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W yekodzi godziennie o godainia 5 po poludniu 

wyjątkiaic dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 6 hat, 
pocztą 16 kel. — Biura Redakcyi i Administracyj 
ulica Czarnieckiego l. 10. -- Ekspedycya miejscowa 
w biurze dzienników St. Sokołowskiego, Pasaż Hause 
vansa i. 8, — Listy należy frankować. 


Ksklamacys otwarcie wolne od opłańe. 


Taletan Regakari Mr, 3E. 


Drauamycszta 


i półroezmi abonenci bszpłatnie, jednakże ei tylko, 


„Przewodałk naukowy I flieracki*, dodatek miesięczny do Gaecjy Zrocuskiej. otrzymują cito. 


lub od 1 lipea do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą: pierwsi i E 50 ko fredi 
„Przewędnie” orenamorowany osobno kosztuja 8 K. 


Tery osoan: Wiorsu połowy inb jege 
zamiejscowa: JI mejas cow g ajsjece 26 keh 
recznie . . . . 32 K, | ewlerórocznia 6 K — h, | recznie . 24 K, | ówierórocznie . . SB, Tabejaryczaa | iiezhowe po 50 kah, nade- 
półronzałe . . . 16 K, | miesiącznie 2% 70h, | półrocznłe . Iz K, | młoniącznie . 2 k.|| stane po BO bsi, ma wiataz jeb Joge miejsce miary 
ŚW Niemezech 3 K 20 h miesięcznie, We wszystkich inmpch państwach 3 


petitowe;. 


RSQ h miesięcznie. 


osób i zazładów prywatnpeh przyj 
mie; Bioro dzienników Swkatawskieya 
usaż Hanszzanca |. 8. W Paryżu sy- 


„HS ŚW de Ra 


tórzy prenumerują od | stycznia do końca czerwca 


bew 


CZĘŚĆ URZĘDOWA. 


9. Biuletyn. 

U Jej Ces. i Król. Wysokości Najd. 
Arcyksiężnej Maryi Teresy gojenie się 
rany operacyjnej przy miernej wydzielinie 
odbywa się prawidłowo; reszta ran jest pra- 
wie uleczona. Ponieważ ogólny stan jest trwa- 
le dobry, wstrzymuje się wydawanie dalszych 
biuletynów. 

Żywiec, dnia 28 stycznia 1912. 

Dr. Ranzi w. r. 
Dr. Idziński w. r. 


6. Biuletyn. 

Jego Ces. i Król. Wysokość Najd. Ar- 
cyksiążęę Józef przebył noce spokojnie, o- 
gólny stan zadowalający; drożność jelit u- 
trzymana, odbyła się pierwsza zmiana opa- 
trunku, rana bez odczynu. Ciepłota 365, 
puls 68. 

Budapeszt, dnia 28 stycznia 1912. 

Profesor dr. Herczel w. r. 
Profesor dr. bar. Koranyi w.r. 
Dr. Czyzewsky w. r. 


4. Biuletyn. 

Jego Ces. i Król. Wysokość Najd. Ar- 
cyksiążę Józef spał dzisiejszej nocy spo- 
kojnie, ogólny stan dobry. Bole bardzo nie- 
znaezne. Ciepłota wczoraj wieczorem 37:2, 
dziś rano 364, puls 60. 

Budapeszt, dnia 29 stycznia 1912, 

Profesor dr. Herczel w. r. 
Profesor dr. bar. Korányi w.r. 
Dr. Czyzewsky w. r. 


5. Biuletyn. 


Ogólny stan Jego Ces. i Król. Wyso- 
kości Najd. Arcyksięcia Józefa dobry, bole 


nieznaczne, przyjmowanie pokarmów dosta- 
teczne, temperatura 86:7, puls 64. 
Budapeszt, dnia 29 stycznia 1912. 
Profesor dr. Herczel w. r. 
Profesor dr. bar. Korányi w.r. 
Dr. Czyzewsky w. r. 


Jego Ces, i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 22 
stycznia b. r. zamianować najmiłościwiej w 
etacie urzędników technicznej kontroli skar- 
bowej inspektora, Emila Lassocińskiego, 
starszym inspektorem dla okręgu krajowej 
dyrekcyi skarbu we Lwowie. 


Ministerstwo spraw wewnętrznych za- 
twierdziło na podstawie uchwał walnego zgro- 
madzenia akcyonaryuszów „Pierwszego 
galicyjskiego Towarzystwa akcyj- 
nego śrub, nitów i muter w Oświę- 
cimiu*, odbytego dnia 25 września 1911 w 
Oświęcimiu, dokonaną zmianę statutów 
tego Towarzystwa, według której siedziba 
Towarzystwa przeniesiona została z Oświę- 
cimia do Żyw ca. 


Rządowo autoryzowany geometra Abra- 
ham Griinspan, z siedzibą urzędową w 
Zbarażu, złożył w dniu 21 stycznia 1912 
przepisaną przysięgę. 


Obwieszczenie. 


Ponieważ przeprowadzony dnia 7 gru- 
dnia 1911 wskutek obwieszczenia Prezydyum 
Namiestnictwa z dnia 10 października 1911 
1. 17.884/pr. wybór czterech członków Rady 
powiatowaj w Żyweu z grupy najwyżej opo- 
datkowanych z kategoryi przemysłu i handlu 
został uchwałą zgromadzenia nowo wybra- 
nych członków Rady powiatowej z 11 stycz- 
nia 1912 unieważniony, rozpisuje się pono- 
wnie wybór czterech członków Rady powia- 


towej w Żywcu z grupy najwyżej opodatko- 
wanych z kategoryi przemysłu i handlu na 
dzień 26 lutego 1912 r. 

Wybór ten odbędzie się w mieście po- 
wiatowem o godzinie i w lekalnościach, wska- 
zanych w kartach legitymacyjnych, które do- 
ręczy wyborcom c. k. starostwo. 

Z Prezydyum c. k, Namiestnictwa. 


stępnie i tak gorąco zalecone przez hr. An- 
drassy ego. 

W kołach polityków węgierskich już 
długi czas trwania audyencyi uznano za symp- 
tom pomyślny, a są znaki, że owo przypu- 
szczenie mylnem nie jest. 

O ile nam wiadomo — pisze Pester 
Lloyd — hr. Khuen-Hedervary ma zamiar 
skorzystać z pierwszej nadarzającej się spo- 
sobności, na pełnem posiedzeniu Sejmu, od- 
słonić rąbek tajemnicy co do sprawozdania 
przedłożonego Królowi, a zarazem wyjawić 
swą opinię o stanowisku poszczególnych par- 
tyj wobec reformy wojskowej. Ponieważ dy- 


Obwieszczenie 


c. k, Namiestnictwa we Lwowie z dnia | 
stycznia 1912 1. XVII. 15801 względem wy- 
wozu zwierząt rzeźnych i paszy z Galieyi do skusya nad przedłożeniami wojskowemi mo- 
Saksonii, = zamieszczone jest w „Dzienni- głaby dopiero z końcem tygodnia być pod- 
ku urzędowym“ dzisiejszego numeru Gazety jęta na nowo, piątkowy zaś dzień, jako świę- 
Lwowskiej. to uroczyste odpada, prawdopodobnie więc 
dopiero w przyszłym tygodniu przystąpić bę- 
dzie można do dalszego toku dyskusyi w tym 
przedmiocie. Dotychczasowa taktyka hr. 
Khuena i układ stosunków, każą — zdaniem 
węgierskiego organu — przypuszczać, że pre- 
zes gabinetu wyrazi się w duchu bardzo u- 
miarkowanym, co jednak nie przeszkadza, by 
w razie potrzeby z całą — jak minister skar- 
bu dr. Lukacs — energią rzucił się w od- 
męt walki. 
Pomiędzy hr. Apponyim i hr. Andras- 
sym doszło do zupełnej zgody w sprawie wa- 
runków pokojowych. Wiadomo wszakże w 
kołach politycznych, że opozycya największą 
wagę przywiązuje do rozwiązania po jej my- 
ŝli sprawy emblematów sztandarów i odznak 
wojskowych, jakoteż do ustawy z r. 1688 o 
zatrzymywaniu reze.wy zapasowej. Nie do- 
maga się opozycya ani co do jednej, ani co 
do drugiej sprawy natychmiastowej zmiany 
ustaw, lecz tylko zobowiązującej deklaracyi 
rządu. Kwestya więe stanęła dzisiaj tak, że 
badź co bądź zastanowić się nad nią warto, 
zwłaszcza, że co do załatwienia innych spraw 
droga stoi otworem. Sądzi więc Pester Lloyd, 
że stosunki układają się ogółem niensjgorzej. 
Tak przedstawia się położenie, wytwo- 
rzone ostatnią audyencyą u Najj. Pana. O sa- 
mym jej przebiegu podaje Budapesti Naplo 
co następuje: 


Lwów, 31 stycznia 


Hr. Khuena ostatnia Wyprawa 


do Wiednia. 


Nieczęsto zdarza się, by nawet do audyen- 
cyi ministra u Monarchy przywiązywano tyle 
wagi, co w Budapeszcie do ostatniego posłu- 
chania prezesa gabinetu węgierskiego hr. 
Khuena-Hedervarego u Króla. Z odpowiednią 
też dozą ciekawości czekano na to, co pre- 
mier węgierski powie o swej audyencji. Ale 
hr. Khuen jest zbyt wytrawnym politykiem, 
by wdawał się w zbyt szczegółowe wynurze- 
nia na podobny temat. Ciekawość publiczna 
tedy musiała zadowolić się półurzedowym ko- 
munikatem z przebiegu tej przeszło 2-godzin- 
nej audyencyi, komunikatem, w którym deli- 
katnie zaznaczono tylko, że prezydent mini- 
strów, zdając sprawę z toku spraw polity- 
cznych na Węgrzech, nie pominął także o- 
statnich wydarzeń. Wyraża to dla umiejących 
czytać pomiędzy wierszan«* wskazówka, że na Przybywszy do Wiednia, znalazł hr. 
posłuchaniu poruszone zostały również poko- | Khuen-Hederyary w pałacu ministerstwa wę- 
jowe propozycye hr. Apponjiego, podjęte na- | gierskiego zaproszenie na godzinę 6 wieczo- 


LISTY PARYSKIE, 


IV. 
(Dokończenie). 


Obok tych wielkich music-hall’ ów ist- 
nieje wieie music-haliów mniejszych, „La 
Cigalle*, „Parisiana*, i rozmaitego rodzaju 
„Gaitós*, które, chcąc poznać „esprit“ fran- 
euski, odwiedzić należy przedewszystkiem; 
podstawą programów tych variétés jest „sztu- 
ka“, zwana revue o fabule zwykle bardzo 
naiwnej, sztuka przedstawiająca, w szeregu 
scen, wszystkie aktualności z życia francu- 
skiego i paryskiego; będzie więc gabinet mi- 
nistrów, rozprawiających nad wojną, jakąś 
reformą, albo wprowadzających ją w życie; bę- 
dzie ta czy inna instytucya, którs w danej 
chwili jest głośna; bedzie ten czy inny dzia- 
łacz społeczny, literat, artysta, jeżeli fakt jä- 
kiś z jego życia zają? opinię, zsinteresował 
publiczność. A wszystko to podane ze sma- 
kiem, choć czasem z dużą ironią, oparte naj- 
częściej na karamholach językowych, do któ- 
rych język francuski, przez swe wyrobienie, 
tak doskonale się nadaje, 

: Poza temi varićtés. drogiemi przeważnie 
1 przeznaczonemi głównie dia tzw, inteligen- 
cyi, w każdej niemal dzielniey Paryża ist- 
nieją tzw. „Théâtre du quartier“, które ró- 
wnież, coraz częściej, właściwe sztuki tea- 
tralne zastępują przez revues; dowcip jest 
tutaj mniej wyszukany, bardziej rubaszny, a 
nadewszystko dekoracye gorsze i artyści mniej 
zdolni; ale mimo to, tym, coby w Paryżu 
poznać chcieli właściwą ludność paryską, co- 


by zrozumieć pragnęli jej upodobania, a na- 
wet jej myśli, radziłbym, aby w tego rodza- 
ju variétés kilka wieczorów spędzili. Sposo- 
bność to doskonała, a także jedna z niewie- 
lu, dla cudzoziemca szezególniej. który inną 
drogą do tego środowiska dostać się nie mo- 
że, poznania prawdziwych Francuzów. Tutaj, 
zarządy testrów nie myślą już o cudzozienm- 
cach, bo cudzoziemców pochłonią „Moulin 
Rouge, Olympia'e* i t.p., a zresztą, gdyby 
nawet urządzić coś zechcieli nie-francuskie- 
go, pierwsze już przedstawienie nie doszłoby 
do skutku, gdyż zwykli gości tych instytu- 
cyj, przez swą opozycyę czynną, daliby do 
zrozumienia, iż ezego innego pragną... 

W tych, czy innych zakładach, cudzo- 
ziemiec zwiedzający Paryż, nie może nie 
stwierdzić, iż variétés pochłaniają tutaj właści- 
wą sztukę dramatyczną. Niezawodnie powo- 
dem tej zmiany i to może najgłówniejszym, 
jest brak doskonałych pisarzów teatralnych; 
ratuje jeszcze do pewnego stopnia sytuacyę 
piękna gra artystów, ale niekiedy i ta gra 
nawet nie może wyrównać usterek w kom- 
pozycyi i w tekście sztuk teatralnych, A przy- 
tem, czy to ze względu na bardziej intenzy- 
wną pracę umysłową, nawet w zawodach, 
gdzie wysiłek fizyczny główną odgrywa rolę, 
czy też ze względu na coraz bardziej gorą- 
czkowe życis w stolicy, mieszkańcy jej do- 
miagają się, po całodziennej ciężkiej pracy, 
gdzie umysł ciągle jest zajęty i mimo wszel- 
kiej odporności, podlega wyjątkowemu zmę- 
czeniu, rozrywki wesołej, śmiesznej, bawiącej 
raczej, niż mającej na celu wzbogacenie u- 
mysłu i uszlachetnienie uczucia. Nie należy 
też zapominać, że ów „esprit“ francuski, 
który tak zasadniczą stanowi cechę wszyst- 
kich Francuzów, i to w sferach zarówno 
najniższych, jak i majwyższych, w tym ro- 
dzaju przedstawień najłatwiejszy, najbardziej 


dostępny, znajduje wyraz. Nie można też nad | obu współpracowników: p. Toledo, pośrednik 
tym stanem rzeczy ani ubolewać, ani go ża- | handlowy, mający ciągłe stosunki z nejwię- 
łować. gdyż wynika on, jak się wsporaniało, | kszemi firmami krawieckiemi i znający życie 
z układu i kierunku samego życia współcze- | zakulisowe tych zakładów, napisał sztukę, 
snego w stolicy. opartą na faktach, jakie był wtem życiu za- 
* a obserwował; ale ponieważ p. Toledo nie miał 

EA potrzebnego talentu pisarskiego, utwór jego 

Zatrzymajmy się jednak na chwilę w | nie nadawał się na scenę, choć zkądinąd 
„prawdziwym* teatrze; po parotygodniowej | posiadał zalety duże. Zwrócono się tedy do 
przerwie noworocznej, rozpoczyna się obecnie | p. Hermanta, pisarza dramatycznego znane- 
druga połowa sezonu. Sztuką, o której z pe- | go, którego sztuki cieszą się dużem powo- 
wnością wiele mówić się będzie, a na którą | dzeniem, aby materyał zebrany przez p. To- 
pójdą niezawodnie wszystkie Paryżanki — | ledo, uporządkował i umożliwił jego wysta- 
jest komedya pp. Abel'a Hermant'a i Marc'a | wienie. Wszystko więc było w porządku do 
de Toledo p. t. „Rue de la Paix“. Na ulicy | czasu repetycyi, kiedy dziennikarze i repor- 
„de la Paix“, jak wiadomo, znajdują się |terzy teatralni zaczęli badać i interyiewować 
wszystkie zakłady krawieckie kobiece; ztam- | autorów o „źródła“ tej sztuki; nierozważne 
tąd rozchodzi się moda na świat cały i pod- | oświadczenie jednej ze stron, przypisującej 
bija te nawet kraje, których — jak słusznie | sobie, a raczej swemu  współpracownietwu, 
zauważył jeden z krytyków francuskich — | więcej wagi, niż współpracownictwu strony 
wojska Napoleona podbić nie zdołały; uli- | drugiej, stało się powodem najprzód wymy- 
ca „de la Paix* to miejsce, w którein roz- | ślań, a później razów, których złe następ- 
strzygają się niejednokrotnie najważniejsze | stwa, jak widzieliśmy wyżej, nawet świad- 
zagadnienia, z modą nie wspólnego nie ma- | kowie odczuli... Nieporozumienie. podobno — 
jące, zagadnienia, decydujące o losach | jak donoszą ciż sami kronikarza — zostało 
nietylko ludzi, ale niekiedy i krajów; tu bo- | już załagodzone i obaj współpracownicy do 
wiem jest prawdziwy raj doczesny kobiet, | zupełaej doszli zgody, co do roli, którą 
żródło zbytku i całego życia towarzyskiego, | każdy z niech przy pisaniu komedyi odegrał. 
francuskiego i zagranicznego... Fakt ten zasługiwał na wzmiankę — odsu- 
Najsamprzód słówko o nieporozumieniu, | wa bowiem nieco rąbek tej zasłony, jaka za- 
którego powodem stała się sztuka, nieda- | krywa życie teatralne, a informuje także o 
wno, w dniu repetycyi; nieporozumienie | tego rodzaju  „współpracownictwach* te- 
to wynikło między autorami, a skończy- | atralnych, nierzadkich zresztą i w literaturze. 
ło się bójką w kulisach Vaudeville'u, mię-| _ Ale wróćmy do sztuki samej. Nie po- 
dzy p. Hermantem a p. de Toledo, bójką, | wien, aby akcya tej sztuki zbytnio mnie za- 
podczas której — jak piszą kronikarze pa- | chwycała; zalet zresztą „Rue de la Paix" szu- 
ryscy — p. Nozióre, krytyk teatralny i pi-| kać trzeba, w pierwszym rzędzie, w tych ty- 
sarz dramatyczny, „chcąc rozbroić walczą- | pach, najrozmsitszego gatunku i kalibru, ko- 
cych, otrzymał kilka uderzeń parasolem“. | biet, jakie przed oczami widzów przesuwają 
Historya powstania „Rue de la Paix* olać począwszy od dam z nejwiększego świa- 
się powodem  „energicznego* wystąpienia | ta, a skończywszy na przedstawicielkach, je- 


rem w sobotę na obiad galowy, a zarazem 
wezwanie na godzinę 11 przed południem w 
niedzielę. W ciągu popołudnia jednakowoż 
polecił Najj. Pan prosić hr. Khuena, by 
przybył na jakiś czas przed obiadem. W isto- 
cie też Khuen przyspieszył swe przybycie o 
kwadrans i zaraz został przez Najj. Pana 
przyjęty na posłuchaniu prywatnem. Najj. 
Pan wyraził mu swe zadowolenie z powodu 
pomyślnego przebiegu operacyi i spędził 
chwil kilka na rozmowie, w której sprew 
politycznych weale nie poruszono. W ciągu 
bankietu Najj. Pan oświadczył hr. Khueno- 
wi, że oczekiwać go będzie dnia następnego 
(w niedzielę) nie o 11, jak pierwotnie było 
ułożone, lecz już o10-tej, „będzie bowiem — 
jak zauważył Monarcha — wiele do pomó- 
wienia“. 

Po owej audyencyi, która trwała prze- 
szło 2 godziny, opowiadał hr. Khuen wypy- 
tującym go dziennikarzom, że zapełniła ją 
Żywa wymisna zdań, w ciągu której Najj. 
Pan więcej mówił, niż minister, chociaż nia 
widać było, by Monarcha czuł się Lem znu- 
żony. Z przyjemnością mógł minister stwier- 
dzić, że stan zdrowia Króla jest jak najle- 
pszy, a Jego rzeźkość nie nie pozostawia do 
życzenia. Hr. Khuen odniósł wrażenie, że 
Monarcha jak najdokładniej zoryentował się 
w stanie rzeczy na Węgrzech. Co do rze- 
czowego jednak przebiegu i wyniku audyen- 
cyi nie umie podać wspomniany organ ża- 
dnych szczegółów. Biorąc na uwagę antece- 
dencye, sądzi Budap. Naplo, że br. Khuen 
stol teraz wobec bardzo trudnego zadania. 
Trudności nie brak zarówno w Wiedniu, jak 
w Budapeszcie. Hr. Khuen, czytamy, musi 
wykazać, że zarządzenia, które mają być pod- 
jęte, nie przedstawiają niebezpieczenstwa pod 
względem dynastycznym, dalej musi na Wę- 
grzech stoczyć walkę z prądami, którym nie 
wystarcza pokojowy program br. Apponyie- 
go, nakoniec ma stawić czoło przeszkodom, 
na jakie napotyka w Wiednin. 

Uporządkowanie kwestyi herbów pań- 
stwowych i emblemów, najmniej, zdaniem Du- 
dapesti Naplo, sprawi trudności. Także spra- 
wa powoływania rezerwistów ma wszelkie 
widoki pomyślnego załatwienia, Co do nowej 
procedury karnej wojskowej, to Franciszek 
Kossuth ma projekt, dozwalający spodziewać 
się, że żądania językowe Węgier dadzą się 
załatwić w sposób dla obu stron pożądany. 
Pozostaje tylko kwestya złamania opozycji 
justhowców. Jeśli oni nie ustąpią od swych 
żądań, znaczyć to będzie, że domagają się 
rzeczy niemożliwych. Ale jeśli idzie justhow- 
com istotnie o wywalczenie demokratycznej 
reformy wyborczej, to mogą uzyskać tę pe- 
wność, 

Hr. Khuen podczas pobytu swego w 
Wiedniu złożył wizytę także P. Ministrowi 
wojny gen. Auffenbergowi. Zaznacza w tej 
sprawie cytowany przez nas ergen węgier- 
ski, że różnica zdań, jaka panowała chwi- 
lowo między gen Aufienbergiem a innymi 
PP. Ministrami co do sprawy podoficerskiej, 
może być uważana za usuniętą, a rząd wę- 
gierski udzielił swego przyzwolenia na sfor- 
mułowane ostatecznie rozwiązanie owej 
sprawy. 


Sprawy sejmowe. 


i (Porządek dzienny posiedzenia Sejmu. — 
Z komisyj). 


[JPorządek dzienny następne- 
go posiedzenia sejmowego, które od- 
będzie się w sobotę, 8 lutego b. r., o godz. 
10 rano, obejmuje 25 punktów. Na porząd- 
ku znajduje się 8 pierwszych czytań przed- 
łożeń Wydziału krajowego; 7 pierwszych czy- 
tań i motywowań samoistnych wniosków po- 
selskich; 6 sprawozdań komisyjnych, które 
spadły z porządku dziennego ostatniego po- 
siedzenia, oraz nowe sprawozdania komisyj- 
ne o zamknięciu rachunków funduszów kra- 
jowych za r. 1910; e przyznaniu emerytur 
nauczycielom szkoły głuchoniemych we Lwo- 
wie; o zarządzie sprzedaży soli i o powiększe- 
niu funduszu przemysłowego. 

W komisyi budżetowej uchwalono 
wczoraj na podstawie referatu p. dr. Lea u- 
tworzyć osobny fundusz 5 milionów kor. na 
bezprocentowe pożyczki dla większych miast 
na budowę szkół, Warunkiem otrzyraznia po- 
życzki z tego funduszu ma być zapewnienie 
ze strony miasta, starającego się o pożyczkę, 
pokrycia 50 pre. kosztów budowy szkolnego 
budynku z własnych funduszów. 

Następnie na podstawie referatu p. dr. 
Loewensteina uchwalono budżet kraj. 
szpitala powszechnego we Lwowie, a wkoń- 
cu na podstawie referatu p. dr. Rutow- 
skiego prowadzono dyskusyę nad częścią 
budżetu, obejmującą subwencye dla zakładów 
przemysłowych, stypendya i zasiłki na cele 
przemysłowe. Dla Ligi pomocy przemysłowej 
podwyższono dotacyę o 6000 kor. Dalszy 
ciag dyskusyi mad tym działem budżetu od- 
będzie się na następnem posiedzeniu, 

Komisya bankowa załatwiła wezoraj 
na podstawie referatu p. Zardeckiego 
przedłożenie Wydziału krajowego o kraj, Cen- 
tralnej Kasie dla Spółek rolniczych, uchwa- 
lając zarazera projekt ustawy o uwolnienia 
Kasy centralnej od dodatków autonomicznych 
do podatku zarobkowego. 

Następnie prowadzono dyskusyę ogól- 
ną nad przedłożeniem Wydziału krajowego o 
zamknięciu rachunków gal. Kasy oszczędno- 
ści we Lwowie na podstawie referatu p. P a y- 
gerta. Prócz kwestyi udzielenia absoluto- 
ryum z rachunków, idzie o podwyższenie 
gwarancyi kraju za wkładki oszczędności z 
120 do 150 milionów Kor. Nad sprawą gwa- 
rancyi rozwinęła się dłuższa dyskusya, któ- 
rą odroczono do następnego posiedzenia. 


Sprawy krajowe. 


(Projekt ustawy kanałowej dla m. Krakowa), 


C] Reprezentacya miasta Krakowa od- 
niosła się do Wydziału krajowego z prośbą 
o wyjednanie ustawy o obowiązku właści- 
cieli domów w mieście Krakowie wybu- 
dowania kanałów domowych, połączenia 
tychże z kanałami asiejskimi, oraz o opła- 
tach gminnych za to połączenie. 


Jakkolwiek większa część obywateli już 
dziś dobrowolnie buduje kanały domowe i 
łączy je z kanałami miejskimi, są jednak i 
tacy, których trzebaby do tego zmusić, nie 
chcą bowiem ponieść jakichkolwiek wydat 
ków. Budowa kanałów wymaga znacznych 
nakładów, do ponoszenia ich przeto powinni 
przyczynić się, chociaż w pewnej mierze, 
przedewszystkiem ci, którzy z ich budowy 
bezpośrednio odnoszą korzyść, t. j. właści- 
ciele realności. 

Wydział krajowy wniesie na najbliż- 
szem posiedzeniu sejimowem projekt ustawy 
kanałowej. Według tej ustawy obowiązany 
będzie każdy właściciel realności, położonej 
przy placu lub ulicy w Krakowie, gdzie ka- 
nał miejski istnieje, lub zostanie zaprowa- 
dzony, do wybudowania kanału domowego 
i połączenia go z tym kanałem, a to tak dla 
odprowadzenia ścieków gospodarczych i opa- 
dów atmosferycznych, jak i wszelkich odcho- 
dów, tudzież dla odpływów z zakładów prze- 
mysłowych. 

Połączenie kanału domowego z kanałem 
miejskim, od zewnętrznej granicy realności 
począwszy, wykonywać będzie gmina miasta 
Krakowa we własaym zarządzie. Koszta tego 
połączenia aż do 6 metrów, licząc od ze- 
wnętrznej granicy realności do najbliższego 
kanału miejskiego, ponosić będzie właściciel 
realności, nadwyżkę zaś tych kosztów ponad 
6 metrów, oraz koszta zniesienia starego ka- 
nału miejskiego ponosi gmina. 

Gmina m. Krakowa będzie mieć prawo 
pobierania jednorazowych opłat za połączenie 
kanałów domowych z kanałami miejskimi. 
Opłaty te odnoszą się tylko do okresu 80 lat, 
licząc od dnia wykonania połączenia z kana- 
łem miejskim. Po upływie tego okresu wła- 
ściciele realności są obowiązani na nowo do 
uiszczenia opłat. 

Wysokość opłat ustanawia się podług 
zabudowanej powierzchni, pomnożonej ilością 
kondygnacyj, na podstawie taryfy, którą u- 
chwali Rada miejska. 

Opłaty ustawą przepisane, oraz koszta 
budowy lub przebudowy kanałów domowych, 
wykonanych przez magistrat w zastępstwie 
właściciela realności na jego koszt i niebez- 
pieczeństwo, ściągane będą wraz z 5 proc, 
odsetkami zwłoki według przepisów dla egze- 
kucyi podatków rządowych istniejących. 

Regulamin techniczny i taryfę opłat i 
wogóle rozporządzenia wykonawcze do usta- 
wy uchwala Rada miejska. Uchwała ta wy- 
maga jednak do swej ważności zatwierdzenia 
Wydziału krajowego w porozumieniu z Na- 
miestnictwem. 


Z Warszawy. 


(Żniknięcie przeora ks. Rejmana. — Fundacye 
i legaty bł. p. Leopolda Méyċta). 


Całą prasę polską obiegają pogłoski o 
zagadkowem zniknięciu b. przeora Paulinów 
na Jasnej Górze, O, Rejmana. łączą je, rzecz 
łatwo zrozumiała, ze sprawą Macocha, który 
niebawem stanie przed kratkami sądowemi. 
Pogłoski te przyjmować musimy z wielu za- 
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żeli nie najniższej, to w każdym razie nieda- 
łeko od niej znajdującej się „galanteryi*; 
znakomicie autorzy uchwycili i podali te roz 
maite intrygi i intryżki, jakie źródło i po- 
czytek mają na ulicy „de la Paix“, w dy- 


wej, o którym prasa francuska bardzo pochle- 
bue umieściła wzmianki, uświetniony został 
śpiewem pani Calvas- Długoszowskiej, zna- 
nej artystki lwowskiej, oraz p. Stefa-Idźkow- 
skiego, który po powrocie z Ameryki, gdzie 


skretnych zakładach krawieckich, a które, po | wśrod kolonij polskieh zbierał laury, pięknym 
całym Paryżu, wśród najrozliczniejszych sfer, | swym i silayın a niezrównanie miłym gło- 


a bodaj i po całym świecie rozpuszczają pędy. 
Niemałem też powodzeniem cieszyć się będą 
bogate dekoracye, a nadewszystko bogate 
i rozliczne suknie a kapelusze, zaprojekto- 
wane przez znanych artystów, wykonane 
przez znane „domy*. W żadnym bodaj „Mu- 
siczhall'u* takiej, iak tutaj różnolitości, ta- 
kiego, jak tutaj bogactwa, cbaczyć nie mo- 
żna (czyżby fakt ten był również dowo- 
dem coraz bardziej częstego przeobrażania 
się sztuk teatralnych na sztuki dawane w 
„music-hall'ach?). A dodać trzeba, że ta stro- 
na, że tak powiem, zewnętrzna komedyi, od- 
suwa na plan drugi akcyę samą, która zre- 
sztą, jak wspomniałem, ani jest nader cieka- 
wa, ani oryginalna. W każdym bądź razie 
„Rue de la Paix“ zobaczyć warto, można 
bowiem przez nią poznać ciekawe szczegóły 
z życia paryskiego, a nawet wsze-hświato- 
wego, 8 także raz jeszcze stwierdzić dosko- 
nałą grę aktorów francuskich. 
* z * 
R 

Na zakończenie słówko o kolonii pol- 
skiej, która, jak zwykle w tej porze, urządza 
liczna zebrania, zabawy, przedstawienia. Mie- 
łiśmy w styczniu dwa wieczory deklamacyi 
pani Siemaszkowej i mogliśmy, choć zdała 
od kraju, podziwiać, tem cenniejszy, że do- 
stępny dla nas bardzo rzadko, talent tej wy- 
kwintnej artystki, która z tak wielkiem od- 
czuciem i tak głębokiem zrozumieniem de- 
klamowała wyjątki z naszych wieszczów na- 
rodowych. Ostatni wieczór pani Siemaszko- 


sem odśpiewał nam arye z „Halki“ i ze 
„Straszuego Dworu“, porywając melodyą sa- 
mą i pięknem wykonaniem, słuchaczy. 

Obchodziliśmy tu wezoraj, pod przewo- 
dnietwem p. Józefa Gałęzowskiego, 49-tą ro- 
cznicę powstania styczniowego; oprócz dłuż- 
szego przemówienia p. Gałęzowskiego zabie- 
rali głos pp.: Dauchot, autor książki „La 
Pologne immortelle“ po francusku i p. J. 
Leśniewski po polsku. P. Gabryel Dauchot, 
doskonały mowca, w wytwornej bardzo for- 
mie, w swym odczycie, jaki zatytułował de- 
wizą znajdującą się na „Pologne pittores- 
que“ Chvdźki: „Franqais et polonais, de tous 
temps amis*, — skreślił dzieje stosunków 
francasko-polskich. 

Wreszcie w nadchodzącą niedzielę To- 
warzystwo artystyczno-lterackie wydaje ban- 
kiet na cześć prof. Wacława Gatztowtta, któ- 
ry w roku bieżącym obchodzi pięćdziesięcio- 
letni jubileusz swej pracy literackiej, 

Oto najważniejsze fakty z życia pol- 
skiego w Paryżu, ważniejsze tylko, gdyż nie 
ma prawie dma, aby nie można było zano- 
tować,sczy zebrania jakiegoś, czy odczytu, 
urządzonego przez liczne zrzeszenia polskie 
w Paryżu. 


Kazimierz Woźnicki. 


SYRENA. 


(Pierre Dac. L'orpheine d’ Auteuit). 


Część druga, 


NAPA 


DOG 


Dalszy ciąg romansu Gerarda. 


(Uiąg iłalszy). 


Hrabina tak dyskretnie zadzwoniła, jak 
gdyby się obawiała, że nawet najmniejszy 
hałas odnowić raoże cierpienie. Miała słu- 
szność. Wzruszenie i oczekiwanie do tego 
stopnia rozwinęło wrażliwość u matki i syna, 
że wszystko dotkliwiej czuli. 

Filomena Plissier otworzyła i wprowa- 
dziła panie do pokoju, gdzie Izabela na nie 
czekała. 

W ciepłym, pełnym woni kwiatów po- 
koju, było kilka minut tak silnego, chociaż 
powściąganego, wzruszenia, że bezradne mil- 
czenie zapanowało, z czego jednak Lucyna 
nie zdała sobie sprawy. Ujrzała przed sobą 
k bietę zmieszaną... drżącą... która witała 
się z hrabiną, a jej szukała... Lucynę.... 0cza- 


| mil. Widziała młodego człowieka, którego 


spojrzenie wydało jej się rozkoszną pieszezo- 
Ujrzała pod wąsem słodki, serdeczny 
uśmiech, od którego znów serce jej silniej 
uderzać zaczęło i usłyszała wreszcie babkę, 
która mówiła drżącym głosem: 
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strzeżeniami, równocześnie jednak milczeniem 
pomijać ich nie mamy prawa. 

Groniec Częstochowski w numerze nie- 
dzielnym donosi: Przebywający w ostatnim 
czasie w klasztorze Braci Mniejszych pod 
Wiedniem były przeor QOO. Paulinów jasno- 
górskich, O. Euzebiusz Rejman, wyjechał z 
tego klasztoru niewiadomo dokąd. Wieść 
niesie, że podobno przez Bremę udał się do 
Ameryki, 

Równocześnie informuje Groniec Czę- 
stochowsła, że poliemajster częstochowski p. 
Czesnakow w towarzystwie p. Tatarowa, ko- 
misarza cyrkułu 1 m. Częstochowy, przybył 
w tych dniach do klasztoru na Jasną Górę, 
gdzie poddał 8-godzinnemu badaniu dwu za- 
konników, zamieszanych w sprawę Damazego 
Macocha, mianowicie O. Bazylego Olesińskie- 
go, oraz O. Aleksego Łuczaja. 

Skoro pogłoski te doszły do Warszawy, 
Kuryer Warszawski odniósł się do Wiednia 
o inforimacye. Odpowiedź brzmiała nas ępu- 
jaco: „Przeor Rejman bawił w klasztorze QQ. 
Bonifratrów w Hautteldorf pod Wiedniem od 
26 maja z. r. do końca listopada, Z końcem 
listopada wyjechał, odpowiadając na zapyta- 
nie przeora, że wyjeżdża do jednego z kla- 
sztorów lwowskich na rekolekcye. Odtąd nie 
mają bonifratrzy wiedeńscy o nim Żadnej 
wiadomości“, 

Lwowscy OO. Jezuici zapytani, czy w ich 
domu rekolekcyjnym przebywał O. Rejman, od- 
powiedzieli przecząco, na razie więc cała za- 
gadka pozostaje nierozwiązana i chyba do- 
piero najbliższe dni przyniosą w danej spra- 
wie coś konkretnego. 

W wspomnieniu pośmiertnem, poświę- 
conem bł. p. Leopoldowi Móyćtowi, wzmian- 
kowaliśmy, iż cały dorobek swego życia za- 
pisał on na cele publiczne. 

Ostatni Kuryer Warszawski donosi w 
tej sprawie : 

Zbiory swe i pamiątki Leopold Móyet 
podzielilna 6 działów następujących: Dział 
I. Zbiór ogólny: obrazy olejne, pastelowe, 
miniatury, rzeźby, meble, medaliony, bronzy, 
przedmioty srebrne, pasy, tkaniny, cerami- 
ka, kryształy, hełmy, broń, model armaty, 
medale, herby, dzieła, drobiazgi, portrety ro- 
dzinne it.d. Dział IL Miekiewiczow- 
ski. Wszystkie dzieła Mickiewicza, rzeźby, 
medaliony, daguerotypy, portrety, medaliony, 
sztychy, pocztówki, czasopisma it.p Dział 
III. Słowackiego. Wszystkie dzieła, dwa 
olejne portrety ojca, portret matki, miniatu- 
tury, portret p. Bócu, portrety rodziny Sło- 
wackiego i wizerunki w sztychach, fotogra- 
fiach, drzeworyty, popiersie z wosku, portre- 
ty Bobrowej i Wodzińskiej, autografy, inne 
pamiątki po rodzicach poety i po nim it. d. 
Dział IV. różnych: poetów i auto- 
rów polskich. Kraszewskiego, Krasiń- 
skiego, Chopina, dzieła i biurko Orzeszko- 
wej, pamiątki po niej i Konopnickiej. — 
Dział V, „Stara Warszawa“: albumy, 
sztychy, obrazy, starożytności, pieczęcie, wi- 
doki i t. d. Dział VI.: starożytności pol- 
sko-żydowskie. Powyższy zbiór Móyót zapisał 
miastu Warszawie, przyszłemu Muzeum sztak 
pięknych, z warunkiem urządzenia spe- 
cyalnego działu im. Leopolda Meyćta, oraz 
ustanowienia specyalnego oddziału poetów 
polskich z osobnemi salami. Gdyby Muzeum 


— Pani, niechaj pierwsze nasze słowa 
wyrażą całą naszą wdzięczność i podzięko- 
wanie.... 

Izabela przerwała. Lody zostały złama- 
ne. Gerard urządził się w ten sposób, żeby 
krzesło jego znalazło się obok Lucyny. Roz- 
mawiali o rzeczach banalnych, które rozko- 
szne znaczenie w ich oczach przybierały. Ge- 
rard mówił o swoich podróżach, ale nie wspo- 
minał o marzeniach, które go podtrzymywały, 

Wizyta się niedługo przeciągnęła, Po- 
mimo wszystkiego ciężył rodzaj przymusu w 
obecności tego dziecka. Hrabina i pani d'Es- 
taing obawiały się zdradzić. 

— Nie możesz się domyślać, kochana 
panienko — szepnęła matka Gerarda — jak 
jasny promień życia wnosisz do naszego skro- 
mnego mieszkania. Nie wiem, czy będzie nam 
dane widzieć się znowu, lecz proszę wierzyć, 
że twój widok, widok młodej dziewczyny 
słodkiej i dobrej, jaką jesteś, jest już po- 
ciechą. 


-- Och! — zawołała Lucyna — wrócę 
tu z babunią, jeżeli pani pozwoli... a przy- 
tem — dodała, patrząc na babkę — dlacze- 


gożbyśmy tylko obie przychodziły? Nie ja 
tylko sama zaciągnęłam dług wdzięczności 
wobec pana. Wuj Daniel powinien przyjść 
tutaj, Gdyby wiedział, byłby ham towarzy- 
szył. Nie nie zatrzyma wuja Daniela, jeżeli 
chodzi o spełnienie obowiązku, a w tym wy- 
padku obowiązek narzuca się sam przez się! 

Hrabina milczała. 

Gerarda oczy utonęły w istocie, którą 
kochał, Izabela była coraz bledsza, 

A młoda dziewczyna, nie domyśliwała 
się niczego, nie miała pojęcia, że dotyka 
okrutnych cierpień i w niewinności swojej, 
dodała: 

— Jestem pewna, ach! całkiem pewna 
że wuj Daniel przyjdzie!... skoro się dowie | 


i 


— 


miejskie w ciazu 2 lat nie przyjęło powyż- 
szego zapisu dia jakichkolwiek powodów, 
wykenawey testemontu oddadzą zhiory te 
bibliotece Krasińskich. oraz Mozem nerodo- 
wemu w Krakowie do depozytu na lut 15. 


Dzień angielski w Dumie. 


Przyjazd Anglików do Petersburga przy- 


Dis Muzeum r. mządzenie gab'ot, szaf itp. | padł w chwili bardzo krytycznej: z powo 


dia zbiorów 
1500 rnbli do wypiety w przeciągu 2 lat. 
Dział VIL: książki. rękopisy, muto- 
grafy, korespondencya literacka Meyćta, Qize- 
szkowej. materysły Źródłowe do życia Slo- 
wackiego i Mickiewicza, archiwum Słowa- 
ckiego, dzieła, album. sutogrefy i materyały 
zapisał na własność biblioteki ordynacji hr. 
Krasińskich p. n. „Daru imienia Meyćta*. 
Uporządkowaniem i czuwaaiem nad tym 


zbiorem zajać się mają: Bronislaw Chlebew- 


ski, Zenon Przesmycki i 8 innych literatów. 
Korzystanie z korespondencyi zastrzeżone 
jest dopiero po latach pięciu od smierci te- 
statora, Dział VIII Chopinowski, cbej- 
mujący dzieła, medale. ryciny i t. d. Meyćt 
zapisał sekcyi im. Chopina przy Tow, mu- 
zycznem warszawskiem. Bronzy artystycz- 
ne — Muzeum przemysłu i rolnietwa w War- 
SZAWIE, 

Cały zresztą majątek, po pokryciu le 
gatów, (wymienionych w osobnym kodycy!u) 
przeznaczył testator m. Warszawie na otwie- 
ranie i wspomaganie szkół początkowych i 
rzemieślniczych pod wymienionymi szczegó- 
łowymi warunkami. Fundusz jest wieczysty. 
Conajmniej wynosić musi w gotowiżnie rub. 
250.000, która to suma pozostać musi nie- 
tknięta. Nauczanie odhywać się ma wyłą- 
cznie w języku poiskim.* Na nauczycieli i 
nauczycielki mają być przyjmowani Polacy 
i Polki bez różnicy wyznania, a więc i w. 
mojżeszowego. Dzieci polskie przyjmowane 
być mogą Go szkół tych bez różnicy wyzna- 
nia. Zapis ten ma być oddany m. Warsza- 
wie w dwa lata po ustanowieniu samorządu 
miejskiego, a zarząd miasta najpóźniej w 1 
rok po objęciu legatu ma otworzyć szkoły. 
Wrazie. gdyby miasto nie otrzymało samo- 
rządu lub naruszyło warunki, ustanowio- 
ne przez testatora, cały zapis przechodzi na 
rzecz Muzeum przemysłu i rolnictwa w War- 
szawie. 


Egzekutorami testamentu Leopold Móyet 
mianował adw. przysięgłych: Aleksandra 
Kraushara Añolfa Suligowskiego, Stanisława 
Leszczyńskiego i Włodzimierza Powichrow- 
skiego, oraz redaktora Aleksandra Swięta- 
chowskiego, nadto tychże na kuratorów za- 
pisów z prawem kooptacji i wyznaczania na- 
stępców. Fundacya szkolna, do czasu objęcia 
jej przez miasto, ma nosić nazwę „Fundacyi 
szkolnej im. Leopolda Mćyóta*, po objęciu 
zaś jej przez miasto, „Fundacyi szkolnej Le- 
opolda Meyeta pod zarządem m. Warszawy”. 


Egzóketorom testamentu Móyct polecił 
sprzedać nieruchomości swoje przy ul. Foksal 
co najmniej za rb. 85.000, przy ulicy Nowy 
Świat nr 28 za rb. 185.000 i przy ul. Wi- 
dok nr. 9 za rb. 95.000. Papiery wartościo- 
we polecił również spieniężyć. Na koszty 
pogrzebu i kamienia grobowego przeznaczył 
wreszcie rb. 1500, 


Bezbarwnemi usty Izabela, męczennica, 
szepnęła: 

— Pani bardzo kocha swego wuja Da- 
niela? 

— Tak, pani, bardzo. Wuj Daniel do- 
browolnie nigdy nie zrobił przykrości niko- 
mu. Jeżeli mu się to kiedy zdarzyło, to chy- 
ba dla tego, że był w błąd wprowadzony. 
On taki dobry. mój wujaszek, Taki dobry, 
pani, jakim byłby mój ojciec, gdybym go była 
znała l... 

Wola Izabeli się zachwiała. Oczy jej 
nagle łzami zaszły na wspomnienie zmarłe- 
go i szepnęła: 

— To dość powiedzieć, drogie dziecko, 
bo ojciec twój, Jakób de Tiburce, był czło- 
wiekiem najbardziej prawym, jakiego znałam 
kiedykolwiek. i 

— Pani znała mojego ojca? 

— Tak, moje dziecko. | 

— W tskim razie będzie mi pani o nim 
mówić, nieprawdaż? Czy jestem do niego po- 
dobna? ; 

— Przedewszystkiem » moralnej strony. 

— Babuniu, jakże ci jestem wdzięczna. 
że mi ułatwiłaś znajomość z panią! Zoba- 
czymy się znowu, ach! i bardzo będę z tego 
szczęśliwa! 

Pani d'Antignac powstała z miejsca i 
Lucyna poszła za jej przykładem, patrząc na 
Gerarda. 

Izabela szepnęła: 

— Panno Lucyno, pozwolisz mi, przez 
pamięć na pana de Tiburee się ucałować ? 

— Z największą ochotą, pani! 

Z wielka gotowością pochyliła się ku- 
Izabeli, która długi, serdeczny pocałunek na 
czole jej złożyła. 

Lucyna była tak wzruszona tą gorącą 


wyinienienych testator legował | du interpelacyi „trudowików* musiała Duma 


rozważać sprawę, dlaczego rząd przeszkadza 
i zabrania społeczeństwu organizować pomoc 


‘dla głodnych. P. Kokowcaw głosi całemu 


światu o krociach milionów nadwyżki w 
skarbie państwa, a tu partye liberalne wy- 
jeżdżają z głodem, straszną klęską, ohejmu: 
jaca z miesiącem każdym większe obszary 
cesarstwa, Czyżby to była „intryga“ tych 
wiecznie niezadowolonych? Może, Podstęp 
udzł się jednak: dzięki właśnie Anglikom, 
których przybycia spodziewano się lada 
chwila w pałacu Taurydzkim, załatwiono in- 
terpelacyę z błyskawiczną szybkością i... — 
liberalnie. Po kilku jaskrawych i przykrych 
dla rządu przemówieniach poselskich; po iro- 
nicznej uwadze p. Wiszniewskiego, że „rząd 
jest chyba dość potężny, by mógł dać sobie 
radę ze społeczeństwem“, nagłość interpela- 
cyi przyjęto, zanim Anglicy zdołali dojechać 
do sali posiedzeń Dumy i rozpoczęto oma- 
wiać sprawę wyłączenia Uhełmszczyzny, któ- 
rej Duma „wstydzić się niema potrzeby“. 

Z nonsensami nacyonalistów nie pró- 
bował nawet polemizować p. Wł. Jabłonow- 
ski Mowa posła z Warszawy, opracowana 
jak zawsze starannie, wykazywała całą ni- 
cość moralną projektu, słusznie przypomina- 
jąc, że prześladowanie najbardziej szkodzi 
prześladującym zazwyczaj, deprawując tych 
ostatnich. Przemówienie posła Jabłonowskie- 
go zasługuje, by je społeczeństwo polskie 
poznało w całości. Są tam miejsca piękne i 
głębokie. W Dumie mowa ta miała niewielu 
słuchaczy, ale ci, którzy byli, słuchali jej w 
skupieniu. 

Ciekawe stanowisko w sprawie Chełm- 
skiej zajął Litwin, p. Bułat. Dziwi się on, 
że o wyodrębnieniu Ohełmszczyzny mówi się 
więcej, niż się mówiło o przyłączeniu Sacha- 
linu do Japonii, Widocznie sprawa ta doty- 
ka kogoś boleśnie, komuś coś zabierają i in- 
nemu dają. Przedmiotem speru jest, zdaniem 
Bułata, lud chełmski, ów lud ruski, który 
wydzierają sobie wzajem urzędnicy rossyjscy 
i obywatelstwo polskie. Lnd ów chce zostać 
sobą. Do russyfikacyi i polonizacyi jednako- 
wo nie ma chęci, tak samo jak nie ma jej 
iud ukraiński w Galieyi... Ale prawda. Rossya 
urzędowa odrębności ukraińskiej uznać nie 
chce, a jednak uznać ją należy. Pogląd ten 
rozwija pos. Bułat szeroko. Z prawicy krzy- 
czy jednak, by mówił o Litwinach, poczyna 
więc mówić i o nich... Litwa — powiada — 
cieszy się ostatnimi czasy protekcyą pp. Mień- 
szikowych i Bobryńskich, Chcą oni jej niby 
bronić od Polaków... nie mówią jednak, czy 
Litwę zachowują dla Litwy. Raz w raz wspo- 
mina się o potrzebie wyodrębnienia także 
części gubernii suwalskiej z granie K rólestwa. 
Ale na takiem „wyodrębnieniu* ludność li- 
tewska zyskałaby akurat tyle, co Rusini nad- 
bużańscy zyskają na utworzeniu oddzielnej 
gubernii chełmskiej. To też p. Bułat równie 
jak jest przeciwny odrywaniu Chełmszczyzny, 
przeciwnym byłby i wydzielaniu litewskiej 
części gub. suwalskiej, bowiem obecny rząd 
i Duma mogłyby dokonać tego tylko w ce- 
lach russyfikacyi. Należąc do Królestwa, Sn- 


walszczyzna nie posiada przynajmniej t. zw. Í 


Temperatura. O godzinie 12 w połu- 


naczelników ziemskich, gdyby przyłączono ją | dnie — 7 stopni ©. 


do „kraju północeno-zachodniego*, ten jedenby 
na swe strapienie skarb otrzymała... Tytko 
gwałtowna polonizacya. gdyby ją uprawiali 


— Odznaczenia., Najj. Pan raczył naj- 


Polacy, zmusićby mogła Litwinów do jakich- | miłościwiej nadać w uznaniu za uratowanie x na- 
kolwiek usiłowań wydostania się z granie | rażeniem własnego życia ludzi od topieli, złoty 


Królestwa... Po tej ciekawej deklaracyi Bułat 
powraca znowu do Chełmszczyzny i oświad- 
cza, że za wydzieleniem jej głosować mógłb) 
wówczas chyba, gdyby to był początek stwo- 
rzenia autonomicznej Małorossyi... 

Mowa p. Pokrowskiego, socyalnego-de- 
mokraty, nastrojona była na nutę, dźwięczą- 
cą w uszach zwolenników wyłączenia Ohełm- 
szczyzny bardzo niemile, 

Gubernię chełmską trzeba, wedle słów 
Pokrowskiego, utworzyć, bowiem... cerkwie 
prawosławne są puste, a duchowni nie raają 
nie do roboty... To jest motyw decydujący. 
Statysiyka, historyczne dowody — to wszyst- 
ko dodaje się dla przyzwoitości. Zresztą hi- 
storyę robi się jak potrzeba i p. Ozichaczew 
bez skrupułów poprawia kronikę Nestora. 
Gdyby tak zresztą zawsze opierać się na hi- 
storyi — to przecia prof, Szachmatow utrzy- 
muje, ża w VII. i VIII. w. u źródeł Obi i 
Wołgi mieszkały plemiona polskie. Polacy 
mogliby więc Nadwołże nazwać „krajem isko- 
ni polskim“. Określić, jaką właściwie jest 
dziś ludność Chełmszczyzny: ruską czy pol- 
ską, bardzo trudno, zważywszy, że działały 
na nią wpływy przeróżne w ciągu stuleci, a 
taki Puryszkiewiez, Krupienskij, Zamysłow- 
skij, w krótkim czasie z Mołdawian i Pola- 
ków potrafili się stać „prawdziwymi* Ros- 
syanami. Ciekawe rzeczy opowiada Pokrow- 
skij o „nawracaniu* Unitów, szczególniej o 
działalności słynnego Siemaszki... Wynik — 
iż o „gwałtach polskich“ lepiej nie wspomi- 
nać. Dawniej była Chełmszczyzna widownią 
gwałtów religijnych, teraz chcą ją uczynić 
terenem dowolnego działania administracyi 
w dodatku. Misyonarstwo prawosławne cha- 
rakteryzuje Pokrowskij z najgorszej strony. 
Ani opieka rządu, ani duchowieństwo Judno- 
ści chełmskiej nic nie dadzą. Ludność ta 
może coś osiągnąć jedynie dopiero w chwili, 
gdy „otrząśnie się zarówno z opieki rossyj- 
skich — czy polskich nacyonalistów....*, 

W chwili, gdy w loży dyplomatycznej 
ukszały się kultura'ne, typowe twarze Angli- 
ków, przemawiał skrajny reakcyonista, „ojciec“ 
Juraszkiewicz. Podobno tekst jego przemó- 
wienia zostanie im wręczony w angielskim 
przekładzie. Chyba wystarczy to gościom za- 
morskim do nabrania przeświadczenia o pra- 
cach i zamiarach Dumy rossyjskiej. 

Depesze poinformowały nas już w zwię- 
złych słowach o dalszym przebiegu obrad nad 
sprawą Chełmską, dzień angielski w Dumie 
zasługiwał jednak na obszerniejszą wzmiankę. 


KRONIKA. 


Lwów, 31 stycznia. 
Kalendarz. 
Czwartek (1 lutego): 
Ignacego biskupa. — Żegoty. — Maka- 
rya Prep. 
Wschód słońca o godzinie 6:59 rano, za- 
chód słońca o godzinie 4'16 po południu. 


pieszczotą, która miała w sobie coś ma- 
cierzyńskiego, że chciała by ze wszystkiemi 
nią się podzielić, Wyciągnęła rękę do Ge- 
rarda, który znalazł się obok matki i skoro 
zdała sobie sprawę z ruchu, który myśl jej 
wyprzedził, Gerard już ściskał tę małą rączkę 
którą chciałby do ust przytulić i spojrzał na 
nią wzrokiem, w którym całe serce jego się 
mieściło, szepcząc: 

— Pani.. dziękuję!.. dziękuję, że pani 
przyszła! 

Lucyna nie odpowiedziała. Nie była w 
stanie głosu z piersi wydobyć. 

Skoro babka i wnuczka znalazły się 
same, zamieniły pomiędzy sobą swoje wra 
żenia. Lucyna była zachwycona i objawiała 
chęć do dalszych wizyt, a hrabina odrzekła 
głosem pełnym ukrytych myśli: 

— Tak... moja Lucynko... wrócimy 
tam l.. 

Następnie obie zamilkły, bo obie roz- 
myślały. 

„ Niechaj już nie mówią Lucynie o Oli- 
vierze de Kersaint! Toby się na nie nie przy- 


dało. Rozumiała teraz co znaczy kochać, Ko- 
chała Gerarda... 


Skoro tylko powóz hrabiny zajechał 
przed pałac, Serafina wyszła naprzeciw pani 
d'Antignac, a Lucyna pobiegła co prędzej do 
swego pokoju, oddała szybko swojej pannie 
służącej kapelusz, rękawiczki i t. d., i udała 
się na poszukiwanie wuja Daniela. 

Palił sobie spokojnie cygaro, otoczony 
książkami i czasopismami, któremi się bawił 
przez większą część dnia. 

Już od drzwi gabinetu, z oczami peł- 
nemi szezęścia, Lucyna wyrzuciła jak fajer- 
werk: 


„Gazeta Lwowska“ z dnia 1 lutego 1912. 


! 

— I cóż, wuju Danielu, pomyliłeś się 
nie było wcale księdza Turbigo! 

— To mnie dziwi, 

— Ale gdybyś wiedział! gdybyś wie- 
dział, zkąd wracamy! 

Ucałowała go pieszczotliwie. 

— Chodż tutaj, wujaszku, obok mnie, 
na kanapę. 

— Masz więc mi powierzyć jaką taje- 
mnicę ? 

_ Iten człowiek, który pomimo wszyst- 
kiego potrzebował przywiązania, którego seree 
ie zamarło, dał się powodować temu dzie- 
cku. 

Daniel d Antignac, bez słówka opozycyi, 
powstał z miejsca I usiadł obok siostrzenicy, 
która w ten sposób zaczęła: 

— Wujaszku najdroższy, chciałabym 
wszystko opowiedzieć w dwóch słowach, abyś 
się prędzej dowiedział, ale to niemożliwe... 
Przypominasz sobie, wujaszku, nasz wypadek 
autoraobilowy w Bellevue ? 

— Ma się rozumieć! Wypadek, który 
nasz szofer życiem przepłacił. 

— Tak, Przypominasz sobie, że dwaj 
przechodzący tamtędy panowie nas ratowali? 

— Tak. 

Lucyna wpatrywała się w niego i po 
raz trzeci powtórzyła: 

— Przypominasz sobie, nieprawdaż ? 

— Przypominam sobie, Lucynko. 

Czy wspomnienia twoje są o tyle 
dokładne, że pamiętasz rysy tych dwóch pa- 


' nów ? 


(Qiąqy dalszy nssiguih 


krzyż zasługi wachmistrzóowi Józefewi Dnbro- 
wolskiemu; srebrny krzyż zasługi u koroną 
wachmistrzom: Franciszkowi Armbrtitste- 
rowi i Janowi Filkowi, oraz komendantom 
posterunków, tytularnym wachmistrzom: Teofi- 
lowi Smereczyńskiemu; Wicentemu M a- 
covel'owi, wreszcie srebrny krzyź zasługi, żan- 


darmom, tytularnym wachnistrzom: Filipowi 
Radmacherowi i Karolowi Loyowi, 
wszystkim z krajowej komendy żandarmweryi 


nr. 13 w Czerniowcach. 

— Ze i k. armii. Dziennik rozpo- 
rządzeń wojskowych dla c.ik. urmii ogłasza: 
Podporucznik w rezerwie Henryk Fiala z 1 
dyw, trenu przeniesiony do 16 dyw. trenu. 

Przeniesieni dalej zostuli kapitanowie au- 
dytorowie: Wacław Verner z sądn garnizono- 
wego w Krakowie do sądu garnizonowego w 
Marburgu i Franciszek Kadetabek z 28 pp. do 
sądu garnizonowego we Lwowie, oraz poru- 
cznik-audytor Edward Pittaues z sądu garni- 
zonowego we Lwowie do 14 pp. 

Porucznik 1 pp. Stefan Hell przeniesiony 
do rezerwy 


— Z kaneelaryi sejmowej donoszą, że 
wszystkie bilety na sobotnie posiedzenie Sejmu 
są już zamówione, 


— Powszechne wykłady uniwersy- 
teckie. We czwartek, dnia 1 lutego, prof, 
Akademii handlowej dr. S. Pawłowski: „Z ge- 
ografii Afryki północnej: Trypolitania* (z obra- 
zami świetlnymi). Zakład chemiczny Uniwer- 
sytetu, ul. Długosza 6. Początek o godz. 7 
wieczorem. 


— Mianowania. Wydział krajowy na 
stanowisko prof. nauk społecznych w Akademii 
rolniczej w Dublanach powołał kierownika biura 
statystycznego, dr. Stanisława Kasznicę, a na 
profesora chemii rolniczej w tej samej instytu- 
cyi dotychczasowego docenta dr. Bronisława 
Niklewskiego 


— W sprawie techników polskich. 
Biuro korespondencyjne rozesłało następujący 
telegram : 

Kraków. (pryw.) Na wczorajszem posie- 
dzeniu Tow. technieznego uchwalono następu- 
jac} rezolucyę: Wzywa się wydział, aby w po- 
rozumieniu z Tow. technicznemi we Lwowie 
zażądał od prezydyum stałej delegacyi techni- 
ków polskich, by w energicznym memoryale 
do Ministra Galicyi zaprotestowało przeciw im- 
portowi obcych sił technicznych i domagało się, 
aby z licznych podań, niezałatwionych dotąd 
w Namiestnictwie iwowskiem, wybrano odpo- 
wiednią liczbę techników i przydzielono ich do 
Ekspozytury budowy dróg wodnych w Kra- 
kowie. 

Następnie uchwaleno rezolucyę w sprawie 
planu regulacyjnego w Zakopanem. 


Według powyższego telegramu, Towarzy- 
stwo techniczne w Krakowie domaga się mię- 
dzy innemi, aby „z licznych podań, nie- 
załatwionych dotąd w Namiestni- 
ctwie lwowskiem, wybrano odpowiednią 
liczbę techników i przydzielono ich do Ekspo- 
zytury budowy dróg wodnych w Krakowie“. 

Wobec tego możemy stwierdzić, że w Na- 
miestnietwie niezałatwionych podań o przyję- 
cie do służby państwowej w dziale inżynier- 
skim było wszystkiego dziewięć. Z tych dwa 
wniesiono w drugiej połowie listopada, pięć 
w grudniu r z, a dwa w styczniu b. r. Po- 
dania te po przeprowadzeniu przepisanych for- 
malności załatwione, zostały obecnie merytory- 
cznie w ten sposób, że sześciu kandydatów zo- 
stało przyjętych do służby państwowej w cha- 
rakterze praktykantów budownictwa, dwom 
przyjęcia odmówiono, a jednemu zwrócono po- 
danie, celem uzupełnienia deklaracji. Sześciu 
mianowanych praktykantów otrzymało adjuta, 
które opróżniły się wskutek ogłoszonych dnia 
29 b. m. nominacyj inżynierów, względnie ad- 
juaktów budownictwa, 

Oprócz tego wpłynęły dwa podania o przy- 
jęcie do praktyki w dziale maszynowym, a je- 
dno podanie o przyjęcie do państwowej służby 
budowniczej na podstawie ukończonego wydziału 
hydrotechnicznego. Podania te muszą być przed- 
łożone Ministerstwu dla wyjeędnania dyspensy. 


+ Dr. Alfred Ebenhoch, zmarły wezo- 
raj w Wiedniu, należał do najdzielniejszych 
przedstawicieli i rzeczników kół niemiecko-kon- 
serwatywnych w Austryi. Pełen rycerskiego 
animuszu, wierny swoim przekonaniom, zaży- 
wał nawet u przeciwników wielkiej powagi. 

Przybywszy z Ziemi Przedarnlańskiej do 
Austryi Górnej, objął tu przewodnietwo katol. 
Związku ludowego i przez lat prawie 10 jako 
marszałek stał na czele aut nomicznego Zarza- 
du Austryi Górnej. Równocześnie zasiadał w 
lubie posłów, gdzie mu przypadła wybitna rola 
do odegrania. Po secesyi z klubu Hohenwartha 
wziął czynny udział w założeniu katol. partyi 
ludowej. Przy reorganizacyi gabinetu Becka w 
listopadzie 1907 zamianowany został dr. Eben- 
hoch Ministrem rolnietwa. Pozostawał w urzę- 
dzie przez rok jeden, ustąpił razem z gabine- 


ż 


tem br. Becka, odznaczony przez Najj. Pana Najw. | rym pomocy lekarskiej i lekarstw, w czem bez- ziemię, ranila się ciężko w głową. Opatrzyło | * Zabawna anegdote opowiadają 
wyrazami uznania i orderem Żelaznej Korony | interesownie pomocni byli dr. Zenon Leńko i| ją pogotowie Tewarzystwa ratunkowego. | pisma rossyjskie: „Pić czy nie pić. Oto pyta- 
I. kl. Powrócił wówczas na ławę poselską i| dr. Eugeniusz Doliński, A Dwa wypadki zaczadzenia. W dniu | nie“. Tak po bamletowsku zapytał siebie bi- 


po nowych wyborach kierował przez czas pe- 
wien Zjednoczeniem chrześciańsko-społecznem. 
W połowie listopada r. z. złożył mandat, u- 
sprawiedliwiając rezygnacyę tę naleganiem le- 
karzy, którzy już wtedy stan jego organizmu 
uzuali za aiebezpieczny. 

Alfred Bbenhach urodził się d. 18 maja 
1850 w Bregeneyi, studya prawnicze odbył w 
Insbruku, brał w r. 1878 udział w kampanii 
vkupacyjuej, a w r. 188% wstąpił? do praktyki 
sądowej w Wiedniu. W r 1584 powołało go 
kierownictwo partyi do Linzu. Do Sejmu gór- 
noaustryackiego wszedł w r. 1889, do parla- 
mentu na rok przedtem. Jako poseł do Rady 
państwa brał niejednokrotnie udział w Delega- 
cysch. Także na polu literackiem zapisał się 
chlubnie jako autor dzieł z zakresu polityki go- 
cyalnej, a nedto kilku dramatów. Przez czas 
pewien był dr. Ebenhoch członkiem komisyi 
regulacyi Dunaju. 

Dr. Ebenhoch cierpiał od roku na gwał- 
townie postępująca skierozę z zaatakowaniem 
serca. Stan jego w ostatnich dniach pogorszył 
się gwałtownie. Wczoraj rano rozpoczęła się 
agonia, zakończona o godzinie 12 w południe 
śmiercią, 

Dr. Ebenhoch pozostawił wdowę i cztery 
córki, 

— Związek naukowo-literacki urzą- 
dza zebranie swoje w dniu 1 lutego b. r. o 
godz. 8 wieczorem w lokalu „Klubu narodo- 
wego*, ul. Kopernika 1. Porządek dzienny: 
Ankieta literacka, Z. Wasilewski: „Współcze- 
sna umysłowość polska w stosunku do litera- 
tury“, 

— Luty. Meteorologowie wiedeńsey 
oświadczają, że a różnych oznak wnosząc, Spo- 
dziewać się należy, iż luty w r. b. przyniesie 
nam mrozy i obfite Śniegi. 

— Kurs instruktorski skautowy w 
„Sokole-Macierzy* rozpoczyna się z dniem 1 
lutego. Kurs obejmie wiadomości teoretyczne i 
praktyczne, niezbędne do treściwego prowadze- 
nia ćwiczeń z młodzieżą. Zgłaszać się należy 
do grona nauczycielskiego „Sokoła-Macierzy* 
między godziną 5—7 wieczorem. 

— Reduta teatralna. Cd szeregu lat 
urządzane reduty teatralne mają swą ustaloną 
markę, dzięki dowcipnym programom, wykony- 
wanym przez naszych sympatycznych artystów 
i ścisłemu przestrzeganiu granie zabawy. — To 
też i obeena a zarazem i ostatnia w tym kar- 
nawale reduta artystyczna pod względem hu- 
moru, którego królem będzie ulubieniec pu- 
bliczności lwowskiej p. Bronisław Brouowski, 
udzieli sią niezawodnie wszystkim na sali, a 
już ogólny zachwyt wywołać muszą przepiękne 
tańce układu baletmistrza p. Eugeniusza Ko- 
szutskiego. Wreszcie sylwetki znanych osobisto- 
ści naszego grodu rzucane na ekran, a wyko 
nane przez artystę p. H. Barwińskiego, niemało 
wszystkich ubawią. — Popyt za biletami w amfitea- 
trze jest bardzo ożywiony, pozostałe bilety nabywać 
mośna w kasie zamawiań w handlu p. Woliń- 
skiego (plac Maryacki) w dzień reduty zaś wie- 
ezorem przy kasie. — Zaproszenia wydaje co 
dziennie kaneelarya redutowa: gmach teatru 
miejskiego w parterze drzwi nr. 24. 

a — Reduta na wrotkach. Staraniem 
tutejszego grona sportemenów, odbędzie się w 
piątek © lutego b. r, w Pałacu sportowym 
maskarada na wrotkach z walką kwiatową na 
sposób paryski, Impreza redutewa „na kółkach” 
jest bezwarunkowo nowością we Lwowie, a 
wobec niesłychanie niskich cen wstępu (1 kor. 
wstęp na wszystkie miejsca i na tor), piękua 
sala Pałacu Sportowego niezawodnie wypełni 
sią po brzegi. Zabawa przy dźwiękach orkie- 
stry wojskowej rozpocznie się o godz. 5 po po- 
łudniu i potrwa do północy. 

— Towarzystwo im. św. Słanisława 
Kostki (opieka nad terminatorami) we Lwo- 
wie wydało sprawozdanie z czynności za r. 1911. 
Ze sprawozdania wynika, że celem stowarzy- 
szenia jest odciągać młodzież rzemieślniczą od 
zepaucia ulicy, ratować ją przed demoralizacyą 
ze strony złych kolegów, skupiać najszersze 
warstwy terminatorów i czeladników, oświecać 
je, podnosić, uszlachetniać, kształcić i rozwijać 
młode dusze na pożytek Kościoła i polskiego 
społeczeństwa. 

W tym celu zgromadza się w niedziele 
i święta znajdujących się pod opieką Towarzy- 
stwa 3848 terminatorów w sali zebrań od godz. 
2 — 8 wieczorem. Od 2 — godz. spędzają termi- 
natorzy czas na swobodnej rozmowie, zabawie 
w gry pokojowe, czytaniu gazet i tygodników. 
Po godz. 4 odbywają się odczyty lub wykłady 
zwyczajnie przy pomocy skioptikonn, albo kon- 
cert własnej orkiestry lub przedstawienie ama- 
torskie wykonane siłami terminatorskiemi. W 
międzyczasie terminatorzy wypożyczają książki 
z biblioteki, liczącej 1883 tomów i 91 tomów 
tygodników pism ilustrowanych. — W końcu 
podwieczorkiem i modlitwą kończą się zebrania. 

W lecie odbywały się każdej niedzieli i 
święta wycieczki za miasto, gdzie terminatorzy 
spędzali czas na zabawie w piłkę nożną i inne 
gry sportowe. 

Ponadto Towarzystwo ndzielało bezpła- 
tnie terminatorom pomocy materyalnej na wpis 
do korporacyi, ubrania, bielicny, ubuwia, cho- 


Towarzystwo utrzymuje równieź bursę, | wczorajszym zanutowały protokoły pogotowia i skup Eulogiusz. Zaproszono go bowiem na ban- 


w której mieści się 50 terminatorów. 


Terminatorzy podzieleni są na sekcye, ol 


zarządzie złożonym z terminatorów, jak n. p. 
sekcya Śpiewacka, odezytowa, muzyczna i inne. 

Dla rozbudzenia ducha oszczędności za- 
prowadzono kasę oszczędności, liczącą 247 ter- 
minatorów, Stan kasy z końcem roku wynosił 
2282 kor. 30 hal., a obrót kasowy 5396 kor. 
45 hał. 

Protektorem Towarzystwa jest JE. ks. 
Arcybiskup dr. Józef Bilczewski, 

Nader pomocne w prowadzeniu Towarzy- 
stwa jest Tow, Pań Salezyanek, z p. bar. Jor- 
kasch-Kochową na czele. 

Prezesem Tow. jest ks. Kazimiera Dziu- 
rzyński. 

Towarzystwo mieści się w Domu kato- 
lickim przy ul. Grodeckiej l. 2 B. 

— Wieczór róż w Kole literacko- 
urtystyeznem powiódł się doskonale dzięki 
niestrudzonym zabiegom prezesa dr. Aleksan- 
dra Vogla i grona pań, Salę przybrana bardzo 
pięknie różami pod osobistem kierownictwem 
artysty-malarza, Stanisława Janowskiego, Do 
tańców stanęło około 90 par; ochocza zabawa 
przeciągnęła się do rana. 

— migracya a kolonizacya. Na ten 
temat wygłosi odczyt znany literat dr. Alfred 
Nossig, zamieszkały w Berlinie, we czwartek 
dnia 8 lutego b. r., o godz. 8 w sali galicyj- 
skiego Tow. muzycznego. 


— Domy dla służby tramwayowej. 
Gmina m. Lwowa rozpoczyna na wiosnę budo. 
wę pierwszego domu z taniemi mieszkaniami 
dla funcyonaryuszów tramwayowych. Nabyto 
już grunt, nadający się na ten cel, plany bu- 
dowy są również gotowe. 

Pierwszy ten dom zbudowany będzie we- 
dług systemu koszarowego, podobnie jak domy 
kolejowe i będzie potężnym gmachem dwupię- 
trowym, zawierającym 200 mieszkań, w tem 
130 mieszkań dla żonatych funkcyonaryuszów 
tramwayowych, a 70 dla kawalerów. Mieszka- 
nia będą składać się z jednego, jużto z dwóch 
pokoi z kuchnią. Do każdego mieszkania nale- 
żeć będzie osobna spiźarka, piwnica, strych i 
osobny ogródek. 

W gmachu będzie centralne ogrzewanie, 
oświetlenie elektryczne, pralnia i łazienki. Mie- 
szkania będą obszerne słone zne i pod każ- 
dym względem hygieniezne. a zarazem o wiele 
tańsze od mieszkań, w jakich dotychczas zmu- 
szeni są mieszkać funkcyonaryusze tramsayowi. 
Gmach do jesieni b. r. będzie wykończony, po- 
czem w myśl ustawy, stać będzie jeszcze pró- 
żny, a opalany i przewietrzany, celem dokła- 
dnego wysuszenia, przez całą zimę, tak, że na 
wiosnę w r. 1913 będą mogli funkcyonaryusze 
tramwayowi w nim wynajmować mieszkania i 
do nich się sprowadzać. W r. 1918 przystąpi 
miasto do budowy drugiego takiego domu. 

— Wystawa polska w Pradze. Pod- 
czas zlotu sokolstwa i obchodu Palackiego od- 
będzie się w miesiącach letnich b. r. — jak 
już wczoraj donosiliśmy — w stolicy Czech 
wystawa p. t. „Kobieta polska“, która ma zo- 
brazować, czego dokonała kobieta polska w 
przeszłości i teraźniejszości w dziedzinie sztu- 
ki, literatury i nauki, przemysłu artystycznego 
i ludowego, oraz w innych dziedzinach z ko- 
rzyścią dla swego narodu. 

Pożądane są wzory wszelkich robót ko- 
biecych, tak współczesnych, jako też dawnych — 
domowych, w przemyśle, rzemiosłach i sztuce; 
książki i obrazy kobiece (wzory) miejskie i 
wiejskie. Zwłaszcza pożądane są przedmioty hi- 
storyczne i muzealne, a przedewszystkiem : Stro- 
je narodowe, wzory przedmiotów użytku domo- 
wego, instrumenty, Sprzęty, narzędzia, chara- 
kterystyczne wnętrza; biżuterya, ozdoby, tkani- 
ny, kobieree (ręcznie wyszywane i plecione); 
bielizna, robótki ręczne, konfekeya współcze- 
sna, przedmioty wyrobów klasztornych; cho- 
rągwie i sztandary przez kobiety wyszywane; 
wzory rękopisów i portrety sławnych i zasłu- 
żonych kobiet polskich, tak w dziejach historyi, 
jak i obeenie; większe portrety zasłużonych 
autorek, książki informacyjne o historycznym 
rozwoju kultury polskiej kobiety. 

„Towarzystwo czeskich pań“ prosi spo- 
łeczeństwo polszie, aby zaofiarowało swą po- 
moe, a wszelkie rady i wnioski będą mile wi- 
dziane. Wydział Towarzystwa wezwał do współ- 
udziału w organizowaniu wystawy redaktora 
Fr. Havorkę, który w tej sprawie objeżdźa 
właśnie Krąków, Warszawę i Poznań, aby z 
odpowiedniemi instytucyami omówić bliższe 
szczegóły wystawy polskiej w Pradze. 

Jak już informowaliśmy, w najbliższych 
dniach zawita p. Fr. Hororka do Lwowa, gdzie 
podejmowany będzie jako gość Towarzystwa 
dziennikarzy polskich, 

A Zgubiono: pulares, zawierający kilka 
koron; weksel na 500 kor. z podpisem firmy 
Guttenberg i Sold; banknot na 10 kor. 

A Znaleziono: w wozach miejskiej ko- 
lei elektrcznej : podróżną torbę ręczną. 

A Nieszczęśliwy wypadek. W ulicy 
św. Zofii potrącił dziś jeden z wozów miejskiej 
kolei elektrycznej przechodzącą tamtędy służącą 
Katarzynę Gurakównę. Gurakówna upadając na 


| Towarzystwa ratunkowego dwa dalsze wypadki 
zacządzeuie. Mianowicie w realności przy uliey 
Zótkiewskiej 1. 32 zaczadziała zamieszkała tam 
Cyla Friedowa wraz z trojgiem dzieci, a w biu- 
rze Związku przemysłowców przy ul. Koper- 
nika 1 1% urzędnik tego Związku p. Kublin. 
Lekarz dyżurny Pogotowia ndzielił zaczadzonym 
pierwszej pomocy. 

| A Już się znalazla L.. Ogrodnik z Ra- 
dziechowa Feliks Helo doniósł przed kilku dnia- 
mi tutejszej policyi, ża dnia I października z. r. 
zbiegła z fadziechowa 14 letnia córka jego 
| Marya. Po dłuższych poszukiwaniach wykryła 
wczoraj policya miejsce pobytu Helównej. Stua- 
żyła ona u Seldy Schaltenowej, zamieszkałej 
przy ul. Balonowej l. 5. Daiewczynę oddano 
zawezwanemu do Lwowa ojeu, Sehaltenową 
zaś, która przyjęła ją do służby bez książki 
służbowej, pociągnęła policya do odpowiedzial- 
ności. 

A Rozczarowanie. Na inspekcji po- 
licyjnej zgłosiła się wczoraj S. Kaltowa z do- 
niesieniem, że 17-letni jej syn Wolf wydaliwszy 
się przed kilku dniami z domu, znikł od tego 
czasu bez śladu. Policya uspokoiła jednak stra- 
pioną matkę, zawiadamiając ją, że syn znaj- 
duje się w bezpiecznem miejscu, gdyż z po- 
wodu popełnionej kradzieży kieszonkowej za- 
niknięty został w aresztach policyjnych. 

A Eksplozya benzyny. Pan H. B., za- 
mieszkały w realności przy ul. św. Jacka 1. 4, 
czyszczące wezoreżj rękawiezki benzyną w po- 
bliźu lampy, spowodowuł eksplozyę benzyny, 
przyczem dotkliwie popaurzył się na twarzy i 
obu rękach. Pogotowie ratunkowe udzieliło p. 
B. pierwszej pomocy. 

A Aparat fotograficzny „Colineor* z 
objektywem, wartości 400 kor. zostawił w go- 
botę między godziną 6 a 7 wieczorem p. Ja- 
worski w tramwayu 4, D., jadac w stronę 
Łyczakowa. 

Znalazca raczy oddać go za stosownem 
wynagrodzeniem w handlu p. Borzemskiego ul. 
Sykstuską 1. 11. 

A Kronika policyjna. W ulicy Wa- 
łowej przytrzymano wczoraj Stefana Szetnego 
w chwili, gdy jednemu z przechodniów sięgnął 
do kieszeni. Szetnego oddano do aresztów po- 
licyjnych, 

Policya aresztował» wczoraj Anastazyę 
Cepuchową z Milatyna poszukiwaną za zbrodnię 
kradzieży. 

+ Zmarli w ostatnich dniach: we Lwo- 
wie, Autonina Hudurakowa, wdowa po urzę- 
dniku sądowym, w 41 r, życia; Ludwik Si- 
chler, radca Dworu, w 85 r. życia; Wiktor 
Rapacki, słuchacz IV. roku Politechniki, w 29 
roku Życia; 

w Berezowicy małej, w powiecie tarno- 
polskim, Izabela z Lipińskich Konopacka, wła- 
ścicielka dóbr ziemskich, w 67 r. życia; 

w Monachium, Jan Krzyżanowski, wła- 
śeiciel dóbr Huleze, w powiecie sokalskim, w 
45 r. życia. 

— Krwawy dramat miłosny. Poru- 
cznik Aloizy Jindrzich, bawiący w Pradze na 
urlopie, zastrzelił onegdaj żonę urzędnika dru- 
karni Kneiffla. Jindrzich starał się o względy 
papi Kneifflowej, lecz bez rezultatu. Po zastrze- 
Jeniu Kneifflowej porucznik podciał sobie gar- 
dło brzytwą. 

— Stezelanina podczas aresztowania 
bandytów. Z Łodzi donoszą: Jeden z urzędni- 
ków policyjnych chciał aresztować w jednym 
z domów przy ul. Rybackiej dwóch bandytów. 
Bandyci, chcąc uniknąć aresztowania, poczęli 
strzelać z rewolwerów, Urzędnik policyjny 
również strzelił i jednego 4 bandytów zabił, 
drugiego zaś ciężko ranił. W domu, podozas 
rewizyi, znaleziono odezwy anarchistyczne. 
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Kronika zagraniczna. 


* Aleksander Bisson. Zmarły w Pa- 
ryżu w 63 roku życia autor wielu krotochwil 
i jekkich komedyj, grywanych także i w pol- 
skich teatrach, Aleksander Bisson, należał do 
najpopularniejszych postaci bulwarowego pary- 
skiego świata, Pierwsze jego sukcesy przypa- 
dają jeszcze na czasy Emila Augiern, który 
był dla Bissona, obok Ernesta Iabichea mi- 
strzem techniki scenicznej. Z krotochwil Bisso- 
na największe powodzenie w Paryżu i zagra- 
nica zdobyły sobie: Les surprises du divorce; 
Le controleur des wagons-lits, Madame Bo- 
niward. Jedna z jego komedyj Le député de 
Bombignac dóstała się nawet na scenę Kome- 
dyi francuskiej. 

* Generalny strajk w Lizbo- 
nie. Sklepy w Lizbonie są znów otwarte, ale 
wszelki ruch handlowy spoczywa zupełnie. — 
i Kilka wozów tramwayowych, które przed po- 
jłudniem pzszczono w ruch, powitano burzli- 
wymi okrzykami. Konnica z dobytymi pałasza- 
mi rzuciła się na tłum atakujący wozy tram- 
wayowe. Gdy na ulicy Wolności tłum chciał 
zatrzymać wozy tramwayowe, konduktorzy za- 
grozili rewolwerami. Kilka wozów kursuje pod 
'asystencyą konnicy, 
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kiet wydany na cześć angielskich gości. Uwa- 
żał, że obowiązkiem jego jest iść na ban- 
kiet i pilnować, by do Anglików nie przycze- 
pił się jakiś Polak ] nie przedstawił im praw- 
dziwego stanu rzeczy w Rossyi. Ale znowu 
pójść na bankiet, to znaczy pić, a jskoś mia 
wypada, ażeby mnich w publicznen miejscu 
wychylał kielichy. 

W tej rozterce dnchowej udał się Eulo- 
giusz do Najświętszego Synodu z prośbą o ra- 
dę. Synod zwołał posiedzenie najwytrawniej- 
szych teologów prawosławia, zbadał gruntownie 
sprawę i dał radę następującą : „Ponieważ wa- 
żne interesy Russyi i wiary prawosławnej wy- 
magają, aby władyka Jewłogij był na bankie- 
cie, przeto radzimy i nakazujewy mu, żeby 
nań poszedł, a niech jego sumienie nie cierpi 
na tem, że będzie musiał tam pić, albowiem 
wyraźnie jest powiedziane w księgach świętych, 
że w czasie podróży można odstąpić od prze- 
pisów wstrzemięźliwości w jedzeniu i piciu”. 

Wprawdzie biskup Eulogiusz nie jest w 
podróży, ale przecie w podróży są Arglicy, z 
którymi biskup Kulogiusz zasiądzie do stołu, 
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Z muzyki. (Opera: „Cygarerya", — Z sali 
koncertowej). Dalsze występy p. Labii pozwo- 
liły nam coraz lepiej poznać wielostronność jej 
talentu. Na „Cavaleryi* i „Pajacach* nie mo- 
głem być, opowiądano mi jednak, że jako Ned- 
da była p. Labia bardzo dobra a jako Santuzza 
wprost świetna. Wezorajsza Mimi w „Cygane- 
ryi“ była w pierwszych dwóch aktach ujmu- 
jąca wdziękiem — a w dwóch ostatnich wprost 
przejmowała tragiznem nurtującej śmiertelnej 
choroby, którą artystka markowała dyskretnie 
ale przekonywująco. Zwłaszcza scena śmierci 
pełna była i realizmu i poezyi zarazem, co tak 
przecież niełatwo połączyć, a przejęcie się słu- 
chaczy ujawniło się rzęsistymi oklaskami i wy- 
woływaniami p. Labii. Głosowo wczoraj dobrze 
dysponowana, mogła w partyi Mimi okazać swój 
piękny, do bel canto doskonale wyćwiczony 
głos; wszystko było zaśpiewane czyściutko, 
ściśle wedłe oryginału, P, Mann za to, szanu- 
jąc się w pierwszym akcie, punktował wysokie 
tony opowiadania, w trzecim i czwartym jednak 
śpiewał bardzo pięknie z wielkiem przejęciem 
i ciepłem. Także p. Okoński może suhie wezo- 
rajszego Marcela pogratulować, był bsrdzo do- 
bry pod każdym względem, nie tylko pod tym, 
pod którym go zawsze chwalimy, P. Munelin- 
ger jest wielce obiecującym debiutantem; bę- 
dziemy mieli z niego pociechę; czy będzie je- 
dnak basem, czy barytonem, to jeszcze kwestya, 
którą czas rozstrzygnie. Wale Musetty cierpiał 
z powedu rozwleczonego tempa; robiło to wra- 
żenie, jakby p. Miłowska szanowała się w ocze- 
kiwaniu dzisiejszych walezyków, (w „Adjutan- 
cie"), Orkiestra pod Riberą grała dyskretnie i 
dokładnie, zwłaszcza dbanie o dyskrecyą chwali 
się bardzo p. Riberze, bo na tym punkcie zwy- 
kle się u nas najbardziej grzeszy; drobne wy- 
kolejenia u śpiewaków pochodziły zdaje się ze 
zbyt dobrago humoru „eyganów“, którzy stro- 
jąc żarty zapomnieli, że mają śpiewać, Dla do- 
datniej całości nie miało to jednak żadnego 
ujemnego znaczenia. 

W piątek pożegna się p. Labia jako 
Tosca porzem wraca do Berlina, by za parę 
tygodni wystąpić gościnnie w Kijowie... Lato 
spądzi artystka, jak corocznie, w willi swej nad 
jeziorem Garda. Nić sympatyi, jaka nawiązała 
się między artystką a publicznością lwowską, 
nie powinna się na tem zerwać na zawsze; 
chętnie zobaczymy ją z powrotem na deskach 
naszej secny. 

W sali koncertowej (niestety w ten sam 
dzień, kiedy żegna się p. Labia) czeka nas 
rzadka u nas rozkosz usłyszenia muzyki kame- 
ralnej. Przyjeżdża sławny kwartet paryski Ca- 
peta i będzie grał Mozarta (kwartet D zbiór 
Kóchela nr. 575), Brahmsa (kwartet C op. 51, 1) 
i koronę wszystkich kwartetów smyczkowych 
Beethovena cis op. 151. Najtrudniejszy to może 
ze wszystkich Beethovenowskich i z pewnością 
nie tak prędko usłyszymy go po raz drugi. 
Korzystajmy zatem ze sposobności! 

E, Walter, 


(art. s.) Histerya malarstwa Halda- 
na Maekfalla. Przekład Jana Kasprowicza. Ze- 
szyt II. 

O pierwszym zeszycie tego wspaniałego 
wydawnictwa pisaliśmy już, podnosząc jego 
wielką wartość i wytworną szatę zewnętrzuą. 
Drugi zeszyt przynosi dokończenie rozdziału 
„O Włoszech, do których zawitało Odrodzenie“, 
dalej „Malarze Włoch środkowych”, o szkole 
sieneńskiej, o Giottystach, o Fra Angelieu. 

Im więcej rozezytuje się w tem dziele, 
tem bardziej musi się przyznać racyę pewnemu 
krytykowi angielskiemu, który pisał: „Pierwszym 
pośród krytyków współczesnych, równie cenio- 
nym jako artysta i jako historyk sztuki, jest 


Haldane Macfall. Studya jego czyta się tak, jak | gi wyborcze ruskie. 
się patrzy na obraz albo jak czyta się nowelę | 
lub poemat — a nie tylko dochodzi się dzięki! dużo miast i miasteczek 7, ludnością przewa- 


| żnie ruska. 


nim do zrozumienia sziuki, lecz zarazem otrzy- 
muje się plastyczny obraz ludzi, o których 
działalności mówia. Maecfall jest zawsze ariy- 
sią. nawel w swej krytyce, W dziele jego nie 
spotyka się krytyki tuzinkowej. Jest on śmia- 
ły, bystry, szlachetny i goracy zarówno w u- 
znawaniu wartości dzieł minionych, jek w od- 
krywaniu i oklaskiwaniu żywotnych dzieł dzi- 
siejszych*... 

Dlatego ie} można spodziewać się, że 
„Historya malarstwa“, której brak w waszej li- 
teraturze tak cdzzuwaliśmy, znajdzie licznych 
czytelników. Wydawcom i redakiorowi prof. 
Tadeuszowi Piniemu należy sią duża wdzięcz- 
ność za tę publikacyę, o której jeszcze po u- 
kończeniu malarstwa włoskiego, obszerniej na- 
piszemy. 

Zeszyt II. ozdobieny jest znakomilemi, 
barwnemi repredukcyami dzieł Filippina Lip- 


piego („Madonna adorującz" —  bloreneya), 
Luca Signoreilego („Poruwet* — Berlin), Lo- 
renza di Credi („Zwiastowanie — Ploreneya) 
i Rafaela („Madonna w krześle“ —; Flo- 
rencya), 


Adres wydawnictwa: Lwów, ul. Zyblikie- 
wicza l. 35. 
Repertuar teatru miejskiego 
we Lwowie. 
Dziś, we śro dę, 81 stycznia, po raz I. (no- 
wość) „Jej adjutant“, operetka w 3 aktach, Rober- 
ta Winterberga. Abonament Nr. 19.— We cz war- 


tek, 1 lutego, „Jej adjutant“. — W piatek, j 


2 Intego, o godz. 8 po poł. „Bęben“. kome- 
dya. — W piatek, 2 lutego, o godz. pół da 
8 wieczorem „Tase“, opera; pożegnalny Wy- 
stęp Maryi Labia i występ Józefa Manna. — 
W sobotą, 3 lutego. o godzinie 8 po poł. 
dla młodz. szkolnej, „Kasper Karliński", dra- 
mat historyczny, „Konfederaci Barsey*, dra- 
mat. — W sobotę, B lutego, o godz. pół 
do 8 wieczerem „Jej adjutant“, oparetka, — 
W niedzielę, 4 lutego, o godz. pół do 4 
po połndniu, „Sędzia z Zalamei*, — W nie- 
dzielę, 4 Intego. o godz. pół do 8 wieczo- 
rem, „Cnotliwa Zuzanna“. — W poniedzia- 
łek, 5 lutego, po raz pierwszy (nowość): 
„Brand*, poemat dramatyczny w 5 aktach H. 
Ibsena; z Karolem Adwentowiczem w roli ty- 
tułowej. Abonament rr. 20. — We wtorek, 
6 lutego, wyjątkowo o godz. 8 po poładniu, 
na dochód „Towarzystwa wzajemnej pomocy 
uczestników powstania z r. 1563“: „Barbara 
Radziwiłłówna”, dramat historyczny w 5 aktach. 
F. Felińskiego. — We wtorek, 6 lutego, o 
godz. T wieczorem, „Jej adjutant“, operetka. — 
We srodę, 7 lutego, po raz drugi, „Brand“, 
poemat dramatyczny. 


Reportnar teatru miejskiego 
w Krakowie. 


We czwartek, 1 lutego, „Majerowie*, 
krotochwila. — W piątek, 2 lutego, o go- 
dzinie pół do 4 po południu, „Betlieem Pol- 
skie", jasełka; o godzinie pół do 8 wieczo- 
rem, „Legion*, 10 scen dramatycznych. — 
W sobotę, 3 lutego, „Sad“, sztuka w 8 
aktach Czeława Halicza (nagrodzona II. nagrodą. 
na konkursie Teatrów Warszawskich). — W nie- 
dzielę, 4 lutego, o godzinie pół do 4 po po- 
Pudniu, „Wesele“, dramat; o godzinie pół do 
8 wieczorem „Sad“, sztuka. — W ponie- 
działek, 5 lutego, „Zemsta”, komedya. 


Przegiąń prasy. 


Gazeta Narodowa Nr. 34 omawia sytua- 
cyę w sprawie reformy sejmowej wyborczej na- 
kłaniając stronnictwa polskie do dotrzymania 
kompromisu zawartego w roku zeszłym, i wy- 
stępuje przeciw propozycyom niektórych po- 
słów, wybiegającym po za postanowienia te- 
go kompromisu a w szczególności przeciw 
okręgom trój-nandatowym i zasadzie propor- 
cyonalności i przemawiającym za katastrem 
narodowym. 

Natomiast Dilo w Nr. 233 rozbiera sze- 
rzej trzy systemy proporcyonalności, katastru 
i tak zwanej geometryi wyborczej i oświad- 
cza się nie tylko przeciw proporcyonalności 
ale także przeciw katastrowi. Przeciw kata- 
strowi mianowicie z tego powodu, że za nim 
kryją się różne antiukraińskie dążenia Pola- 
ków, następnie dlatego, że ludność galicyj- 
ska nie dojrzała jeszcze do katastru, ponie 
waż oprócz uświadomionych Polaków i Rusi- 
nów, jest wielka liczba narodowo indyferen- 
tuych a nadto Niemców i Zydów. Rusini zaś 
nie mogliby się zgodzić na kataster z sa- 
mych tylko Rusinów; wkońcu także dlatego, 
że Rusini nie mają zaufania co do sposobu 
przeprowadzenia katastru. Kataster mógłby 
być zaprowadzony tylko w niektórych okrę- 
gach i to obopólnie. Z tego powodu Diło 
oświadcza się za systemem geometryi wy- 
borczej t. zn, aby z gmin z przeważującą 
ludnością polską stworzyć okręgi polskie a z 
gmin z przewyższającą ludnością ruską okrę- 


x 
} 


System ten dałby się! 
zastosować nawet i w kuryi miejskiej, ho jest 


Najj. Pana Cesarza Franciszka Józefa z wy- 
razami żywej sympatyi i czci dla Monarchy. 
= Na tle wojny włosko-ture- 
ckiej zarysowały się następujące nowe zda- 

Gazeta Wieczorna w Nr. 504 w arty- | rzenia: 
kule zatytułowanym „Maniactwa Tyrtejowe* W Dobruk wczoraj rano grupy Turków 
nawiązując do rozszerzanych od dłuższego |i Arabów rozpoczęły z wielkiej odległości 
czasu pogłosek o zbliżającej się jakoby za- ogień karabinowy na forty włoskie. Tak tych 
wierusze wojennej, występuje energicznie atakujących. jak i inne grupy, które atako- 
przeciw bezkrytycznemu ciskaniu brzmiących wały jowe skrzydło, rozproszyli Włosi ogniem 
haseł o „walce orężnej o niepodległość*, działowym i zmusili do cofnięcia Się, 
obliczonych jedynie na popularność i sensa- Konnica włoska w Benghazi, która 
cję 1 przeciwstawia im ideę pracy nad uświa- | wraz z oddziałem artyleryi wyszła onegdaj 
domieniem narodowem i zdobyciem matoryal- na rekonesans, napotkała na oddział złożo- 
nej odporności dla społeczeństwa. ny z kilkuset Beduinów. Przyszło do starcia. 
Turcy, poniósłszy znaczne straty, uciekli. Po 
stronie włoskiej został raniony tylko jeden 
koń. 

Prowadzone w Marsylii śledztwo w 
sprawie stwierdzenia stanowiska przewiezio- 
nych tam Turków, którzy byli na pokładzie 
statku „Manouba“, trwa dalej i dziś dopiero 
będzie ukończone. Jeden z Turków zachoro- 
wał na odrę. 

= Jak dzienniki tureckie donoszą, przy 
obsadzaniu przez Rossyan pewnej miejsco- 
wości, położonej w strefie turecko- perskiej, 
przyszło do starcia między Rossyana- 
mi a Kurdami. Po obu stronach są zabi- 
ci i ranni. 

== Rewolueyoniści chińscy okazu- 
ją nadzwyczajną ruchliwość, W Chinach pół- 
nocnych spostrzegać się daje wielkie naprę- 
żenie, bo naród oczekuje jutro abdykacyi dy- 
nastyi. Wczoraj w pałacu odbywały się ro- 
kowania z książętami mandżurskimi i mon- 
golskimi. Przebieg rokowań był bardzo bu- 
rzliwy, nie dały one jednak żadnego wyni- 
ku. Później odbyły się rokowania w pobliżu 
mieszkania Juanszikaja, Rokowania trwają 
dalej, chociaż zawieszenia broni nie odno- 
wiono. 

== 4 Waszyngtonu donoszą: Zgodnie 
z programem oszczędnościowym partyi de- 
mokraiycznej zgromadzenie członków demo- 
kratycznych Izby reprezentantów oświadczy- 
ło się przeciw wszelkiemu po mnażaniu 
floty podczas obecnej sesvi parlamentarnej. 
Wskutek tego odpadnie budowa dwu nowych 
okrętów wojennych. 


Czas Nr. 4% w artykule wstępnym oma- 
wia sprawę karteli, nawiązując do bliskiego 
zwołania ankiety kartelowej. przyczem wska- 
zuje na drogę pośrednią między wolnością 
kartelową a upaństwowieniem przemysłu t.j. 
na kartele przy udziale Państwa, względnie 
pod dozorem państwowym. 


Hałyczanm w Nr. 14 w artykule p. t. 
„Gangrena wśród u"raińskiego społeczeń- 
stwa“ wytacza szere, zarzutów przeciw te- 
mu społeczeństwu, twierdząc, że grawituje 
ono do anarchizmu i zastosowuje go w życiu 
praktycznem. 

Kuryer Lwowski Nr. 47 zajmuje się w 
dłuższym artykule (zdementowanemi już przez 
całą prasę) pogłoskami o rzekomem ustąpie- 
niu ks. biskupa Wałęgi. 


a 


= Wezoraj o godzinie 2 po południu 
wydano o stanie zdrowia hr. Aehrentha- 
la nasiępujący biuletyn: Stan gorączkowy 
definitywnie ustąpił. Stan zdrowia hr. Aehren- 
thala jest teki, iż niema potrzeby wydawania 
dalszych biuletynów. 

= Komisyę spraw urzędniczych 
zwołano na 13 lutego na godz. 10 rano, Na 
posiedzeniu tem nastąpi decyzya co do for- 
malnej drogi, na której możnaby dojść naj- 
szybciej do załatwienia przedłożenia. Istnieje 
zamiar załatwienia na posiedzenin z dnia 13 
b. m., lub w dniach najbliższych nierozpa- 
trzonych jeszcze przez komisyę referatów. 

= Wczorajsze posiedzenie Sejmu sty- 
ryjskiego w Grazu było bardzo krótkie. 
Odczytano kilka wniosków i obszerna inter- 
pelacyę posłów słoweńskich, poczem Marsza- 
iek krajowy zamknął posiedzenie oświadcza- 
jąc. iż o terminie następnego posiedzenia z 
porządkiem dziennym posiedzenia wczorajsze- 
go zawiadomi posłów pisemnie. Podczas 
posiedzenia Sejmu toczyły się rokowania o 
uruchomienie Sejmu, ale rokowania te, jak 
słychać, spełzły na niczem. 

== Partya socyalno-demokraty- 
czna węgierska urządziła wczoraj szereg 
zgromadzeń w Budapeszcie i na przedmie- 
ściach w sprawie powszechnego prawa gło- 
sowania. Na wszystkich zgromadzenisch u- 
shwalono jednobrzmiącą rezolucyę, domaga- 
jącą się jak najszybszego wprowadzenia pow- 
szechnego prawa głosowania. 

== Sejm pruski odbywał wczoraj dy- 
skusyę nad budżetem. W ciagu dyskusji za- 
brał głos poseł socyalistyczny Hersch i po- 
wiedział, iż spodziewa się, że już przy naj- 
bliższych wyborach do Sejmu uda się przy- 
łożyć topór do korzenia trójkuryalnego pra- 
wa wyborczego. 

== Na wczorzjszem posiedzeniu fran- 
cuskiej Izby posłów, w dyskusyi nad 
interpelacyą w sprawie koncesyj w Tunisie, 
zabrał głos generalny rezydent tunetański, 
Allapstite, aby odeprzeć Zarzuty, czynione 
administracyi w Tunisie. Podezas mowy atoli 
zachorował nagle i upadł nieprzytomny z 
trybuny na ziemię. Posiedzenie zamknięto, 
CHoremu pospieszyli na pomoc lekarze, któ- 
rzy przyprowadzili go do przytomności i wy- 
prowadzili z sali, 

Senat rozpocznie w poniedziałek dysku- 
sję nad ugodą francusko-niemiecką, 

= Przed senatem sądowym w Peters- 
burgu rozpoczęła się wczoraj rozprawa prze- 
ciw 150 członkom ormiańskiej partyi 
rewolucyjnej. Do rozprawy wezwano 330 
świadków. 

= Tribuna donosi, że parlament 
włoski będzie zwołany na 22 lutego. 

= Król Jerzy i królowa Mary przy- 
byli wezoraj do Gibraltaru. 

„ = Z urzędowego źródła w Belgra- 
dzie zaprzeczają doniesienin jednego z dzien- 
ników o krwawej bójce w kasynie oficer- 
skiem w Belgradzie. Tak samo nieprawdziwą 
jest wiadomość o sstnieniu tajnego stowa- 
rzyszenia: „zarna reka“, 

= Król Mikołaj czarnogórski z 
najmłodszym synem ks. Piotrem i ministrem 
spraw zagranicznych Gregovicem wyjechał 
via Kotar do Petersburga, aby złożyć pier- 
wszą wizytę w charakterze króla Czarnogóry. 
Przybywszy do Kotaru, wysłał telegram do 
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Wiedeń, 31 stycznia. Rada kultury 
krajowej w Avstryi dolnej uchwaliła na one- 
gdajszem zebraniu protest przeciw zawarte- 
mu w nowej ustawie wodnej postanowieniu 
0 wywłaszezaniu gruntów. 

Wiedeń, 31 stycznia, Dziś przed po- 
ladniem kilkuset studantów chorwackich de- 
monstrowało przed gmachem ministerstwa 
węgierskiego przeciw rozwiązaniu Sejmu chor- 
wackiego. Polieya rozproszyła demonstrantów, 
a kilkn aresztowała, 


Prognoza na jutro. 


Wiedeń, 31 stycznia, Prognoza na 
1 lutego 1912 r. W Galieyi wscho- 
dniej: Pochmurno, niepewnie, nieco cie- 
plej zachodni ożywiony wiatr, 

W Galicyi zachodniej: Ppochmur- 
no,, śnieg, ciepłota blisko zera. północno-za- 
chodni wiatr. 


Sprawy rossyjskie. 


Petersburg, 31 stycznia. (Pet. Ag.). 
Za opór vobec ukazu carskiego i poleceń sy- 
nodu usunięto bisknpa Hermogena z biskup- 
stwa sar:towskiego i zamknięto w jednym 
z klasztorów gubernij grodzieńskiej. 

Petersburg, 81 stycznia. (Ag. tel.) 
Wdowa po hr. Tołstoju otrzymała pensyę w 
kwocie 10 000 rubli rocznie, 

Petersburg, 31 stycznia. (Pet. Ag.). 
Goście angielscy odjechali do Moskwy. 


Wrzenie w Portugalii. 


Lizbona, 31 stycznia. W Combrze wy- 
buchł częściowy strajk, Większa część robo- 
tników udała się do pracy. Nie było żadnych 
wypadków. 

Lizbona, 31 stycznia. Wobec strajku 
rząd postawił miasto pod komendę wojskową 
i znosząe rękojmie konstytucyjne, ogłosił stan 
oblężenia w dystrykcie lizbońskim. Wolność 
pracy poręczono. Obecnie panuje spokój, 

Lizbona, 31 stycznia. Polieya czyni 
wysiłki. aby ująć wszystkich przebywających 
w mieście anarchistów. Jednego już schwy - 
tano. Z powodu eksplozyi, jaka wydarzyła się 
na ulicy Gloria, otoczono wojskiem lokal Zwią- 
zku syndykatów rsbotniczych, aby ująć wszyst- 
kich, kiórzy się tam znajdowali. Rząd zawia- 
domi? telegraficznie wszystkich gubernatorów, 
że strajk generalny się nie udał. 

Lizbona, 81 stycznia. Ministrowie ra- 
dzili wczoraj nad sposebami przywrócenia 


spokoju. Postanowiono przedsięwziąć masowa 
aresztowania. konfiskować bron palną. Wojsko 
przechodzić będzie ulicami i rozpraszać tłu- 
my. Przywódców rokoszu już uwieziono. Na 
przedmieściu lizbońskiem Alcantara rzucono 
bomby na konnice republikańską, 

Lizbona, 31 stycznia, Osoby zebrana 
w lokalu Związku syndykatów robotniczych 
w liczbie kilkuset poddały się wojsku. Prze- 
wieziono je na pokład okrętów wojennych. 

Lizbona, 31 stycznia. Mieszkania pre- 
zydenta republiki i ministrów otoczone są 
wojskiem. Wezoraj uwięziono 115 osób i 
przewieziono je na pokład krążownika „Ada- 
mastor“. Między uwięzionymi jest dwóch lu- 
dzi, podejrżanych o to. że rzucili na plaen 
Rocio bombę na gwardyę republikańską, Po 
ulicach miasta patroluje wojsko. Co pewien 
czas żołnierze odbywają obławę w pościgu 
za podejrzanymi Żywiołami. Wszystkie fa- 
bryki są zamknięte. Oddziały gwardyi repn- 
blikańskiej wysłano do pobliskich miast Al- 
deia Gallega, Moita i Setubal. 

Paryż, 31 stycznia. Do dzienników do- 
noszą z Marsylii: Podróżnych tureckich z o- 
kręta „Manouba* poddano egzaminowi jako 
lekarzy, oraz dozorców, względnie służących 
sanitarnych. Okazało się rzeczą niewątpliwą. 
że trzech jest lekarzami, siedmiu lub ośmiu 
dozorcami dobrze wykształconymi, a reszta 
to ludzie z gminu, przeznaczeni do służby 
sanitarnej. 

Saloniki, 31 stycznia. Urzędowo do- 
noszą, że banda bułgarska wczorajszej nocy 
wpadła do miejscowości Halepa i zamordo- 
wała czterech mężczyzn i dwie kobiety naro- 
dowości bułgarskiej, poczem zwłoki ich w 
okrutny sposób pokawałkowano. Ma to być 
zemsta za zdradę. 

Saloniki, 31 stycznia, Nieznani ludzie. 

prawdopodobnie Bułgarzy, członkowie komi- 
tetu rewolucyjnego położyli w domu jednego 
z kupców bombę dynamitową. Żołnierze zna- 
leżli ją, Podezas badania bomba wybuchła. 
S żołnierzy i 1 oficer zginęli, 8 ludzi zostało 
zranionych, 
Lavremee, 31 stycznia. Z okazyi straj- 
ku robotników, zajętych w  przędzalniach, 
przyszło do nowych gwałtów. Jedna kobieta 
zabita, jeden policyant raniony. Wysłano 
dalsze wojska. 

Norymberga, 31 stycznia, W war- 
statach oddziału budowy motorów okrętowych 
fabryki maszyn Augsburg-Norymberga nastą- 
piła eksplozya wielkiego motoru systemu 
Diesla. Trzy osoby zginęły na miejscu, 12 
zostało ciężko zranionych, z tych 54 już 
zmarło w szpitalu, 

Nowy Jork, 31 stycznia, Ambasador 
niemiecki i sekretarz stanu Knox byli wczo- 
raj gośćmi narodowego klubu prasy. Knox 
mówił o trzktatach rozjemczych i rzekł, że 
wcale nie są one, jak to niektórzy sądzą, 
zwrócone przeciw Niemcom, czego dowodzi 


już fakt, ża mowca konferował z niemieckim 


ambasadorem o takim samym traktacie z 
Niemesmi, 

Waszyngton, 31 stycznia. Roczne spra- 
wozdanie generalnego pocztmistrza zaleca 
państwu objęcie kontroli nad telegrafem i 
telefonem. 


Telegrafowany kurs wiedeński, 


„ „Wiedeń, 31 stycznia 1911. Zamknię- 
sie giełdy (Schlusscowrse) Godzina 2 minut 
30. Akeye atstryackiego Zakładu kredyto- 
wego 656—, Akcye węgierskiego Zakładu 
kredytowego 860-25, Akcye  Anglobauku 
825 75, Akcye Tnionbanku 630 75, Akcye 
Landerbanku 553 50, Akcye Bankycrejnt 
54575, Akcye Bodeneredit 1335 —, Akcya 
galicyjskiego Banku hipotecznego 698 =, 
Akcga kolei państwowych 728 —, Akeye 
kolei Południowej 10975, Akcye kolei Elbe- 
thał —'—, Akcye kolei Północnej 5150,—, 
Akcye kolei czerniowieckiej —'—, Akeye - 
Alpiny 90225, Akcye Rima Muranyi 708 50. 
Akeye praskiego Towarzystwa żelaz, 2809-—. 
Akcye Wabryki broni 780-—, Akcye Turo- 
ckie tytoniowe 344-—, Akcye Galicyjsko- 
karpackiego Towarzystwa naftowego 740 —, 
Obligacye węgierskiej indemnizacy ; 
Renta msjowa 90 75, Austryacka Renta ko- 
ronowa 9075, Węgierska Renta koronows 
90:10, 56-letnie Listy Towarzystwa kredyto- 
wogo ziemskiego 31:40, 4 pre. Listy « . ku 
hipotecznego 9225, 4 j pół m . sty Ban- 
ku hipotecznego 98:90. 5-p.- Listy Bankı 
hipotecznego 110:—, 4-prc, Listy Banku kra- 
jowego 9250 4 i pół pre, Listy Banku 
krajowego 99'—, 4-procentowe Galicyjskie 
obligacye propinacyjne 98:30, 4-pre, Gali- 
syjska pożyczka krajowa z 1898 r. 22:90, 
*-pre. pożyczka m. Lwowa 91-85, Losy ture- 
skie 24650, Marki 11%57%, Rubel 254 50, 
5-pre. Rossyjska pożyczka z r, 1906 103 60, 
Akcye praskiego Banku kredytowego (płaco- 
no) 725'—. Skoda 733:50, Pożyczka miesta 
krakowa 190% 90:25, Galicyjski Bank ziem- 
ski 99 25, 
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Odpowiedzialny redaktor- 
Stam Krechowiecki, 


ZA —— 


została otwarta 
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NADESŁANE. 


Pr. Greliński 


z PSC EITE 1912 


"TAP ETY dostarczyła firma 


W. ADAMSKI 


LWÓW, HOTEL GEORGEA |” 


la C k. Namiestnictwa 


-m e al 


SKRRRRRENEKSZEK 


Świeżo opuścił prasę: 


Rok Słowackiego" 


Księga pamiątkowa obchodów 
urządzonych ku czci Poety w r. 1909 


ord. w chorobach dróg moczowych od 8—5 po pol. Wydziału krajowego wydał 
M RUE : 
ul. Fredry 7, I. p. Tel. 978. C. k. kemeny korpuśnej w Przemyślu Dr. WIKTOR HAHN 
qi  Assicurazioni Generali 8-70 — s. 393 
D BZ Had pO Księga zawiera dokładny opis wszystkich obcho- 
B a A P lu i przemysłu dów na obszarze ziem polskich, — stanowić 
j ; do WaZOWÓW Sy- 5 STUD skiego może piękną pamiątkę wszystkich Komitetów, 
| . 3 a N Gmachu J. W. P. dr. Balabana A Towarzystw, Instytucyj urządzających podobne 
pialnych w kraju © Pałacu J. W. Czyżewicza, Podhaice P 
W Konsula Exemplarskiege 3 
BASOADWACZONAE | Z A g 'ranieca R, Cena 4 korony. 

0 Gmachu Izby handlowej i przem. Doókyda wo MEI * Pi 
dal i © Pałacu J. E. hr. Potockiego Ca wo T OR 5 czlacii, 
WMA Biuro mias owe — LW. hr Tarnowskiej Czysty dochód ze sprzedaży przeznaczony na 

, , , Q a ej AA POMNIK SŁOWACKIEGO wo LWOWIE. 
e. k, kolei państwowych we Lwowiej a. ge o at % ak 
| „ J W. arch. Sosnowskiego i | PERUTI EZ ORNE 
St. Sokołowskiego, Pasaż Hausmanad.| 3 Zacharyewicza 
— 452. — Telefon — 452. —| Z „ J. W. Cybulskiego Dentolog Dr. Michał Wiktor 
J. W. Jana Schulca ul. Halicka 21, dom W. P. Bałłabana 
6 A 3 . O . . 
Adres telegraficzny: Stadtbureau. "1 W. dr. Schaffa Sauna ace 
ELLE Domaszewskiego , i wykonuje: plomby, sztuczne zęby w kauczuku 
„ J. W. dr. Parnesa i w. i złocie i platynie, korony, mostki. 
e CENNER Ber A i x Kororowa, waluta. ie: płaca żądają o Roronowa waluta. ~ placa żądają 
la oy zr. 4 po 260 zł. m pr. | =— = R. Oblizacye iad i 
„ „ 4860 po 500 mł. w. a & pre. 1600— 1660*— e gacye iadomnizacyjno» 
Lwowskiej Izby nandiowej i ALLE śnij 1860 po 100 z}. 4 gr. E 408 — Kroneyi i Slawonii . . 92:50 9350 
limów, dnia 81 stycznia 1912. cj ka po a. a 06 — I — Węgier ma 100 z. $ pr. 90:60 91:60 
, dni ź ro 50 ze... . „ 308— 308:— de 
aasi domen państ. po 20ał.5pr. 28625 28925 F. Kane publiczne pożyczkje 


I. Akeyo za ErtzEza T nja h 


Banku hip. gal. po260 zł. {400 kor.) 627 —|704 -- 

Banku gal. dla handlu i przem: 
po zł. 200 (400 kor). LD —I44$ — 

Kol. Lwów-Czarx.-Jasży po 208 
mł. w. a. w ńzobrza (400 kor.; 542 —|546 — 

Fabryki wagonów w Sanoki erzed- 
tem Lipińskiego po 500 kos. 480 —-|490 — 

JE. Listy zastawno za 100 kor, 

Banku h. g. 5 pr. w.a.wyl.zl0pr, _ {109 70| — — 
b m m kAj pr. w, a los w 5Ô 1. = 198 80] 96 30 
A „ $ pr. w. a. 60 1. po 200 x, te | 92 toj 92 80 
© kraj. 41, pr. w. 8. losw5i.. © | 98 70 99 40 

s 4 pr. w. a. los w5ll. = | 92 40| 98 ŁO 

Banka gal. siem. kr, áta" 601 ™ | 98 65] 99 35 

List. Zast. Banku gal. dla handlu * | 98 50| 99 20 
i przem. w Krakowie 4*/,% 601. © 

Zemelny Bank hipoteczny Lwów ** | 98 30| 99 — 

Wow. kred. gal. ziem. 4 Pr. „A 
pierwsza elaisya) 9 w [37 —| — — 

Tow. kred. galie. ziomask. a pe. * 
jog w Alh lat . . . g 96 50| — — 
4 pr. los w 56 lat. = | 91 yC 94 60 

XML. Obligi sa 109 kon w 
M 

Gal. funduszu propin, 4 pz. w. 8, 98 20) 98 30 

Bukow, fund, propiu, 5 pr. w. % — 

Komas, Banku ki. 4%,pr, (3 oa) 98 30 99 — 

A 4 FT. <A Gl] 90 20| 96 90 

Ko: lozalnó dtto 4 PR. | 90 20) 90 90 

Pożyczki kr. £ pr. po 209 kor 
z roku i698 . 92 —| 92 70 

Pożyozki kraj. 4 pre. "z r. 1908 . 90 80| 91 50 

m m. fsrowa $ nr. eà 88 30| 89 — 

m „w Š kokizż, 91 50| 92 20; 

s m, Krakowa a « » « 89 60) 90 30 

W. Hiomotre | 

Dakat cesarski. . « s» 1 i 11 36] 11 46 
70 framkówka œ : 19 17) 19 30 
166 ribli rossyjskich srsbrmych 252 —|254 — 
papierowyca. 253 70/254. 90 

185 marek miamieckich , ra 11% 401117 80; 


Ware gieldy wiedeśnkiej. 
Dnia %9 stycznia 1912. 


A, Ogólny dlug paista płacę żądają 
Jednolity dług państwa w banknot, 
maj-listopad a « « « « « «. . 9075 9095 
styczeń-lipióe 90:70 90:90 
śeómolity dług państwa w grsbrza 
luty-nierpień . : > 98:90 9410 
kwietied-ni ażdziernie 94— 9420 


è Kiejów Koronnycn). 
Austr. renta złoża wolna od podatku 


ża 100 zł. 4 pr. 114*— 11420 
Austr. ront wah kóz. wola cá 
podatku k pr TE 9070 90:90 


in Obligacpe kożojewo. 
Kol. Arcyks. Albrechta za 100 zk, e 91:50 92:50 
ol. Casarz. Blzbisty w złocie wolne 
od podałae za 10G zł. À pr. 112'40 11340 
mk. 


eran 


Rei Ces. Biżbiety za RÓD) sé. 


j>; pr. Contemp. akeye) . . 431— 43550 
Koi. Cazarzra nak Jówofa ZA 

100 at. BY, Br. . s 112:50 113:50 
Koi. Sarola Judeika Ę © 409 ai suk. 

(ostamp. akspa) . „ 9150 98:50 
KCI å Sy ks. Buĝolia w wal. korom. 

yopa gA modatra % pr. a 91:65 92:65 


Obigacya pierwszeństwa (koiejowa). 


LJ 
r 
Listy 
B Miug priate (wszystkich w Radzie państwa 


. Are. Albrechta za 300 uł. 5 pr. 102:— 10275 
w złocie ua 300 zł. 5 Br. 12075 12175 
> ua 380, 1008 i 
5 4. gi 98:75 9475 
Kot. onedkiej omiso. S 1. 1895 ZR 
400 kor. 4 a, s 22:65 93:65 
Berdynanda EN 
« d ona wia 9435 9535 
Ferdynanda om. 
_(sx.) A 94:40 95:40 
. Ferdynanda am. 
94:50 95:50 
OY. Sordynanda am, 
e n es 2-0, 9430 95:30 
. Pyrdemanda em. 
s dd a.s. e sa 94150 9515 
+: Fardysamda om, 
= la la da 120.02:400.95140 
. Fursyuanda sm. 
sog o ua u e BAK EMU 
1 lokslmej na 40 
mo Śp - 9050 9150 
I, galie, Karola Ludwika 4 pr. 92:80 93:50 
Kol, Iwowero-ozwnn-jasskiej x roku 
AGeż 4. t 91:40 92:40 
Sol. s! | Rudolfa ‘Balekoa. 
gao ga «00 parek 4 Pr. u 112— 113:— 


%. Ving panstwa (zrajów korony węgierskiej), 


Wsz, stota cenia & pru, . 110:15  110:35 
z » w wal. kor. 4 pr. 8965 _ 89:55 
obl. pr- regul, Ciay 4 pre. . 29425 30625 

„ oł. rom. zm 100 zł. (200 kar.) 403:—  AŻ4— 

y 50 zł. (100 kor.) 21175 217175 


Licytacye. 


L' cz. E. I. 494/11 (17) 
5 dykt. 
' Dnia 6 lutego 1912 o godzinie 9 przed 
południem odbędzie się w tutejszym sądzie, 
sala Nr. 22 lieytacya realności lwh. 1841. 
gm. Kołomyja ocenionej na 8800 kor. i re- 
alności lwh 198,1. gm. Kołomyja ocenione; 
na 12.400 kor. 
Najniższa cena: 1650 kor. i 6200 kor. 
Warunki; licytacyjna i oduoszące się 
do tej nieruchomości dokumenty są wyło- 
żone do wglądu w kancelaryi oddziału L 
Zarzut niedopuszczalności licytacyi musi 
być zgłoszonym najpóźniej przy licytacyi. 
Osoby mieszkające poza okręgiem tut. 
sądu, które na powyższej nieruchomości mają 
już lub nabędą pewne prawa albo ciężary, 


(1126 2—3) 


tu zamieszkałego, zawiadamiane będą o dal- 
szych wydarzeniach tego postępowania licy- 
tacyjnego jedynie przez ogłoszenie na ta- 
blicy sądowej. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Kołomyja, dnia 23 grudnia 1911. 


L. ez. E. 181/10 (92) 
Kdykt licytacyjny. 
Na żądznie e. k. Skarbu Państwa, za- 
stąpionego przez e. k. Prokuratoryę Skarbu 
we Lwowie odbędzie sig dnia 27 marca 
1912 o godz. 10 przad południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurrze Nr, 21 li- 
cytacya realności dóbr Rekliniee obj. lwh. 
235 ks. gr. więk. pos. tut, Sądu wraz z przy- 
należnośsiami, składającemi się z inwentarza 
żywego i marżwego. 


(1038 2—3) 


Poź. reg. Dunaju z r. 1878 los Ais 101:— 102:— 
os 


Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 
za 200 kor. TE a 94— —'— 
Bukowińskie ob propinacyjne "Jos 
za 160 uł. 5 pr. ; mm m 
Gal. poż. kr. z roku 1998 4 pr. ; 91:50 92:50 
Qal. obi. prop. z roku 1889 4 pr. . 98:20 9920 
Pk miaste Lwowa z r. 1898 
4 pre 8870 89:70 
Ranta włoska Ka 160 irów (96 ko- 
ron) 4 pre. . m m 
Poi. serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 12350 12950 
Kuredrie obl. prem. kol. ze 499 frank. 24575 24875 


Re Dig mna Oblig. hipot. 
1 (xa 100 z Non). 


Anglo-Austr. banku los 4*/ą Br ; 
Acstr. nakł. kr. ziem. lon w 50 1. A pr. 


i listy dłużne 


z » Obl. pram. sr. 1880 3 pr. 298:50 30450 
m 1889 3 pr. 271:25 27725 
Bukow. zakł. brad. niem. lon r pr. 99/0 10040 
a Kp. —— —— 
Gal. ake. b. Lip. 10 pr. prom. losźpr 110— —— 
M 6, a l. Alla pr. 9875 9975 
661 £ pr. 92:25 98:25 
Banku gal, ziem, trof. LUA pr. 601. 9875 9975 
üi. Wow. Ered. nian. ś pr. ijos.5Glat 9i40 9240 
E F A „ %pr.los.kiiss 9625 9725 
& pr. starsze . 96°70 970 
Banku "kraj. "dla Głatieyi Lodomocyi 
+ pr. 5L3/, las zwrośna 98:50 99:50 
Bantu: krajowego otig, konun, £ 
emisya 4R lab Bij, PT. 98:50 
Banku kr. obl, kolsi. kal. BA I. tp r. 90.25 
Ansteoweg. panku BO let 4 pre. 96:20 


BO leś w. k.4 pr. 


td m x 


RB. Obligaoye z arin pierwszańatwa 
sa 19 nom. 


Tow. żegi. par. po Dunaju za 400 3 


10.000 m. 4 pr. z r. 1883 . 113'15 11415 
Tow. žog). par. pa Dun. Bin. r. 1886 pr. 118:25 11345 
Kolej luwów-Cxern. Sa s r. 1884 

ua 300 zł. 84:35 8535 
Eolej Uwów-Ozern. z r. 1884 «z 306 

xt kpr. | 89:90 90:90 
Gal. kol. s. wachod. sa 190 zł. Ł pr. = —m— 
Wag. fol. kol. ex. 1879 na 20 sł. Bpr. 10950 10150 

Wo «o „OKIEDU © BW. 9975 —'— 

5 LOBY (xa sztukę). 
Budapaszteńskie (Basilica) 5 zł. . 3b—  39— 
Zakł. TAN dla hand], i przem. 100zł. 496-— 508— 
Clary 40 zł. m. k. - 17550 195: 50 


Pożyczka miasta Tnabruku 30 Tt 


przy uli HETMAŃSKIEJ | 
AE Ek 1: 


HI 2 EE A EKO KOZA | 


TAB aE | PAU ŁACZA a 


Kuryer Kolejowy 


ważny ed 1 maja 1911. 
la nabycia we wszystkich trafikach, oraz 
w biurze dzienników Sian. Sokołowskiego 
Lwów, pasaż Hausmana, 


NA MA NM zaa 


ESR SAL rT 
HELIOS 


Kinematograf artystyczny 
we Lwowie, Stanisławowie I Kołomyi. 
Najlepsze programy i muzyka, 


Największe lokale. 


Przedstawienia w soboty, niedziele i święta 
(w Stanisławowie i w piątki) od godz. 4 do 10 
bez przerwy. Początek ostatniego przedstawienia 

o godzinie 8°30. 
RZEZ Y AR EPK 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 31 stycznia 1912. 

HOTEL GEORGEA. Pp.: W. Fedorowicz z 
Okna, K. Torosiewicz z Putiatyniee, K. Geringer z 
Milowiec, E. Rylski z Rzeszowa. 

HOTEL IMPERIAL, Pp.: J. hr. Konarski z 
Grochowiec, S. Mniszek z Turki. 

HOTEL FRANC USKI. P. L. Jawetz z Horo- 
dnicy. 


Z 


Keronowa waluta. atesa  żadają 
Pożyczkz miset lwhlazy 20 sł. . "79-50 85:50 
Palfy 40 zł. m. k |. — —— 
Gwerw. krzyśn mastr, tow. 16 xè. 6750 7850 

węg. tow. 5 zł, . 45:50 51:50 
kosy fund Arepks. Rudolfa 10 at, 79-— 85:— 
Aglama 40 zł. mk. . — —— 
Poiyscka Ginwi > Salabuwga 3 30 zł. =i 
da Akeyo binków (za vuitkęy. 
Benku Anglo-Amsiv, 240 kor. 32550 32650 
Posas. Banan haadi. 500 wi. . 4415- 4425'— 
Zaks, krad. dla hacala i prasi, 65s — 654— 
Weg. Bauku kredyt. 4 854*— 855 — 
Dolno xusćr. tow. «ak. 4060 kor. . 199— 802— 
Gai. banku hip. 290 ma. . "100:— —— 
n a dla kan. i przew. 200 ud. 443:50 444 — 
Banku dia xrajów koronurch 20032 55125 55%25 
à Austro- apg, 1400 kor. . 19v5— 2005'— 
Vigan (x ankd 900 zł, 629 40 63040 
Gzóntiogo biak z ; ge Liga. 28050 28150 


pirnostedska moski A 


28350 28450 
Re Akuyo przedalękztwtw branaportowyeh. 


Buk. koi lok. axe. pierw. 200 wł. „ 457— 460— 
„ skcye zakład, SAO sł. 420— 430'--. 
Kolei półn. cos. Ferd. 1000 zł. mk, 5U90— 5110'—. 
Rol. Lwów-Belzać (akc. pierw. OŁ Mad. 40U'— 402- 
„ lwów-Czeru-janyy 200 546:— 549'— 
n awów-Alapsrówe smor 
ć 310:— 320:— 


ów toksl, 
400 Kow., dz? 
Baty. 209%. degl R Ask, 1148— 1]49— 


wy 


M kogo przedziębiocaie przemysłowych, 


low. kopałń węgla w Sudx 100 zł. 789— 785'— 
Galic. karpackie naft. tow. 590 kox, 138—  740:— 
Aastr. tow. górnicze SERA 100 x, 90225 90325 
Prag. tow. żólacn. pinea. Ż00 mł. . 2795'— 2805'— 
sha 40— 4/0:50 
335—  387— 
24850 251-— 
E. Wakgi © 
Berlin za 100 masek 6 m. . a  —— 
Londyn za 10 funt. nań. K "PR 241'10 241: ST, 
Paryż za 100 draniów, 95AT 95:65 
Petersburg za 3% M al pr. 25425 255 25 
Niemieczie banki 117:55 11775 
Włoskie bzazi O. 94*923/.  95:121/3 
Framozekiw Genkł —— —— 
Ńawsjasrskia Danki . 95:25 95:40 
R Waladiy 
Dukat cesarski 11:37 11:40 
Austr.-weg. 8 grid. ułota moneta —— —"— 
30-frankówka . s. EOG 19:14 
20-markówka . . 28:51 28:55 
Roaayjski półiraporyać c —— —'— 
ism. banzzoty za 100 marok . 11755 117:75 
Włoskie banknot y za 10% lir 94:90 95:20 
Rubla . R: 2541, 2:55 


W Z RAR, 


Nieruchomość wystawiona na licyta- 
cyę wraz z przynależytościami jest oceniona 
na 805.771 kor. 50 hb. 

Najniższa cena wynosi 537.181 kor., 
poniżej których sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabular- 
ny, wyciąg katastrainy, protokoły ocenienia 
i t. d.), moża każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są 
dzie piżei wymienionym, w biurze Nr. 21. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznacze- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dia których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 


EE E RE A M EE W IE Z EDO Wv W. 


a O O O ZY A 


lo ile nie wskażą pełnomocnika dla doręczeń 


obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
boda o dalszych wydarzeniach tega postę- 
powania jedynie przez przybicie ma tablicy 
sądowej, jeśli ni aà mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskazą temuż są- 
dowi pelnomosrika do doręcizzk w siednibie 
sad» zamiesykalogo. 
C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 19 stycznia 19]2. 


L. cz. E. 631/11 (7) 
fdykt licytacyjny. 
Na żądanie Samsona Vogelmana kupca 
w Rozdole, odbędzie się dnia 6 marca 1912 
0 godz. 10 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 7 w Mikołajo- 
wie licytacya: 
1. całej realności objętej lwh. 526 gm. 


(1079 2—3) 


Krupsko, składającej się z jedynej pgrt. 907 
położonej w niwi» „Ozara*, 

2. p'łowy rasiności obi. lwh. 535 tejże 
gminy. skła ia,ącej się z prb. 127. na któr>j 
stoją dws domy i dw e stodoły z pare. grt 
131 i 44 i 6 stanowiących drugi o pg:t. 
132. 188 i 44 iGsianowiących ogrody obok 
prbud. pułożon=ch wraz z przynale n ściami, 
składającemi się z płotu, otaczającego pgrt. 
cbjęte Iwh. 525. 

Nieruchomości wystawione na licytacyę, 
są ocenione, a t : realność ad 1. na <0 kor, 
realność ad 2, na 795 kor, przynależności 
zaś na 20 kor. 

Najniższa cena wynosi 557 koren, po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne może każdy, mający 
chęć kupienia przejrze” podczas godzin urzę- 
dowych w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 7. 

Ü k, Zad powiałowy, Oddział II. 

M:kcłajów. dnia 1 grudnia 1911. 


L. cz. E. 2026/11 (2) (1103 2-3) 


Edykt. 

Dnia 26 lutego 1912 odbędzie się licy- 
tacya realności lwh. 86, 1/4 części iwh 87 
i 434 gm. Słopnice szlach. 

Cena szacunkowa wynosi 21 508 kor. 
68 hal 

Najniższa ceus wysosi 14386 kor, 

Waruaki licytacyjne i dokumenta mo- 
¿na przej-zeć w tm. sądzie. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Limanowa, dnia 13 grudnia 1911. 


L ez. E. 1104/11 (3) (1087 2—3) 
KTipkt Koytseyjny. 

Na żądanie Józefa Mandla, odbędzie 
się dnia 1 msrea 1912 godz. 10 rano w są 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 11 
w Wiśniowezyku lieytacya połowy realności 
objętej Iwi. 1267 ks, gr. gm. Bu:kanów wra 
z przycależytościami. i 

Nieruchomość ta wystawiona na licyta- 
eye, jest oceniona na 380 kor. 

Najniższa cena wynosi 258 kor., po 
niżej tej ceny sprzedaż mie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne, które równocze- 
Śnie się zatwierdza i odnoszące się do tej 
nieruchomości dokumenta, może kaźdy ma- 
jący chęć kupienia, przejrzeć podezas go- 
dzin urzędewych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 11. A 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział Il. 

W:śniowczyk, dnia 15 stycznia 1912. 


L. cz. E. 1015/11 (3) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Powiatowej Kasy oszczę- 
dności w Wadowicach, zastąpionej przez peł- 
nomocnika adw. dr. Krokowskiego w Wa- 
dowicach, odbędzie się dnia 19 marca 1812 
o godzinie 9 rano w sądzie niżej wymienio- 
nym w biurze Nr. 24 w Kalwaryi licytacya 
realności lwb. 186 ks. gr. gm. kat. Izdebnik. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 3564 kor. 

Najniższa cena wynosi 2376 koron, po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które się niniej 
szem zatwierdza i odnoszące się do tej nieru- 
chomości dokumenta (wyciąg tabularny, wy- 
ciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 24. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
lieytacya byłaby  niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze 
ma tego rodzaju co do samej nieruchom 'śc: 
nie mogłyby być już ze skutkiem podnoszune. 

Te osoby, dla których jazie przws lut 
cieżary no powyższej niernehwmości bądz 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępu. 
wania licytacyjn:ego powsianą, zawiedamiane 
bada c dalszych. wydarzeniach tego postę 
powania jedysie pra porębie na tsblies 
sądowej, jaś Rie mi i w okręgu egdi 
nikej wymeniozej 
dowi pałnemocniła 
sądu nemleszkadazo. "NOR 

C. k, Sad powiatowy, Oddział III, 

Kaiwarya dnia 9 stycznia 1912. 


L. cz. E. 2868/11 (7) (1131) 

Ns żądanie Berischa Jageta w Bóbrce, 
odbędzie się dnia 4 marca 1912 o godzi- 
nie 11 przed południem w sądzie mize; Wy- 
mienionym, w biurze Oddział IV. w Bóbree 
licytacya 13/28 części realności lwh. 1345 
gm. Bóbrka, obejmującej pb. 822 i pg. 134/2 
łącznego obszaru 6 ar. 51 m.” 

Na parceli budowlanej stoi chata mu- 
rowana komora ze stajnią i stedołą i trzy 
komórki. 

Nieruchomość ta w 13/28 częściach wy- 
stawiona na licytacyę jest oceniona, na 1643 
koron 57 h. 
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kasz benni By 
sł w stednibi 


da duręe 
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f Najniższa cena wynosi 1095 kor. 70 
i bal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warnnki beytacyjne i odnoszące się da tej 
niaruchomości d kamenia (wysiąg tzbulerny, 
wyciąg kautasiralny, gromecły <cetieni» i 
t. d.), może każdy rasjący cheé kupienia, 
przejrzeć podczas gońzin urzędowych w sa. 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. VI. 

i krak 


| niniej- 
złoci ka 
YB KODGUM 


wędka MirYEm 


Macsjnym, IRACISI TOSUGZE- 
in 65 do samej nierechomości 
hyć ius «e skutkiem podno- 


todemtemezaj va, pajeky 
inódnia) pray WYANAGKA- 
nie wen r 


nie meriyby 
GRURE. 
$e osoby, dla kuśryeh jakie tzsww nb 
slężary na powyższej nieruchomości badź 
ubeenie już istnieją, bądź w toku posteno- 
i RCTI (MNE. ARGIWORMIEGE 


t gåg G k 
wania jańynie 


az 
0) D ra 


Na żądanie Powiatowej Kasy oszcze- 
dności w Wadowicach, zastąpionej przez pał- 
nomoenika adw. dr. Kiokowskiego w Wado- 
wiecach, odbędzie się dnia 21 marea 1912 
o godzinie Y przed południem, w sądzia 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 24 w 
Kalwaryi licytacye realności lwh. 27 ks. gr 
gw. kat. Brzezinka. 

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
łicytacyę, jest oeenioną na kwotę 7880 kor, 
bez uwzględnienia tegoż dożywecia Adama 
Kowslówki, a 6780 kor. z uwzględnieniem 
tegoż dożywocia. 

Najniższa cena wynosi 4886 kor. 66h, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne, które się niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się do tej nie- 
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i t 
d.), może każdy, mający chęć kupienia przej 
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 24. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
lieylacys byłaby niedopuezczniez, naley 
zgłcaić do sądu ntjnóżniej przy wyznaczie 
pya terminie leytacysiymt, Inaczej roszeże 
ule tego rodzaju ca do samej nieruchomosci 
nie mogłyby hyć inà se skutkiam podno- 
OMB. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Kalwarya, dnia 10 stycznia 1912. 


L. ez. E. 1762/11 
Edykt. 

Dnia 16 lutego 1911, godz. 1030 rano, 
w sądzie tutejszyra w biurze Nr, 10 odbędzie 
się licytacya realności lwh. 136 kkgk. Lisko- 
wate stanowiącej parcele gruntowe oraz dom 
mieszkalno - gospodarczy. 

Cena szacunkowa wynosi 8324 koron 

Cena wywcłania 2216 kor. 

Warunki licytacyjne ustalone przejrzeć 
można w sądzie tut. w biurze Nr. 10. 

U. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Dobronnl, dnia 28 grudnia 1911. 
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„1150 1—8) 
Sądowa kala aukezjna we Lwowie, 


u. Podiewskiego i. 6 

Godziny urzędowe {trio w dnin powszednie! 

0a 8 de 1% przed połndajem i od 2 do 6 

po południu, w eohoty zaś od & riei do 8-mej 

wieczorem 
Łogszgtye 

Posiedziałek 5 lutego 1912 od 6 ge 12 
godz. pized południem: maszyna do 
szycia, sok malinowy, czekolada, sar- 
dyuki, lampy el-ktryesne, skóry, to- 
w.ry żelazne, 200 kg. kawy Cevion, to~ 
wary modniarskie, maszyny iutroliga- 
terskje, bielizza kasa kontrolta. 

Wtorek 6 lut' go 1812 od LO co IŻ goin. 
przed południan: meble mst:óniowe, 
obrzzy olejne, basa ogan .óbrwała, UrZĄ” 
dzenie cukierni, Baczyma siałuwe, Ste 
brno kandelabry, perskie dyw.ny, ki- 
limy, portyery. 

Sroda 7 lutego 3912 ed 10 do 12 podz. 
przed roludniem: maszyna do szycia, 
forteptan, hchtaria, przybory do ele 
ktryki, kundelxbry, maszyna do robie- 
nia trykotów, dywany, oraz różne meble 
domowe. 

Ozwastsk 8 lutego 1912 cd 10 do 12 godz. 
przed południem: ptaki wypchane, rogi 
jelenie, strzelba. fortepisa, lichtarze 
Z chińskiego srebra, gramofon, oraz dy- 
wany i różne meble dom we. 

Piątek 9 lutego 1912 od 10 dv 12 godz. 
przed południem: kasa Werthaimowska, 
maszyna do szycia, maszyna do pisania, 
gramofon, samowar, lampa, dywany, 


= 


G aS 
18M ga. | 
C. k. Sąd powiatowy, (ódziaż VI. 
Bóbrka, dnia 18 stycznia 1912. 
L 'cz. E. 914/11 (3) (1142 
Bdykt licytacyjny. 


„Gazeta Lwowska“ Nr. 25 z dnia 1 lutego 1912, 


kasa, orkiestrion, towary bławatne, ka- 

p-lusze i różne meble, 

Saha 10 lutego 1912 od 4 do 8 godziny 
wieczorem : dywany, lichtarze, portyery, 
firanki, ubranie marynarkowe, futerko 
8-are, vbrazy, kandelabry, lamoa, ma- 
szyna do szycia, kilimy, kapy jutowe, 
urządzenie domowe, nakrycie pluszowe, 
oraz różne tanie meble i sprzęty do- 
mowe. 

Sprzedać się mające przedmioty mogą 
być oglądane w sądowej hali aukcyjnej przed 
licytacyą w godzimach urzędowych. 

Lwów, dnis 29 stycznia 1912 


L. cz. E. 2622/11 (1073) 
Bdvkt. 

Dnia 28 lutego 1912 o godz. 9 rano, 
w sądzie tutajszyze, w biurza Nr. 10, odbę- 
dzie się licytacya: 6/7 lwh 6 kggk. Liskowste 
stanowiących 8 parcele budowlane z domem 
stajnią i stodułą, oraz parcele gruntowe. 

Vena szacunkowa wynosi 8478 kor. 

Cena wywołania wynosi 2250 kor. 

Waranki licytacyjne ustalone i odnośne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej- 
szym w biurze Nr. 10. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Dobromil, dnia 5 stycznia 1912. 


L ez. E. 2889/11 
Edykt lieytacyjny. 

Dnia 6 marca 1918 o godz. 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr 4 odbędzie się lieytacya real- 
ności lwh. 429 gm Machów składającej się 
z pgr. 804/2 o obszarze 58 ar 94 m.* 

Nieruchomość tą oceniono na 1300 kor. 

Najniższa cena wynosi 866 kor. 66 h. 

Dokumenta przejrzeć można w biurze 
Nr. 4. 

Takie prawa w obec których niniejsza 
lieytacya byśaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpoźniej do dnia licytacyi. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Tarnobrzeg, dnia 25 stycznia 1912. 


(1111) 


L. cz. E. 1585/11 (6) 
Edykt licytacyjny. 

W Sądzie niżej. wymienionym w biurze 
Nr. 10 odbędzie sif dnia 18 lutego 1912 
o godz. 8 przed południem licytacya: 1. 
całej realności lwh. 99 ks. gr. gm. Podliski, 
2. 1/8 real. lwh. 267 gminy Podliski, 8. po- 
łowy realności lwh. 268 ks. gr. gm. kat. 
Podliski. 

Nieruchomości wyżej wymienione oce- 
nione: ad 1. 478 kor. 76 h., ad 2. 516 kor. 
83 h, ad 3. 1001 kor. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi wynosi: sd 1. 815 kor. 84 h., 
ad 2. 344 kor. 22 h, ad 3. 667 kor. 88 h. 

Warunki liegtacyjne i inne 6dnośie 
dokumenta przejrzeć można w sątzie bitej- 
szym w biurze Nr. 9. 

C. k. Szt powiatowy. Oddział IV. 

Sądowa Wisznia, daia 38 stycznia 1912 


v 
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L. ex. E. 1311/11 (6) 
Kdykt licyteeyjey. 
W sadzie niżej wymiv«ioaym w biurze 
Nr. 10 cdbędzie się dnia 6 lutego 1912 
o godzinie $ przed południem lieytacya po- 


(1055) 


"łowy realności lwh. 89 ks. gr. gm. ket. Woł- 


czyszczowice objętej, składające; się z pola 
ornego. 

Niernehomosć wyż+j wymieniona wy- 
stawionn na licylację, jest oceniona na 445 
koron 

Najniższa cega, niżej której sprzedaż 
n:e nastąpi wyaosi 286 kor. 67 h. 

Wararka; Jicyżacyjne i inne odnośne 
Gokumen:'a przejizeć można w sądzie tu- 
teiszym biuro Nr. 9, 

| k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Sążowa Wisznia, dnia 23 grudnia 1911. 


L. cz. E. 1911/11 (8) (1132) 

Ms żędanie Ruchli Zell w Bóbrce, od- 
bedzie się dnia 14 lutego 1912 o godzinie 
9 przed południem w sądzie niżej wymie- 
uionym  liegtacya 2/6 części realności |. 
w. b. 58 gminy Bertyszów Iedka Hapy 
własnych. Realność ta składa się z parceli 
bud. ua której stoi chata lepisnka i jeden 
budynek ekonomiczny i z 24 parcel grunto- 
wych (ogrodu, roli i łąki) obszaru 3 ha 
2i sr lim? 

Nieruchomości wystawiona na licytacyę 
sę ocenione wa 1610 kor. 

Wajniższa cona wynosi 1073 kor. 38 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
może każdy mający chęć kupienia przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 8. | | 

jakie prawe, wobeg Złórych mmie) 
aim lievtscya byłaby medopuszezalną, naiety 
głosić žo sadu nejpóźniej przy wyznaczo 
avm terminie lieytacyjnym. inśczej roszcza 
mia toge rodzaju es do aumiej nieruchomości 


mie raogłyby kyć juk ze skutkiem podno- 
32000. 

Te osoby, dla których jakie praws lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
ohecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania leytacyjnego powstaną, zawiadamiana 
hędą a dalszych  wydarseniach tego po- 
stępowania jedynie przem przybicie na tablice 
sądowej, ;eśli nie mieszkaią w ckręgu sądu 
niżej wymienionego i nie «skałą temuż sa- 
dowi pełuomocniks do doręczeń, w siedzibie 
egiu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Bóbrka, dnia 15 grudnia 1911. 


L. cz. E. 3695/11 (11) 
Edykt lieytacyjny. 
Dnia 4 marca 191% godzina 10 przed 
południem odbędzie się w sądzie niżej wy- 
mienionym, w saii Nr. IV. we Lwowie licy- 
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wnicy, budynku gospodarczego I drzewostanu 
sadu owocowego. 

Nieruchomość ta wystawiona na licyta- 
cyę jest oceniona na 6813 kor., przynaleźno- 
ści zaś na 2450 kor. 

Najniższa cena wynosi 6174 kor. 4 b., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie de 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które się zatwierdza 
i odnoszące się do tej nieruchomości doku- 
ments (wyciąg tabularny, wyciąg katastral- 
Ry, protokoły ocenienia i t. d) może każdy 
majązy cheć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym. 

Takie prawa, webes których niniej- 
sza Heytacye bylaby niedopauszezalny, Kajeży 
zgłosić do sądu najpóśniej przy wyznecne- 
wym terminie lievtacyjmym, jbsRezej roszcze- 
aia tego rodmnjs eo do samej nieruziomoś i 
aie mogłyby być już za skutkiem yodnc- 
aroge, 

Te osoby, dla których jekie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądz 
obecnie już istnieją, bądź w toku posiępe- 
wania licytacyjnego powstaną, sawiadamiane 
będą o dalszych wydzrzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego nie i wskażą temuż £z- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzikie 
zamieszkałego. 

O. k. Sąd powiatowy, S. II., Oddział IV. 

Lwów, dnia 3 stycznia 1912. 


Rozmaite obwieszczenia. 
L. cz O. I. 45 e (1101 2—3) 
zdy 


kt 

Przeciw Prokopewi Komunickiemu, któ- 
rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesio- 
ny został do 2. k. sądu powiatowego w Grzy- 
małowie przez Marynę Kormunieką z Krasne- 
go pozew o zapłacenie kwoty 1000 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczono àu- 
dyanezę do ustnej rozprawy procesowej na 
dzień 1 marea 1912 o godz. 10 rano w tym- 
że sątzie, b. Nr 4. 

Celem stzzeżeria praw Prokopa Komu- 
nickiego ustanawia się p. dr. Hermana Ko- 
fora adw. w Grzymałowie, kuraturem. 

Tents kurator zastępywać będzie Prokopa 
Komunicki:go w rzeczonej sprawia na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są- 
dzie się nie zgłosi, lub pelnomoenika nie 
zumianuje. 

C. k. Bąd powiatowy, Oddział I. 

Grzymałów, dnia 25 stycznia 1912. 


L. 102 (1113 2—3) 
Ogłoszenie. 

Dr. Kiiasz [zak Friedwałd wpisany zo- 
stał na listę adwokatów z siedzibą w Sado- 
wej Wiszni. 

Z Wydziału Izby adwokatów. 

Przemyśl, dnia 24 stycznia 1912. 


„ee: 


L. cz. Vr. II 4303/11 (13) 
Edykt 


(1124 2—3) 


Stanisław Bryczkowski ukradł w nocy 
na 29 grudnia 1911 r. w pociagu między 
Krakowem a Bogumiłowicawi niezn: nerau 
właścieelowi kwotę wyżej 200 kor. 

Wzywa się przeto tego ostatniego, by 
się w ciągu roku w tut. sądzie zgłosił i pra 
wa swe do powyższej gotówki wykazał, gdyż 
w razie przeciwnym takowa przefadnie na 
rzecz e. k. Skarbu Państwa. 

O. k. Sąd krajowy karny, Senat II. 

Kraków, dnia 19 stycznia 1912. 


L. cz. Ne. III. 301/12 (1) (378 2—38) 
Hdykt. 

W myśl przepisu $ 376 p. k. wzywa 
się niewiadomych właścicieli następujących 
przedmiotów względnie gotówki uzyskanej 
z ich sprzedaży: 3 

a) gotówki w kwocie 2 kor, 7 hal, 


i uzyskanej ze sprzedaży kawałka skóry czar- 


nej, oraz 4 kawałków skór ezarnych i 4 ka- 
wałków skor na podeszwy, skradzionych 
przez Jana Kościelnego, 

b) złsiej agrafki ze szmaragdem, pe- 
reiką 1 2 bryłaneikami wartości 40 kor., 
zabranej przez Józefa Kamyczka, 

e) 4 metry pisa maszynowego warto- 
ści 12 kor., skradzionego przez Józefa Kor- 
ezäle, 

d) gotówki 15 kor. jako reszty gotó- 
wki skradzionej przez Szczepana Cierniaka, 

e) gotówki 1 kor. 55 hal. otrzymanej 
ze sprzedaży chodnika zabranego przez Bro- 
nisławę Florek, 

f) gotówki 1 kor. 76 hal. otrzymanej 
ze sprzedaży 10 krawatek, lusterka, scyzory- 
ka 1 papierośnicy skradzionej przez Jana 
Kordasa, 

g) gotówki 1 kor. uzyskanej ze sprze- 
daży 8 lampek elektrycznych, walizki i pa- 
rasola skradzionych przez Henryka Smoel- 
skiego, 

h) gotówki 4 kor. otrzymanej ze sprze- 
daży kożucha skradzionego przez Tadeusza 
Grzesiaka i spól., 

i) łyżki stołowej srebrnej i 19 sznur- 
ków korali nieprawdziwych, skradzicnych 
przez Michała Białonia i spól., 

aby się w przociągu jednego rozu liczące 
od ostatniego ogłoszenia tego edyktu w „Ga- 
zecia Lwowskiej“ zgłosili w tutejszym są 
dzie i prawa swe do przedmiotów wyżej 
wyszezególnienych wykazali, gdyż inaczej 
przekaże się je, względnie gotówkę otrzyma: 
uą zich sprzedaży na rzecz Skarbu państwa. 

C. k. Sąd krajowy karny, Oddział HI. 

Kraków, dnia 18 stycznia 1912, 


L. XVI.b. (3) (1117 2—3) 
Obwieszczenie. 

Kandydaci zawodu leśno-gospodarczego 
zamierzający w roku 1912 przystąpić do 
egzaminu państwowego dla gospodarzy le- 
śnych winbi najpóźniej do 31 marca 1912 
wnieść do c. k. Namiestnictwa podania za- 
opatrzone dokumentami i załącznikami wy- 
maganymi według przepisów $ 3 rozporzą- 
dzenia e. k. Ministerstwa rolnictwa z 8 lu- 
tego 1908, Dz. p. p. Nr. 80, a to kandydaci 
będący w służbie publicznej we właściwej 
drodze służbowej, inni zaś xa pośrednictwem 
właściwego e k., Starosiwa, względnie e. k. 
Dyrekcyi policji. 

Kandydaci starający się o uwolnienie 
od opłaty taksy egzaminacyjnej mają wnieść 
równocześnie w tej samej drodze osobne po- 
danie zaopatrzone świadectwem ubóstwa wy- 
stawionem przez Zwierzchność gminną i po- 
twierdzonem przez urząd parafislny ostatnie- 
go miejsca zamieszkania, a stwierdzającem 
stosownie do przepisu $ 28 powołanego roz- 
porządzenia ministeryalnego względnie $ 14 
rozporządzenia z dnia 14 czerwca 1889, Dz. 
p. p. Nr. i00, stosunki przytoczone przez 
petenta na uzasadnienie własnego ubóstwa. 
ewentualnie ubóstwa osób do jego utrzyma- 
nia prawnie obowiązanych. 

Podania po terminie, a więe po dniu 
31 marca 1912 wniesione lub niezaopatrzo- 
ne przepisanymi dokumentami, nie bęią 
uwzględnione. 

Z e. k. Namiestnictwa. 

Lwów, dnia 13 stycznia 1912. 


L. ez. O. I. 34/12 (1) (1075 3—3) 
Edykt. 

Pizeciw Fi!lemonowi Czornemu, które- 
go miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 
zustał do e. k., sądu powiatowego w @rzy 
małowie przez Sofrona Kowaiczuka z Woli- 
cy i Maryę Kowalczuk l-o Prodyus z Kra- 
snego pozew o uznanie ojcostwa i zapłatę 
kwoty 1000 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au 
dyencyę do ustnej rozprawy proces'wej na 
dzień 1 marca 1912 o godz. 10 rano w tym- 
że sądzie, b. Nr. 4 

Celem strzeżenia praw Filemona Czor- 
nego ustamawia się p. dr. Hermana Koflera 
adw. w Grzymałowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie File 
mona Czornego w rzeczonej sprawie na je- 
go koszt i niebezpieczeńsiwe, dopóki on w 
sądzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Grzywałów, dnia 16 stycznia 1912. 


(1148 1—8) 
Ogłoszenie. 

Dnia 24 stycznia 1912 wpisano na 
listę sdwokatów dr. Maryana vel Mayera 
Appermana z siedzibą we Lwowie i dr. Mi. 
chała Kopyściańskiego z siedzibą w Haliczu. 

Z Wydziału Izby adwokatów. 

Lwów, dnia 24 stycznia 1912. 


L. ez. O. II. 23/12 (1) (1080 1—3) 
Edykt. 

Przeciw nieobjętej masie spadkowej po 
błp. Izaaku Altmannie w Niemirowie, wnie- 
siony został do e. k. sądu powiatowego w 
Niemirowie przez Fischla Altmanna kupca 


8 


w Niemirowie pozew o zapłatę kwoty 120. 
kor. i 620 kor. | 

Na podstawie pozwu wyznacza się au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 20 
lutego 1912 o godz. 9 rano w tut. sądzie, 
b. Nr. 9. 

Celem strzeżenia praw powyższej masy 
ustanawia się p. dr. Rosenberga adw. w Nie- 
mirowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwaną masę w rzeczonej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki masa spadkowa 
objętą nie zostanie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Niemirów, dnia 23 stycznia 1912. 


L. cz. Ów. 2912 (3) (998 3—3) 
Edykt 

Przeciw Gitli Guttman, której miejsce 
pobytu jest nieznane, wniesiony został do 
e. k. sądu obwodowego w Rzeszowie przez 
Kasę zaliczkową i oszczędności w £ańcucie 
pozew o 546 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wydano wekslowy 
nekaz zapłaty. 

Celem strzeżenia praw Gitli Guttman 
ustsnawia się p. dr. Dzierzyńskiego adw. w 
Rzeszowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Gittlę 
Guttman w rzeczonej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie 
się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamia- 
nuja. 

O. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Rzeszów, dnia 10 stycznia 1912. 


L- azn C. I 27/12 (2) 
Edykt. 

Przeciw Józefowi i Maryi Jaszczyszyn, 
których miejsce pobytu jest nieznane, wni-- 
siony został do c. k. sądu powiatowego w 
Zborowie przez Ołeksę Grynkiewicza z Po- 
morzan pozew o 546 kor. 

Na podstawie pozwu tego wyznaczono 
w tut, sądzie żudyencyę do ustnej rozprawy 
na dzień 8 lutego 191% o godz. 10 rano, 
b Nr. 22. 

Celem strzeżenia praw pozwanych Jó- 
zefa i Maryi Jaszczyszyn ustanawia się p 
adw. dr. Naglera w Zborowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po: 
zwanych w rzeczonej Sprawie na ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
nie zgłoszą, lub pełnomocnika nie zamianują 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Zborów, dnia 24 stycznia 1912 


(1088) 


L. ez. ©. II. 19/12 
Edykt 

Przeciw Wojciechowi Sołtysowi, które- 
go miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 
został do c. k. sądu powiatuwego w Rady- 
mnie przez Jana Wilka w Greenwich pozew 
o 875 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono roz- 
prawę na dzień 13 lutego 1912 o godz. 10 
rano w Sądzie niżej wymienionym, b. Nr. 6. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się p. Jana Bącala w Czerniawce, ku 
rztorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i nriebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie 
się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie za- 
mianuje, 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Radymno, dnia 25 stycznia 1912, 


(1083) 


L. cz. ©. VI. 6;12 (1) (1180) 
kKdykt, 

Przeciw Andryjowi Murejko, którego 
miejsce pobytu j-st nieznane, wniesiony zo- 
stał do e. k. sądu powiatowego w Sanoku 
przez Iwana Murejko w Odrzechowej pozew 
o 360 kor. 

Na podstawie pozwu tego wyznaczono 
audyencyę do ustnej rozprawy na dzień 14 
lutego 1312 o godz. 12 w peł. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się p. dr. Spiegla adw. w Sanoku, 
kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Sanok, dnia 6 stycznia 1912. 


L. VIIJa 5721 
Obwieszezenie. 
Na podstawie postanowień $ 48 ustawy 
z 18 grudnia 1906 Dz. p. p. Nr. 5 z roku 
1907 e. k. Namiestnietwo podaje do powsze- 
chnej wiadomości, że magister farmacyi 
Teofil Starczewski w Kołomyi, wniósł poda 
nie dnia 16 grudnia 1911 do e. k. Namie- 
stnictwa o koncesyę na nową apiekę pabli- 
czną w Tarnopolu przy ulicy ks. Ostrogskie 
go I 9—19 i 38—52, albo przy ulicy Świę- 
tojańskiej w pobliżu młyna parowego. 
C. k. Namiestnictwo wzywa zatem tych 
właścicieli aptek publicznych, którzy czuliby 


(1149) 


się w swej egzystencyi zagrożeni przez utwo- ` 


rzenie wspomnianej apteki, by w ciągu ezte- 


rego miejsce pobytu jest nieznane, wniósł 
Moses Schónbach z Cisny pozew o 3800 kor., 


rech tygodni, licząc od dnia niniejszego ogło- | na który wyznaczone rozprawę na dzień 16 
szenia, wnieśli ustnie, lub pisemnie przed- | lutego 1912 o godz. 9 rano. 


stawienie do właściwej władzy politycznej I. 
instancyi. 


Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 


j nawia sie p. adw. Smólskiego z Baligrodu 


Po upływie tego terminu wniesione | kuratorem, który zastępywać będzie na jego 


przedstawienia nie będą uwzględnione. 
Lwów, dnia 19 grudnia 1911. 
Za e. k. Namiestnika : 
Ustyanowski w. r. 
Obwieszczenie powyższe powtarza się 
z powodu zaszłej pomyłki w obwieszczeniu 
pierwszem, zamieszczonem w dzienniku urzę- 
dowym „Gszety Lwowskiej“ z dnia 24 gru- 
dnia 1911, Nr. 298. 


L. eż. O, IX. 84/12 (1) 
Edykt. 

Przeciw Jakóbowi Rosnerowi, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony zo- 
stał do c. k. sądu powiatowego w Drohoby- 
czu przez Jakóba Bergera pozew o zniesie- 
nie współwłasności. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 16 lu 
tego 1912 o godz. 8'30 rano w tut. sądzie, 
b. Nr. 70. 

Celem strzeżenia praw niewiadomego 
z miejsca pobytu kuranda ustanawia się p. 
dr. Beno Zwangheima adw. w Drohobyczu, 
kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie kuranda 
w rzeczonej sprawie na jego koszt i nie- 
bezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi, lub pełnomocnika nie zamienuie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IX. 

Drohobycz, dnia 16 stycznia 1912 


L. cz, ©. III. 31'12 (1) 
Edyk 


(1134) 


(1135) 
ykt. 

Przeciw Spółce akcyjnej „The E .ro- 
pean Petroleum Company Limited* w Lon- 
dynie do rąk Dyrekcyi spółki w Schodnicy, 
która wedle ralacyi urzędu pocztowego w 
Schodnicy obecnie nie istnieje, wniesiony 
został do c. k. sądu powiatowego w Droho- 
byczu przez Matiia Żurawczaka. Michała Żu- 
rawczaka, Annę Żurawczak i Ilka Żurawcza: 
ka w Schodnicy pozew o intabulacyę prawa 
poboru 6 pre. brutto udziału. 

Na podstawie pozwu wyznaczony został 
termin do rozprawy na dzień 16 lutego 1912 
o godz. 9 rano w sali Nr. 66. 

Qelem strzeżenia praw pozwanej Spółki 
akcyjnej ustanawia się p. dr. Ignacego Lissa 
adw. w Drohobyczu, kuratorem, 

Tenże kurator zastępywać będzie wspo- 
mnianą wyżej spółkę w rzeczonej sprawie 
na jej koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ona 
w sądzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika 
nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Drohobycz, dnia 25 stycznia 1912. 


q. em. C. I. 15/12 (1) (1009) 
Ezaukn. 

Iiporus AExąpyxoBn Bixoycosm, wo- 
rporo micue moóyny He e BiX0M6, BHECJIA 
HBxoxa BykmoBaHa 3 J[OJKAHKA, B Ą. K. 10- 
BiroBiM cyji B TepHONOAJH M0308 0 Samary 
400 xop., 350 kop. i 190 kop. 3 npu. 

Ha niącraBi mosBy BHSHa1GHO po3Npa- 
By Ha mens 19 mororo 1912 o rog. 9 pamo 
q. 8 

Haa crepexeHa 1IpaB uisBaHoro ÅH- 
xupyxa Bisoyca ycTakOBJIAE CA HaHa „p. 
Hunojepa, axBokara KpaeB. B TepHoMoxk, 
kyparopou. 

Tołtee kyparop óyxe HeBirxomoro B 
araxaHiń cipaBi Ha ero HeóesIeTHICTE i KOI- 
Ta Tak JOBTO sacTynaru, aw: BiH a60 B Cy 
BTOJOCHTE CA AÓ0 BAMIEKTE MNOBHOBJACTIA. 

I. k Cyg uosirosnń, Biązin I. 

Tepaonixs, zaa 17 ciana 1912. 


q. en. C. I. 14/12 (1) (1077) 
Exukn. 

Dporas HikoxemcBn I'apacHMOBU40BH 
i Mapnanmi L'apacnmoBnu, AramoBn Apeng 
i Mapraperi Apeex, korpux mienqe Moóyry 
e HesHaHe; BHeceHHŃ BICTAB X0 Q. KE CYAY 
HNOBiTOBOTO B KowapHi 1epes Egy CopokoB- 
CKy i TOB. M080B O yBHaHe i BHAC MpaBa 
BJACHOCTK J0 MoCirocra OÓHATOi Bra. 157 
rpom. Komapno. 

Ha niącraBi cero mMosBy BHSHadeH0 
posupaBy Ha memb 14 mwororo 1912 Ha ro- 
many 10 pamo xo Tym. cyny 4. 80. 

B ninm crepemeHx upaB niaBaHnx 
yCTAHOBJSIE ca kyparopom n Exmyaxa Bop- 
KOBCKOTO B Komapni. 

'Totske wyparop sactynata őyge nissa- 
HHX B Ciń enpaBi Ha ix KOMT i HeÓeareky 
NORM OHM B CYXI HƏ BLOJOCATE CA a60 IOB- 
HOBJACHHKA He 3AIMEHYyIoTE. 

HI. x. Cyg uoBirosuń, Bigga 1. 

Komapzo, zaa 4 ciama 1912. 


L. cz. ©. I. 36/12 (1) (1065) 


dykt. | 
Przeciw Ilkowi. Stefanko z Cisny, któ- 


koszt i niehezgieczeństwo, dopóki on w są: 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika me 
ustanowi, 
C. k, Sąd powiatowy, Oddział I. 
Baligród, dnia 19 stycznia 1912. 


L. 609 (1161 1—8 
Edykt. 

O. k. Izba notaryałna w Tarnowie wzy- 
wa interesowanych, aby swoje pretensye, 
jekieby sobie według $ 25 ust. not. do za- 
spokojenia z kancyi służbowej ś. p. Karola 
Pro. haski e. k. notaryusza nəprzód w Le- 
żajsku, potem w Radłowie, w Jaslo, a na- 
koniee w Rzeszowie rościli, w przeciągu 
sześciu tniesięcy od tirzecieg) umieszczenia 
tego +dykiu w „Gazecie Lwowskiej“ licząc, 
do tat Izby notaryalnej zgłosili, gdyż ina- 
czej węzeł kaueyjny zziesiony i walory na 
zastaw służące wydane zostaną. 

C. k. Izba notaryslne. 

Tarnów, dnia 28 stycznia 1912. 


L. XVIL 1580/1 (13). 
OBWIESZCZENIE 


c. k. Namiestnietwa we Lwowie z 30. 

stycznia 1912 L. XVII. 1580/1 względem 

wywozu zwierząt rzeźnych i paszy z Gła- 
lieyi do Saksonii. 


Według reskryptu e. k. Ministerstwa 
rolnictwa z 19. stycznia 1912 L. 2670 uchy- 
liło król. saskis Ministerstwo spraw we- 
wnętrznych wszystkie wydane swego czasu 
zakazy przywozu i przewozu z Galicyi do 
względnie przez Saksonię bydła rogatego 
rzeźnego i owiec rzeżnych, jako też siana i 
słomy o ile ta ostatnie nie służą do opako- 
wania. 

To się podaje do powszechnej wiado- 
mości w ślad obwieszczeń z 28 czerwca 10. 
października i 8. listopada 1911, L. XVII. 
8846/1, XVII 14.104 i XVII. 16.651/11. 

Z e. k. Namiestnictwa. 

Lwów, dnia 30 stycznia 1912. 

Za e. k. Namiestnika: 
Szeligowski w. r. 


L. ez. Pr. 18/12 (2) (1145) 

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości I 

C. k. sąd krajowy kżrny jako Trybu- 
nał prasowy we Lwowie orzekł na wniosek 
e. k. Prokuratoryi Państwa, że treść czaso- 
pisma „Goniec“ Numer 1508 z dnia 26 sty- 
cznia 1912 w artykule „Przeciw bezprawiu* 
w ustępie ed „Jożeli namiestnikowi* do 
końca zawiera znamiona występku z $ 491 
uk. i ari. V. ust. z 17 grudnia 1862 Dzpp. 
Nr. 8 ex 1868 uznał dokonany w dniu 26 
stycznia 1912 konfiskatę za usprawiedliwioną 
i zarządził zniszczenie całego nakładu i wy- 
dał w myśl $ 498 p. k., zakaz dalszego roz- 
powszechniania tego pisma drukowego. 

Lwów, dnia 28 stycznia 1912. 


L. ez. Pr. 12/12 (2) (1146) 

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości! 

C. k. sąd krajowy karny jako Trybu- 
nął prasowy we Lwowie, orzekł na wniosek 
c.k Prokuratoryi Państwa, że treść czasopi- 
sma „Głos“ Nr. 21 z dnia 27 stycznia 1912 
w artykule pod tytułem „Z życia zarobmika% 
w ustępie od słów „Jame, niedługo będzie 
południe* do słów „zwracając się na wszyst- 
kie strony* zawiera znamiona występku z $ 
516 u. k.. uznał dokonaną w dniu 26 sty- 
cznia 1912 konfiskatę za usprawiedliwioną i 
zarządził znisrczenie całego nakładu i wydał 
w myśl $ 498 p. k. zakaz dalszego rozpo- 
wszechniania tego pisma drukowego. 

Lwów, dnia 28 stycznia 1912. 


L. cz. Pr. III. 12/12 (3) 
Obwieszczenie. 
C. k. Sąd krajowy jako prasowy orzekł 
na wniosek e. k. Prokuratora Państwa, że 
zamieszczony w Numerze 19 czasopisma 
„Ilustrowany Kuryer Codzienny“ z “daty 
Kraków, dnia 25 stycznia 1912 artykuł pod 
tytułem: „Prusko ruskie przymierze“ zaczy- 
nający się od słów: Baczność zobaczymy, bo 
czarna ręka“ aż do końca, zawiera w swej 
osnowie znamiona występku z $ 302 u. k.i 
z $ 24 ustawy z dnia 17 grudnia 1862 L. 
6 Dz. u. p. ex 18838, że zakazuje się roz- 
szerzania inkryminowanego ustępu rzeczonego 
artykułu. 
C. k. Sąd krajowy jako prasowy S. III 
Kraków, dnia 26 stycznia 1912. 


(1088) 


q. em. Ip. 11/12 (2) 
B Imenu Ero BexmqecrBa Ilicapa ! 


O. rn Cya rpaeBai ako Tpaóygaau | 
o leni y JIbBoBi pimaB Ha BHecok m. R. | l. Pres. 2500 


pokyparopzi JlepskaBHoi, mo BMICT waco- 
unca „L oxoc Hapoza* uacmo 2 s aaa 26 
cuna 1912 B aprukyai „306a i 6eaernn- 
©TBO* BIĄ HO0OJaTKY 40 CJIB „TYT B Taan- 
uami“ i Bią cais „BeaAKAHiCTŁ ÓeBrpaAKa- 
Ha“ 40 CIB „OJHCTETH YNYDMIKBHK BOSAYX“ 
MİCTHT E coól €erBo HpPOBHHH 3 § 491 3. K. 
i apr, V. gak. 3 17 rpyama 1862 Mua. H. 
Sa p. 1868 ysHaB gokomany B „am 25 
cigna 1912 womġpiekary 3a onpasgany i 3a- 
pAXrHB 3HAMCHE NI.IOTO HAKAANY i BAAAB HO 
aymini $ 493 aakas JaJbMOro pOBIIAPIOBAHA 
Toro ApyKOroro NAcHMa. 

JIbBiB, Aaa 28 cigna 1912. 


U. eu. Hp. 20/12 (2) (1144) 
B Imena Ero BeanaecrBa Nicapa ! 

I. x. Cyg spaeBnh sko TpuóyHan 
upacoBań y JIbBOB: pimuB Ha BHECOR Q. K. 
Iiposyparopui „lepaBHoi, mo micet Jaco- 
conucH „OBoóoza* u. 4 3 aaa 25 ciuma 
1912: 1. aprakya „Vkpalabcka peBortonukń- 
Ha NieBRA*, 2. B aprukyai „Ilepeóynncmo 
Iloronkoro — nepeóyzemo 1 BoówenABCKo- 
Yo“ Bią NogaTky JO CHIB „AlłicHaM 1tpoBIĄ- 
Hukom“ i Big CJIB „Mu posymiemo“ go CJLIB 
[OMK Hamu nupomaB*, 3. B aprzkyi 
„lancer moca T. Orapyxa 40 pyckoro ma- 
poza” BIĄ CIB „JAXA XOgyTB* mo CAIB 
„He JATH ca posónru* MICTHT B coól eCrBO 
upoBuam 3 $$ 300, 802 i 805 8. kw. ysHaB 
AOKOBHAHy B JHH 25 ciasna 1911 kon$ickary 
au 0lpaBłady i 3ApANAB SHANERE NiIOrO 
HakJiajty i BUAB Mo AYM § 498 m. K. sa- 
Ka3 NAABIMOPO pOBMAPIOBAHA TONO ADYKOBOPO 
NUCENA. 

JIbBiB, „aa 27 ciama 1912, 


. AE 

upadłości. 
2/12 (1) (1114 2—3) 

Edykt konkursowy. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie zezwolił na otwarcie (kupieekiego) 
konkursu do majątku protok. firmy krajowej 
wytwacezo-bandiewej spółki przyborów szkol- 
nych, stow. zarej. z ograniczoną poręką we 
Lwowie znrejestrowanej pod firmą krajowej 
wytwórcz) handlowej spółki przyborów szkol 
nych, stow. żkrej. z ogran. poręką. 

Komisarzem konkursowym mianuje się 
e. k. radcę Sądu krajowego wyższego dr. Wła- 
dysława Małaczyńskiego, zaś tymczasowym 
zawiadowcą masy pana adw. dr. Miżołsja 
Szuchiewieza, adwokata kraj. we Lwowie. 

Wierzycieli wzywa się, ażeby na au- 
dyencyi, wyznaczonej na dzień 7 lutego 1318, 
o godz. 9 przed południem w tym sądzie 
w biurze Nr. 19 (w c. k. sądze krajowym 
we Lwawie) przedłożyli dokumenty, poświad- 
czające ich roszczenia, przedstawili swoje 
wnioski względem zatwierdzenia tymezaso- 
wego zawiadowcy lub zamianowania innego 
i jego zastępcy i przystąpili do wyboru wy* 
działu wierzycieli. 

Wzywa się także tych wszystkich, któ- 
rzy chcą wysiąpić jako wierzyciele konkur- 
sowi z raszczeniami, ażeby swe roszczenia, 
chociażby co do mich spór juź był w toku, 
stosownie do przepisów ord. konkurs., zgło- 
sili w tym sądzie albo w e. k. sądzie krajo- 
wym cywiińym wə Lwowie najdalej do dnia 
24 marca 1912 a na audjencji likwidacyjnej 
na dzień 27 marca 191% godz. 9 przed połu 
dniem w tymże sądzie wyzaaczenej, polikwi- 
dowali je i nsianowili dla nich porządek. 

Wierzyciele, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia, tak poszczególnym wierzycielom 
jak i masie upadłościowej zwrócą koszta 
urosie przez uonowne zwołania ogółu wie- 
rzycieli i badanie dodatkowego zgłoszenia 
i będą wykluczeni od podziałów uskutecznio- 
nych na podstawie formalnego projektu po- 
działu. 

Wierzycielom na audyencyi likwidacyj- 
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy 
i członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
wyborem inne osoby swego zaufania. 

Audyencyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego. 

Postępowanie konkursowe co do spółki 
i pojedyuczych spólników będzie oddzielnie 
prowadzonem. A 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego wmnieszezać się będzie w części 
urzędowej „Gazety Lwowskiej“. l 

Wierzyciele, którzy nie mieszkają we 
Lwowie lub w pobliżu mają wymienić 
w zgłoszeniu pełncemocnika dla doręczeń, w 
temże miejscu zamieszkałego, w przeciwnym 
bowiem razie na wniosek komisarza konkur- 
sowego ustanowi się dla nich na ich koszt 
i niebezpieczeństwo pełnomocnika dla dorę- 
czeń. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, jako handlowy 
Oddział VII. 
Lwów, daia 87 stycznia 1912. 


L. cz. §. 


(1147) | 


Kankursa. 


(971 2—2) 
Kongurs. 

Odnośnie do konkursu w Nr. 23 „Ga- 
zety Lwowskiej“ ogłoszonego oznejmnia się, 
że konkurs na posady podurzędników sądo- 
wych we Lwowie, Sanoku i Sokalu z dniem 
5 marca 1912 upaywa. 

Z Prezydyum e. k. Sądu krajowego 

wyższego. 

Lwów, duia 24 stycznia 1912. 


L Prez. 34 815 
Konkurs. 
Odnośnie do konkursu w Nr. 23 „Ga- 
zety Lwowskiej* ogłoszonego oznajmia się, 
że konkurs na posadę asystenta kancelaryj- 
nego przy sądzie obwodowym w Stanisławo- 
wie z dniem 2 marca 1918 upływa. 
Prezydyum e. k Sądu krzjowego 
Wyższegi. 
Lwów, dnia 24 stycznia 1912, 


(975 2—2) 


L Frez, 2628 


Konkurs. 

W Sądzie kraiowym w Ozerniowcach 
jest: Go vbszdzenia posada prowadzącego księgi 
gruntewe w IX, klasie rangi. 

Ubiegający się o tę lub też o taką fa 
ma posadę, ewentualnie o posadę stars ego 
oficyała kancelaryjnego w sądach na Buko- 
winie opróżnić sę mogącą, wniosą swoje na- 
lsżycie udokumentowane podania kompeten 
cyjne najdalej do 17 lutego 1912 do Prezy- 
dyum sądu krajowego w Uzerniow ach. 

Prezydyum c. k. Sądu krajowego 

wyższego, 

Lwów. dnia 25 stycznia 1912. 


(1123) 


L. Prez. 2627 (1122) 


Konkurs. 

W okręgu lwowskiego wyższego Sądu 
krajowego są do cbsadzenia posady kanceli- 
stów, z systemizowanymi poborami XI. klasy 
rangi, przy następujących sądach powiato- 
wych, ato: w Bobrce, Medenieach, Mostach 
wielkich, Olesku, Radyranie i Tłumaczu. 

Na posady kancelistów w Bóbrce, Mə. 
denicach, Olesku i Tłumaczu wymagane jest 
bezwsrunkowo uzdolnienie do prowadzenia 
ksiąg gruntowych (egzamin tatularny). 

Ubieg jący się ote posady, lub o takie 
posady przy innych sądach powiadowy:h lub 
kolegialnych opróżnić się mogące, wuiosą w 
myśl $$ 2, 5 i 6 rozporządzenia Minister- 
stwa sprawiedliwości z 18 lipca 1897 Nr. 
170 dzpp należycie udokumentowane podania 
w przepisanej drodze służbowej do 9 marca 
1912, do Prezydyów sądów kolegialnych, w 
których osręgu posada jest do obsadzenia, 


Prezydyum c. k. Sądu krajowego 
wyższego. 
Lwów, dnia 25 stycznia 1912. 


L. 1024/912 (1121 1—2) 
Konkurs. 

Celem obsadzenia dwu etatowych posad 
przy tuiejszym Mazistracie, a to posady ka- 
sytra i rachmistrza, rozpisuje się konkurs. 

Utiezający się o jedną z tych posad 
winien wykazać: 

1 że jest obywat lem austryackim, 

2 że posiada kwalifikacyę przepisaną 
rozp. Wy ziału krajowego z dnia 29 maja 
1891 Nr. 67 dz. u. k., a mianowicie, że zło 
żył egzamin z rachunkowoś'i państwowej i 
odbył najmniej jednoroczną praktykę przy 
kasie Wydzieła kraiowego, jednego z Magi- 
strziów, lub też przy kasie rządowej, 

3. ż” posiada znajomość języków kra- 
j wych, tudzież języka niemieckiego w piśmie 
i słowie. 

Nadto każdy z kandydatów wykszać ma, 
czem się dotychczas zajmował iże jest zdro- 


ym. 

Kandydat na po:adę kasyera etowiązany 
będzie przy objęciu posady złożyć kaucyę w 
kwocie 3000 kor. 

Do każdej z powyższych posad przywią 
zana jest stała płaca w roczuej kwocie 2800 
kor., dodatek aktywalny 720 kor. i prawo 
do trzech pięcioleci po 200 kor., a nadto 
kandydat, który nie przekroczył 40 roku ży- 
cia mieć kodzie prawo do emerytury, która 
będzie mu przyznaną przy anslogicznem za- 
stosowaniu przepisów dla rządowych urzę- 
dników. 

, Posady te nadane zostaną prowizory- 
cznie, a po jednorocznej zadowalającej słu- 
żbie może nastąpić stabilizaeya 

Podania zaopatrzone w wymagane do- 
kument:, należy wnosić do Megistratu w ter- 
minie du końca lutego 1912. 

Magistrat król. wol. miasta Stryja. 

Stryj, dnia 26 stycznia 1912. 

Burmistrz: Dr. Falk. 
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Amortyzacye. 


G. ZI. T. 12/11 (U (889 2—3) 
Edikt. 

Chsin Lewin Kaufmann in Brody be- 
hauptet, dass ihm der Wechsel nacbstehen- 
den Ianhaltes „Brody den 9 Februar 1909 
per. K 600 Sechs Monai a dato zahlen Sie 
gegen diesen Prima Wechsel an die Ordre 
Meine Eigene die Summe von Kronen Sechs 
hundert den We:t erhalten und stellen ihn 
auf Rechnung lt. Bericht. Madame Sara Ester 
Werber und Maria W;schnowitzer in Brody. 
Angenommen: Marya Wischnowitzer mp. (0) 
Sara Ester Werber. Podpisałem jako Świa- 
dek Leibisch Ostersetzer mp. L. rep. 5168, 
Stmpl. na 1 kor. Stwierdzam, że Sara Ester 
Werber właścicielka realności, tudzież znani 
mi osobiście mnie zarazem tożsamość jej oso- 
by, stwierdzający Świadkowie Salomon Fried 
krawiec i Leibisch Ostersetzer kupiec, wszyscy 
w Brodach zamieszkali na tym weksiu, a to: 
zeznżiąca jako współakceptantka i pierwszy 
świadek swe naki ręki, a drugi Świadek 
swój podpis wobec mnie własnoręcznie po- 
łożyli Brody dnia 10 lutego roku tysiąc 
dziewięćset dziewiątego. Nal. leg. 2 kor. Sta- 
nisław Hołub e. k. notaryusz mp. L. S.“ in 
Verlust geraten ist. 

Der gegenwśrtigs Inhaber dieses 
Wechsels wird hiem:t aufgefordert denselben 
Wechsel binnen 45 Tagen nach der Kund- 
machung dieses Ediktes so gewiss dem ge- 
fertrgten Gerichte vorzulegen, als sonst der- 
selbe Wechsel für amortisiert nämlich für 
nicht bestehend erklärt weiden würde. 

K. k. Kreis als Handels-Gericht, 

Abteilung II. 

Złoczów, am 25 Oktober 1911. 


L. cz. T. IV. 16/11 (4) (930 2—3) 
Wdrożenie postępowania celem uznania 
za zmarłego, 

Wedlug podania Antoniego Mołodeckie- 
go w Jaśle, mieli jego braiankowie Jakób 
Twarduś urodzony dnia 14 lipca 1845 roku 
i Antoni Twarduś urodzony dnia 14 grudnia 
18384 roku zagivąć. 

Okoliczność powyższą stwierdzili świad- 
kowie Ferdynand Musiał, Salomea Kulczycka, 
Jan Moskal i Tekla Siekierska pod przy- 
SIĘgĄ. 

Gdy zatem przyjąć należy, że zachodzi 
ustawowe domniemanie z $ 24 |. 2 u. e, 
przeto wdraża się na prośbę Antoniego Mo- 
łodeckiego postępowanie celem uznania za 
zmarłych. 

Wydaje się przeto ogólne wezwanie, 
aby udzielono sądowi lub kuratorowi panu 
adwokatowi Włodzimierzowi Gabryszawskie- 
mu w Jaśle wiadomości o powyż wymienio- 
nych Jakóbie i Antonim Twardusiach, któ. 
rych wzywa się, aby przed niżej wymienio- 
nym Sądem stawili się lub w inny sposób 
uwiadomili o swem życiu. 

Sąd tutejszy na ponowną prośbę po 
dniu 1 stycznia 1913 rozstrzygnie o uzna- 
niu za zmarłych. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Jasło, dnia 2 grudnia 1911. 


L. cz. T. VI. 90,11 (2) (830 2—3) 
Wdrożenie postępowania amostyzacyjnego. 

Na wniosek Eisiga Kiśutlera, właści- 
ciela realności w Krakowie, ul. Krakowska 
15 wdraża się postępowanie celem amortyza- 
cyi następującego rzekorao wnioskodawcy za- 
gubionego peświadezenia, a mianowicie wy- 
stawionego na nazwisko wnioskodawcy po- 
Świsdczenia zastawniezego Kasy Oszczędnośti 
miasta Krakowa Nr. 37.808 na zastaw one 
na kwotę 750 kor. dwa losy austrysekie 
czerwonego krzyża 5. 3488/14, S. 8798/55 
sześć losów miasta Krakowa Nr. 52,226, 
98.417, 58.892, 70.312, 70.6551 71.947, oraz 
dwa otligi 8 pre. prem. austr. Zakładu kre 
dytowego ziemskiego (Boden Credit) S. 
2824/16 i 3233/46. 

Posiadacza powyższego poświadczenia 
zastawniczego wzywa się przeto, aby zgłosił 
się ze swojami prawami w ciągu jednego roku 
sześciu tygodni i trzech dni, w przeciwnym 
bowiem razie po upływie powyższego czago- 
kresu za nieistniejące uznane zostaną. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VI. 

Kraków, dnia 14 grudnia 1911. 


L. cz. T. 21/11 (6) (844 2—3) 

Michał Poliszezuk syn Jana i Maryi z 
Ozubatych, urodzony 14 października 1852, 
wydali? się jeszcze przed rokiem 1880 z 
Tarnopola na robotę początkowo do Husiaty- 
na późuiej do Stryja i od tego czasu zaginął 
i nie jest wiadomem czy żyje. 

Gdy wobec tego należy przyjąć, że vsta- 
wowe domniemanie śmierci po myśli $ 24 
ust. 2 ust. cyw nastąpi, przeto na wniosek 
tegoż siostry Paraskewii zam Senyk wdraża 
się postępowanie celem uznania Michała Po- 
liszcznka za zmarłego i kuratorem dla zagi- 
nionego ustanawia się adw. dr. Rosena w 
Tarnopolu. 

Zarazem wzywa się każdego, ktoby miał 


wiadomość o zaginionym, aby dał znać tut. 
sądowi lub ustanowionemu ku:atorowi. 

Michala Poliszczuke wzywa się, aby 
przed tut Sądem jawił się lub w inuy spo- 
sob dał o sobie wiadomeść. 

Po dniu 1 grudnia 1912 na ponowny 
wniosek i po wysłu. haniu kuratora rozstrzy- 
gnie Sąd o uznaniu zaginionego zs zmarłego. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 

Tarnopol, dnia 16 grudnia 1911. 

L. ez. T. II. 1,12 (1) (1060 2—3) 
Edykt. 

Na wniosek Izaka Holzera w Tarnowie 
wdraża się postępowanie amortyzacyjne co 
do zaginionych mu dwóch weksłi przez niego 
wystawionych. a przez Jana Wróblewskiego 
i Ludwikę Wróblewską akceptowanych po 
1200 kor. opiewających, z których jeden da- 
towany 18grudn's 1911, płatny jest 5 marca 
1812, drugi zaś wystawiowy dnia 27 grudnia 
1911, płatny jest dnia 20 lutego 1912. 

Wzywa się posiadacza tych weksli, aby 
do 45 dni po dniu płatności tych weksli li- 
cząc, takowe tut. sądowi przedłużył. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Tarnów, 11 stycznia 1912. 


L. cz. T. 115/11 (2) (1056 2—3) 
Wdrożenie postępowania amiortyzseyjnego. 

Na wniosek gminy Walddorf wdraża 
się postępowanie celem amortyzacyi rzekomo 
przez wnioskodaweę zagubionej książeczki 
wkładkowej z daty Gródek Jag. 24 lutego 
1898 Nr 64, opiewającej na kor. 6370 na 
rzecz funduszu zakładowego gminy Walddorf, 
a wystawionej przez pow. Kasę oszezędneści 
w Gródku Jzg. 

Posiadacza powyższej książeczki wkładko- 
wej wzywa się przeto, shy zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu 6 miesięcy od 3 
ogłoszenia w „Gazecie Lwowskiej“ w przeci- 
wnym bowiem razie po upływie powyższego 
ezasokresu za nieistniejącą uznaną zostanie. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwów, dnia 24 listopada 1911. 


L. cz. T. 412 (1) (1140 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek p. Feigi Seller we Lwo- 
wie wdraża się postępowanie celem amorty- 
zacyi następującego rzekomo przez wniosko- 
dawcę zagubionego weksla z daty Lwów, 19 
lutego 1909 na 228 kor. opiewającego, pła- 
tnego w miesiąc od daty wystawienia, wy- 
stawioiiego przez wnioskodawczynię, a akce- 
ptowasego przez Herscha Leibę Zuckera i 
Gustę Schaeek. 

Posiadacza powyższego weksla wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra: 
wami w ciągu 45 dni, w przeciwnyra bowiera 
razie po upływie powyższego ezasokresu za 
nieistniejący uznany zostanie. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwów, dnia 17 stycznia 1911. 


L. ez. T. 21/11 (2) (1058 1—3) 
Edykt. 

Na żądanie Fedora Przychodniaka wzy- 
wa się nieobecnego Hryeia Przychodniaka 
vel Przychodnego około roku 1816 w Łobo- 
zwi z ojca Piotra i matki Anastazyi urodzo- 
nego, oraz każdego, ktoby o miejseu jego 
pobytu i życiu miał wiadomość, aby w prze- 
ciągu jedaego roku od ostatniego ogłoszenia 
niniejszego edyktu podpisanemu Sądowi lub 
ustanowionemu dlań kuratorowi Iwanowi Ry- 
marczykowi wójtowi w Łobozwi dał wiado- 
meość, ileże po berskutecznym upływie po- 
wyższego terminu nieobecny za zmarłego 
użkany zestanie. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział LV. 

Sanok, dnia 23 grudaia 1911. 


Spadki. 

L. cz. A. 276/10 (18) 

Edykt. 

C. k. Sąd powiatowy w Bełzie podaje 
do wiadomości, iż dnia 25 kwietnia 1910 
zmarł w Bełzie Markus Leib 2 im. Lechner, 
nie zostawiwszy rozporządzenia ostatniej woli. 
Ponieważ sądowi nie wiadomo, czy i 
które osoby mają prawo do spadku jego, 
wzywa się wszystkich, którzyby zamierzali 
z jakiegobądź tytułu prawnego rościć sobie 
prawa do spadku, by w ciągu jednego roku 
cd dnia niżej wymienionego liczące zgłosili 
się z prawami swojemi do tego sądu i wy- 
kazująe swe prawa dziedziczenia, oświadczyli 
się, w przeciwnym razie spadek, dla którego 
tymczasem dr. Laon Taube ustanowionym 
został za kuratora spuścizny, przeprowadzony 


(893 2—3) 


| byłby ztymiitym przyznany, którzy oświad- 


czą się dziedzicem i tytuł dziedziczenia wy- 
każą, zaś część spadku nie przyjęta lub je- 
żohby się nikt nie oświadczył dziedzicem, 
cały spadek zostałby przez Państwo jako 
bezdziedziczny zabranym. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Bełz, dnia 11 grudnia 1911, 


L. cz. A. XI, 105/11 (3) 
Edykt 


z wezwaniem dziedziea, którego pobyt jest 
niewiadomy. 

C. k. Sąd powiatowy w Stanisławowie 
ogłasza, że dnia 8 styczni» 1911 w Czer- 
niejowie zmarł Dmytro Kindrat syn Jekima 
bez pozostawienia rozporządzenia ostatniej 
woli. 

Ponieważ Sądowi miejsce pobytu syna 
spadkodayc;, Antoniego Mindrata nie jest 
znane, przeto wzywa się go, aby w przecią- 
gu jednego roku, licząc od dnia niżej poda- 
nego zgłosił się w tutejszym Sądzie i wniósł 
oświadczenie co do dziedziczenia, w przeci- 
wnym bowiem razie spadek zostanie prze- 
prowadzony ze zpgłaszającymi się dziedzicami 
i z kuratorem Michałem Sawra:zem ustano- 
wionym dla nieobecnego. 

0. k. Sąd powistowy, Oddział XI. 

Btanisławów, dnia 31 maja 1911. 


Firmy. 


L. cz. Firm. 464 Stow. II. 882 (1000 2—3) 
Obwieszezenie. 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Sędziszów. 

Brzmienie firmy: Towarzystwo kupie- 
ekiego w Nędziszowie, stowarzyszenie zareje- 
strowane z ograniczoną poręką. 

Zmiana statutu: Nadzwyczajna walne 
zebranie członków w dniu 8 grudnia 1911 
uchwaliło zmianę częściową statutu, a to$1 
ustępu 2, $ 2 ustępu 1, $ 3 ustępu 4, § 5 
ustępu 1, $ 11 ustępu 1, § 14 ustępu 4, § 15 
ustępu 1 i $ 17 ustępu 6. 

Data wpisu: 30 grudnia 1911. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział IV. 
Tarnów, dnia 30 grudnia 1911, 


L. cz. Firm. 482 Stow. II. 696 (1001 2—3) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestrze stowarzyszeń z4- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Sędziszów. 

Brzmienie firmy : Towarzystwo za'iezko- 
we w Sędziszowie, stowarzyszenie zarejestro- 
wane z ograniczoną poręką, 

Zmisna statutu: Nadzwyczajne walne 
zgromadzenie członków uchwalił, w dniu 12 
listopada 1911 częściową zmianę statutu a 
mianowicie $$ 1, 3, 4,517, 

Data wpisu: 80 grudnia 1911. 

0. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział IY. 
Tarnów, dnia 80 grudnia 1911. 


L. cz. Firm. 477 Stow. II. 1392 (1002 2—58) 
Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczego. 

Wpisano do rejestru stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: 
wielki. 

Brzmienie firmy : Towarzystwo bankowe 
w Rad myślu wielkim. stowarzyszente zareje- 
strowane z ograniczoną poręką, po niemie- 
cku: B.nk-Verein, registrirte Gencssznschaft 
mit beschränkter Haftung. 

Data statutu: Radomyśl wielki, dnia 
12 grudma 1911. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: Udzielauie 
kredytu członkom Towarzystwa za pomocą 
wspólnego kredytu wszystkich ezłonków. 

Czas trwanie: nieograni zony. 

Dyrekcya: Jakób Hofstadter, Samsel 
Leibowitz i Mozes Pedawer, kuzey w Redo- 
myślu wielkim. 

Podpis firmy (F. Z.): Pod wywiśniętą 
lub wypiszną stampilią firmy kładą swa ped- 
pisy dwaj członkowie dyrekcji, 

Ogłoszen'a umi szczan* będą w jeduzm 
z dzienników kraiowych, lub w czesopiśmi: 
„Samopomoc“ we Lwowie, oraz glakat: mi 
w Radomyślu wielkim. 

Uuziały człerków po 50 kor, 

Odpowiedziatność: Cnłonkowie odye- 
wiadsją trzechkrotną kwotą zdeklarowanych 
udziaió w, 

Data wpisu: 50 grudzia 1911. 

C. k. Sąd obwodowy juko kaadlowy, 
Oddziaś TV 
Tarnów, Goia 20 grudnia 1911. 


Radomyśl 


L, cz. Firm. 495 Stow. II. 1218 (100% 2— 8) 
Obwieszezenie. 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestrze stowarz;szeń za- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Mielec. 

Brzmienie firmy: Unia kredytowa w 
Mielcu, stowarzyszenie zarejestrowane z ogra: 
niezoną poręką. 

Zmiana statutu: Nadzwyczajne walne 
zebrenie członków uchwaliło w dniu 6 gru- 


(855 2—3) | 
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dnia 1911 częściową zmianę statutu, w szeze- 
gólaości $$ 7 11 ht. e) i 14 ustępu 3 i 4. 
Data wpisu: 30 grudnia 19i1. 
O. k. Sad obwodowy jako handlowy, 
Oddział IV. 
Tarnów, dnia 30 grudnia 1911. 


L. cz. Firm. 1706/11 Stow. III. 154 (1096) 
Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczego. 

Wpisano do rejestru stowarzyszeń Za- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia : Zbaraż. 

Brzmienie firmy: Towarzystwo han- 
dłowe w Zbarażu, stowarzyszenie zarejestro- 
wane z ograniczoną poręką. 

Data statutu: Zbaraż, 2 grudnia 1911. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: podniesienie 
zarobku lub gospodarstwa swoich członków 
przez dostarczanie im na umiarkowany pro- 
cent potrzebnych kapitałów do obrotu w go- 
spodarstwie, przemyśle i handlu lub rzemio- 
śle za pomccą wspólnego kredytu wszystkich 
członków. ; 

Dzrekcys: Mojżesz Schrage i Lorenz 
Rathauser właściciele realności w Zbarażu. 

Podpis firmy (F. Z): Podpisujący do 
łączają do firmy stowarzyszenia swoje pod- 
pisy. Do ważności zobowiązań w obee osób 
trzecich potrzeba podpisu obu członków dy- 
rekcji. 

Ogłoszenia publiczne od Stowarzyszenia 
będą umieszczono w czasopismie „Gazeta 
Lwowska“ we Lwowie, a w rśzie gdyby cza- 
sopismo to przestało istnieć, wyznaczy Rada 
nadzorcza inną polską gazetę krsjową, 

Udział członków: Udział każd: go człon- 
ka ustanawia się najmniej na 100, kor, i 
może być wpłacony albo w całości zaraz po 
przystąpieniu, lub uzupełniony wkładkami 
miesięzznemi po 2 korony. 

Odpowiedzialność: Odpowiedzialność 
członka za zobowiązania stowarzyszenia jest 
Ograniczona, 

Data wpisn: 8 styeznia 1912. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II. 
Tarnopol, dnia 19 grudnia 1911, 


L, cz. Firm. 554/11 Stow. I. 276 (877) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Należy wpisać w rejestrze stowarzyszeń 
zarobkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Gorlice. 

Brzmienie firmy: Towarzystwo 0szczę- 
dności I kredytu w Gorlicach, stowarzysze 
nie zarejestrowane z ograniczoną odpowie- 
dzialnoś"ią 

Zmiana statutu: Wedle protokołu nad- 
zwyczejnejjo walnego zgromadzenia tegoż To- 
rzystwa z 17 grudnia 1911 nastąpiła zmia- 
na $$ 11 i 18 statutu. 

Data wpisu: 12 stycznia 1911. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział IV. 
Jasło, daia 31 grudnia 1911. 


L. cz. Firm. 18/12 Stow. III. 78 
Ogłoszenie. 
C. k Sąd obwodowy jako handlowy w 
Nowym Sączu ogłasza, że Towarzystwo „Ki- 
lim“, stowarzyszenie zarejest*'owane z ogra- 
uiezorą poręką w Zakopanem na Wałnem 
Zgromadzeniu dnia 17 grudnia 1911 zmianę 
$$ 2. 7, 11, 12, 31. 50 i 58 swego statutu 
0. k. Sąd obwodowy jako hsndlowy, 
Oddział TV. 
Nowy Sącz, dnia 20 stycznia 1912. 


(981) 


M cz. Fizm, 22 (985) 

C. k. Sąd ohwedowy jaka handlowy w 
Rzeszowie zarządza sa dniu dzisiejszym wpi- 
sanie do rejestru bsnólov ego dlo stowarzy- 
szeń zarobkowych i gospodarrzych przy fir- 
mie: „Spółka oszezędności i pożyczek w Ty- 
czynie, st«wareyszenie zarejestrowane z mie- 
ograniczoną p'ręką*, że na waluem zgroma- 
dzeniu cdbytem dnia 29 maja 1911 wybrn- 
no w miejsce ustępującego członka zarządu 


Jórfa B Borowca czionkiem zalsądu Józefa 
Kołwę. rolnika w Bndziwoju. 

Rzeszów, duia 28 grudnia 1911. 
L. ez. Firm. 818/11 (984) 


(. k. Sąd obwodewy jsko handlowy w 
Rzeszowie zarzadza na dniu dzisiejszym wpi- 
sanie do rejestru handlowego gla siowarzy- 
szeń zarobkowych i gospodaiczych przy fir- 
wie: „Łańcuckie Towarzystwo eskontowa w 
teńcncie, stowarzyszemie zirejestrowane Z 0- 
graniczeną poręką*, że na walnem zgroma- 
dzeniu członów tewo Towsrzystwa z dnia 
1 listopada 1211 uebwsalono zmianę S$ 2, 6, 
8, 10 i 22 statutu tego Towarzystwa. 

Rzeszów, dnia 23 orudmia 1911. 


L. cz. Firm. 858/11 (888) 

Q. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Rzeszowie zarządza na dniu dzisiejszym wpi- 
sanie do rejestru handlowego dla stowarzy- 


szeń zarobkowych i gospodarczych przy fir-| 
mie: „Towarzystwo zaliczkowe i kredytowe 
w Strzyżowie, spółka zarejestrowana z nio- 
ograniczoną poręką*, że na walnera zgron:8= 
dzeniu członków tego Towarzystwa na dniu 
14 grudnia 1911 odbytem uchwalono zmianę 
$$ 12, 17 statuiu Lego Towarzystwa. 
Rzeszów, dnia 23 grudnia 1911. 


L. cz. Firm 761/11 

C. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie na 
dniu dzisiejszym zarządza wpisanie do reje 
stru handlowego dla stowarzyszeń zarobkowo- 
gospodarczych firmy „Spółka oszczędności i 
pożyczek w Hnussowie, stowarzyszenie zareje- 
strowane z nieograniczoną poręką* z uwi- 
docznieniem w odnośnej rubryce następują- 
cych okoliczności : 

1. Spółka ta zawiązaną została na pod- 
stawie statutów uchwalonych na waluem 
zebraniu członków założycieli w Huzsowie 
dnia 1 paździer:ika 1911. 

2. Siedzibą Spółki jest gmina Hussów 
w powiecje łańcuckim położona. 

8. Celem spółki jest sterać się o mate 
ryalne i moralne podniesienia członków spółki 
mianowicie przez: 

a) udzielanie członkom w miarę potrze- 
by, użyteczności, celu i w miarę funduszów 
pożyczek potrzebych w gospodarstwie, prze 
myśle i handlu a to z funduszów, które spół 
ka na ten cel gromadzi przy pomocy wspól- 
nej, niecgraniczonej poręki swych członków, 

b) danie możności do umieszezania na 
procent pieniędzy zacszezędzonych a marnie 
leżących, w ten sposób, iż Spółka przyjmuje 
i oprocentowuje wkładki oszczędności, 

e) popieranie tworzenia spółek i sto- 
warzyszeń zarobkowych i gospodarczych w 
ckręgu Spółki. 

4, Zarząd spółki wybrany na powoła- 
nem zebraniu składa się z następujących 
członków: 

Pp. Wojciecha Gargały, Jana Hawro, 
Walentego Kuźniara, Jędrzeja Bara i Szymo- 
na Nowaka, wszyscy rolnicy w Hussowie za- 
mieszkali. 

5. Ogłoszenia umieszczane będą na ta- 
blicy przez lokalem spółki, a wraz: potrzeby 
także w czasopiśmie wydawanem dla spółek 
przez krajowy Patronat. 

6. Członkowie spółki ręczą wspólnie 
(solidarnie) całym swym majątkiem za zobo- 
miązania spółki wobec osób trzecich o ileby 
na pokrycie tychże zobowiązań w razie likwi- 
dacyi lub upadłości spółki majątek jej nie 
wystarczał. 

7. Spółka podpisywać 8:9 będzie w tem 
sposób, iż pod pieczęcią (stampilią) firmy 
położy podpis swój przełożony zarządu 
względnie jego zastępca i jeden z ezłonków 
zarządu. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 

Rzeszów, dnia 16 grudnia 1911. 


L. cz. Firm. 250/11 Stow. III. pag. 9 (851) 
Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczego. 

Wpisano do rejestru stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych, 

Siedziba stowarzyszenia: Wilkowice (ad 
Biała). 

Brzmienie firmy: Spółka oszczędności 
i pożyczek w Wilkowicach, stowarzyszenie z8- 
rejestrowane z nieograniczoną poręką. 

Data statutu: Wilkowice 25 czerwca 
1911. 

Przedmiot przedsiębiorstwa : 

a) udzielanie członkom pożyczek, po- 
ao ak w gospodarstwie, przemyśle i han- 
dlu, 

b) danie możności do umieszczania na 
procent zeoszczędzonych p eniędzy, 

8. popieranie tworzenia spółek i stowa- 
rzyszrń zarobkowych 1 gospodarczych w 
okręgu spółki. 

Czas trwania: n eograniczny. 

Dyrekcya: Jan Gluia, przelożonym, 
Szymon D.bija, zastępcą przełożenego, Józef 
Hola, Jakób Dobija i Frasciszek Pawlusiak, 
wszysty gospodarze w Wilkowicach zamic- 
szkali, ezłonkami zarządu. 

Podpis firmy: (F. Z.) Pod pieczęcią 
(stawyilią) firmy kładzie podpis pizełoż”ny 
zarządu, względnie jego zastępca i jedeu 
z członków zarządu. 

Ogioszenia umieszczane będą na tatlicy 
przed iokalem spółki, w rszie potrzeky w 
„Czasopiśmie dia spółek rolniezych*, wyda- 
wanem przez krajowy Patronat. 

Udziały członków: Udział wynosi 10 
koron. Jaden człynek nie może mieć wię: 
cej niż 5 udziałów. 

Odpowiedziżlność: nieograniczona, 

Dats wpisu: 31 października 1911. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział II. 
Wadowice, dnia 81 października 1911 


L. cz. Firm. 258/11 Stow. II. 52 (847) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń, 

Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych. 


(996) |: 


Siedziha stowarzyszenia: Izzebnik. 

Brzmienie firmy: Spółka rolnicza w 
Izdebniku, stowarzyszenie zarejestrowane z 
ograniczoną poręką, 

1. Członkowie dyrekcyi wystąpili: Mar- 
cin Książkiewicz, zastępca przewodniczącego, 
Karol Frosztęga, członek zarządu. 

2. Członkowie dyrekcyi wybrani: Józef 
Madej, zastępca przewodniczącego, Jan Za- 
remba, członek zarządu. 

Data wpisu: 16 listopada 1911. 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział I. 
Wadowice, dnia 16 listopada 1911, 


L. cz. Firm. 170/11 Poj. I. 141 (850) 
Zmiany i dodatki odnoszące się do wpisa- 
nych już w rejestrze handlowym firm 

kupców pojedynczych i spółek. 

Do rejestru firm pojedynczych wciągnię- 
to co następuje: 

Siedziba firmy: Myślenice, 

Brzmienie firmy: Dawid Korngut, ku- 
piec towarów mięszanych, fabryka octu i wo- 
dy sodowej. 

Zmiana firmy: Joachim Korngut, ku- 
pice towarów mięszanych w Myślenicach. 

Dotychczasowy posiadacz Dawid Korn- 
gut, wskutek odstąpienia interesu wykre- 
ślony. 

Obecny posisdacz Joachim Korngut. 

Dzień wpisu: 16 października 1911. 

0. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II. 
Wadowice, dnia 16 października 1911. 


L. ez. Firm. 187/11 Rg. A. I. 180 (852) 
Wpis do rejestru handlowego firmy 
pojedynczej, 

Wpisano do rejestru handlowego dla 
firm pojedynczych. 

Siedziba firmy: Biała, 

Brzmienie firmy: J. Sembrat. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: przemysł 
gospodnio-szynkarski. 

Właściciel (I): Jan Sembrat w Białej. 

Dzień wpisu: 4 sierpnia 1911. 

C. k. Sąd obwedowy, jako handlowy, 
Oddział IL 
Wadowice, dnia 4 sierpnia 1911. 


L. ez. Firm. 508/11 Sp. IL. 79 
Ogłoszenie. 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Nowym Sączu ogłasza, iż Towarzystwo zali- 
ezkowe w Krościenku nad Dunajcem dnia 12 
grudnia 1911 uchwaliło zmianę $$ 8, 4, 5, 
9, 12, 13, 29, 81, 55 i 56 statutów. 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział IV. 
Nowy Sącz, dnia 30 grudnia 1911. 


(632) 


L. cz. Firm. 507/11 Rg. A. 25 
Ogłoszenie. 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Nowym Sączu ogłasza, że prokura udzielona 
p. Stanisławowi Kozłowskiemu przez firmę 
handlową „Tartak parowy Adama br. Sta- 
dnickiego w Nawojowy* została odwołaną i 
że firmę tę nadal sam właściciel podpisywać 
będzie. 
C. k Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział IV. 
Nowy Sącz, dnia 6 stycznia 1912. 


(697) 


L. cz. Firm. 2/12 Stow. III. 118 
głoszenie. 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Nowym Sączu ogłasza, iż na walnem zgro- 
madzeniu Towarzystwa zaliczkowego w Cię- 
żkowie:ch dnia 24 paźdciernika 1911 odby- 
tem, członkami zarzącu (dyrekeyi) pp. Sa- 
muel khrenberg i Izaak Ehrenberg z Gor- 
lie, zaś zastępcami członków pp. Salamon 
Ringer z Ciężkowice i Meilech (senior) z Qor- 
lic wybrani zostali. 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział TV. 
Nowy Sącz, dnia 6 stycznia 1912. 


(698) 


L. cz. Firm. 501/11 Stow. DI. 42 
Ogłoszenie. 
O. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Nowym Sączu ogłasza, że Spółka handlowa 
członków Towarz. rolniczego Limanowskiego 
„Kosa“ w Limanowej na zgromadzerisch dnia 
80 grudnia 1910, 6 marea i 12 październi- 
ka 1911 w miejsce ustępujących członków 
dyrekoyi Jana Niewiadomskiego, Tadeusza 
Rog-jskiego i Jana Śliwy. członkami dyre- 
keyi wybrała Jerzego Zuk Skarszewskiego, 
Juliusza Holzera i Jana Kurczaba. 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział IV. 
Nowy Sącz, dnia 30 grudnia 1911. 


(699) 


L. cz. Firm. 849/11 (704) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Rzeszowie zarządza na dniu dzisiejszym wpi- 
sanie w rejestrze handlowym dla spółek 


Len ipm. 227/11 Cros. IL 4 


zarobkowych i 


Cle, stowarzyszenie rurejestrcwane zZ Cgra- 
| 002 pozęką, że ua naduwyczajnem wal- 
Jom zgromadzenia członków m dnia 15 gru- 
dnia 1911 w Pańancia odbstem, uchwalcno 
zniazę $$ 8 4; 7 statutu tego Towary- 
stwa, j $ 
Rzeszów, dnis 23 grudnia 1911. 


L. cz, Firm. 55011 Stow. IL 270 (876) 
miaag i dodatki do wnissnych już firm i 
SLOW AYZySZeL. 


n4 


ak Rospodarczych przy firme: 
„pieckie Towerzysiwo kredytowe w Lanes- t Biernacki inżynier, Piotr Piętkowski utzę- i 
dnie Towarzystwa kredytowrgo ziemskiego i | 
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Wybrani zostali: 


Tomasz Otsiński Inżynór dyrektorami, zaś 
Jan Komarnicki e. k. neeędnik pocztowy Ma- 
ksymilian Szpondrowski przemysłowiec i 
Żngmunt Pomiankowsk: urmętsik Zakładu 
ubezpieczeń urzędników prywaizych, zastę- 
peami dersktorów, wszyscy we LWOWIE ZA- 
mieszkali, 

Podpis firmy: Pod bramieniem firmy 
Stowsrzyszenie właszosęczhe pudpisy dwóch 
eułunków dyrekeyi lub ich uestępeów. 

Ogłoszenia: uszuleszniane beda w or- 


Należy wpiszć w rejestrze stowarzyszeń | ganje Związku Stowarzysz=ń zarobkowych I 


zarobkowych j guskodarezych. 
Siedziba firmy: Bezostsk. 

., Brzmienie firmy: Siewarzyszenie reko- 
dzielnicze-rolnieze cszeredności i pożyczek w 
Brzostku, stowarzoszanie zarejestrowane Z 
Meozraniczoną poręką. 

Zmiana statutu: Wedle protokołu mad- 
zwyczajnego walnego zzromadzenia z dnia 

„Srudnia [911 nasrspiła vmiana $$ 38 54, 

f, 59, 60 i 81 statnin tegoż Towarzystwa. 

Data wpisu: 12 stycznia 1911. 
0. k. Sąd obwodowy, jako handlowy 
Oddział IV 
Jasło, dnia 31 grudnia 1911. 


* cu, Dipu 1166/11 Ozon. VI. 257 
OnozsBimeHe. 

„ JI. x. Cyą oxpyweank Ako ToproBe.B- 
auž B J[epeummam oroaomye, m0 3 cìs- 
AA 1912 pnmeamo g0 peeerpy AAA eroRapn- 
Wenn 3apiókOBAx 1 TrOCNoApYHAX, M0 HA 
aransaax a60pax udeniB Ćniace MOoJogap- 
= B Bmuarmuax* gpa 7 maa 1911 sa- 
Pamo usenom sapafy cniakm Baaska 
, NADHOrO, piabauka B Bumareuax Ha 
Mene yerynaBmoro udena Isane ŚIpoxa. 

Ilepeunmab, 18 ciyma 1912. 


(933) 


(885) 
MIRA | roqdrku 40 BIMCaRHx Bie ipM 
CFOBAPANIEAL. 

Buacano e peecrpi crorapumenb 3a- 
Poówosnx i rocnozapcKax. 

Miene ocimoerm : Jobpa maAAxonKA. 
; Pipma ToBapzerBa : Cuira oMaxHOCTH 
| NOSHYOR B Jopi” maaxonkiğ. 

Taen 3apazy o. Koseranrun IoJssAb- 
kak ycrynaB. 
r Hremow sapamy Bmópamo o. Ilerpa 
py, Apwinierparopa napoxli B „loópik 

Xonkiñ, 
1911 Jara snacy: B Canoni 23 rpyams 


U. w. Cya okpysnnh, Bizzia IV. 
Canik, zaa ly rpyama 1911. 


L. cz Firm. 1311 Rg. A. I. 388 _ (104%) 
pis do rejestru handlowego firmy 
kupca pojedynczego. 

Do rejestru Oddział A. wciągnięto co 
następuje: 

Siedziba firmy: Zniesienie obok Lwowa. 

, Brzmienie firmy: Apteka pod siońcem 
magistra farraacyi Adolfa Braunsteina Lwów- | 
„Niesienie, po niemiecku: Apotheke zur Sonne 
08 Mr. Adslf Braunstein Lemberg - Znie- 
Sienie. 
bi Przedmiot przedsiębiorstwa: Przedsię- 
lorstwo apteczne. 
f Własciciel: Adolf Braunstein magister 
ayi zamieszkały we Lwowie, ul. Zół- 
lewska 159, 
, Podpis firmy: pod wyeiśniętą stampilią 

Z niemieckiem lub polskiem brzmieniem fir- 
My podpis właściciela, aibo sam pełny pod- 
DIS właściciela boż uzycia pieczęci z bramie- 
niem firmy. 

Dzień wpisu: 18 grudnia 1911. 

C. k. Sąd krejowy jako handlowy, 

Oddziać IV. 
Lwów, dnia 14 grudnia 1941, 


L. cz, Firm. 1380 Stow. IV. 304 (1045) 

Wpis firmy Stowarzyszenia zarobkowego 

i gospodarczego. 
Wpisano do rejestru stowarzyszeń za- 
Iobkowych i gospodarczych. 
Siedziba stowar.yszenia : Lwów. 
Brzmienie fiimy: Folska spółka budo- 
wlana i mieszkaniowa „domy ludowe* we 

wowle, stowarzyszenie zarejestrowane z 

Ograniczoną poręką. 
Data statutu: dnia 31 lipea 1911. 

ć rzedmiot przedsiębiorstwa: dosisrcza- 
nie członkom tanich i zdrowych mieszksń, 
a to: a) przez budowę i nabywanie domów 
mieszkalnych z małemi mieszkaniami dla 
członków, b) przez ułatwianie członkom bu- 
dowy domów mieszkalnych, udzielanie po- 
Mocy prawnej, finansswej i technicznej, e) 
przez wyn:jmywanie członkom zdrowych i 
tanich mieszyań w domach własnych spółki 
w tym celu zbudowanych lub nabytych. 

288 trwania: nieograniczony. 
3 Dyrekcya : składa się z 8 dyreztorów i 
R zastępców dyrektorów wybieranych przez 

adę nadzorczą z pośród członków Stowarzy- 
szenie na czas nieograniczony. 


„Gazeta Lwowska, Nr. 25 z dnia 


gospodarczych we Lwowie. 
Udział członka: wynosi 50 koron. 
Odrow:edzialność : ograniczona do dwu- 
kritne; wysokości deklarowanego udziału. 
Data wpisu: 7 października 1911. 
C. k. Sąd krajowy jako handlowy 
Oddział IV. 
Lwów, daia 2 października 1911. 


L. cz. Firm. 812 Stow. III. 126 (672) 
Wpis firmy Stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczego. 

Wpisano do rejestru stowarzyszeń %4- 
robkowych i gespodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Muszyna. 

Brzmienie firmy: „Tani dom“, spółza 
budowlana użyteczności publicznej, stewarzy- 
szenie z ograniczoną poręką w Muszynie. 

Data statutu: 10 sierpnia DIL. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: budowa iut 
zskupno domków mieszkalnych dla swych 
członków i odstępowania ieh ua wiasność 
wyłącznie czł nkkm, wynajem pomieszkań 
członkom w domseh zbudowanych przez sto- 
warzyszenie, popieranie celów użytegności 
publicznej związanych potrzebą tamen i zdro- 
wych mieszień ($ 48 statutu). 

Usas trwania: nieograniczony, 

Dyrekcya: 3 członków: Ludwik Lebe- 
dowicz, Anteni Jurezak, Antoni Kałucki; 2 
zastępców : Mojżesz Grüner, Jan Antoni Bo- 
rowy wszyscy w Muszynie. 

Podpis firmy: pod firmą wypisaną lub 
pod wyciśniętą stampilią: dwóch członków 
Dyrekcyi lub jeden członek Dyrekcyi i jeden 
zastęp ca. 

Ogłoszenia: w lokalu Stowarzyszenia i 
w dziennikach przez Radę nadzorczą wska- 
zanych. 

Udziały czlosków: 100 kor., członek 
die może mieć więtej jak 10 udziałów. 

Odpowiedziałność : dwukrotna wysskośsi 
deklarowan?ch udziałów. 

Data wpisu: 17 stycznia 1812. 

G. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Nowy Sącz, dnia 13 stycznia 1912. 


L. cz. Firm 541/11 Rg. A 150 (671) 
Wpis do rejestru handlowego firmy 
poledynczej. 

Nalsży wpis.ć do rejestru ban.lowego 
dla firm pojedynczych. 

Siedziba firmy : Koreżyna. 

Brzmienie firmy i przedmiot przedsię- 
biorstwa: Fabryka octu w Korczynie Her- 
seha Holloschitza 

Dzień wpisu: 80 grudnia 1811. 

C. k. Szd obwodowy jako handlowy, 
Oddział IV. 
Jasło, dnia 28 grudnia 1911. 


L cz. Firm. 231/11 stow. II. 66 1578] 
Zmiauy i ćodacki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Należy wpisać w rejestrze stowarzyszeń 
zarobkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowączyszenia: Bukowsko. 

Brzmienie firmy: Towarzystwo kredy- 
towe i oszezędność. w Bukowsku, stowerzy- 
szenie zarejestrowane z potrójną odpowie 
dzialnością ograniczoną. 

Zmiana: § 1, 3, 5, 24, 32 statutu, któ- 
rych treści się nie ogłusza, gdyż nie zawierają 
postanowień, które publicznie ogłoszone być 
muja. ! 

Data wpisu: Sanok, dnia 23 grudnia 
1911 


(©. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Sanok, daia 22 grudnia 1911. 


L. cz. Firm. 180/11 stow. I. 106 
Wykreślenie firmy. 

Z rejestru Towarzystw zarobkowych i 
gospodarczych wykreślono: 

Siedziba stowarzyszenia: Lisko, 

, Brzmienie firmy: Towarzystwo oszezę- 
dności i kredytowe w Lisku, stowarzystenie 
zarejestrowane z potrójną cdpowiedzialnościa 
ograniczoną. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: dostarcza- 
nie członkom potrzebnych do handlu i prze- 
mysłu kapitałów. 

Skutkiem rozwiązania Towarzystwa. 

Dzień wpisu: Sanok 20 grudnia 1911. 

O. k. Sad obwodowy, Oddział IV. 

Sanok, dnia 18 grudnia 1911. 


(579) 


1 lutego 1912. 


Konstanty Edward il. cz, Firm. 1875 Stow. IV. 810 


Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczeso, 
Wpisano do rejestru stowarzyszeń za- 
robkcwych i gecpodarczych. 
S.adziba stowarzyszenia: Lwów. 
Brzmienie firmy: „Powszechne Towa- 
rzystwo kredytowe i cszczędności „Felicitas“ 


i stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczoną 


puręką, po niemiecku: „Allgemeine Credit- 
und Sparverein „Kelicitas* registrierte Qe- 
anssenschaft mit bechrankter Haftung. 

Data statutu. 18 września 1911. 

Przedmioś przedsiębiorstwa: Dostarcza- 
nie czśpnkom swoim potrzebnych im do obre- 
tów kapitałów zapomocą wspólnego kredytn 
wszystkich członków. 

Czas trwznia: nieograniczony. 

Dyrekcra składa się z 8 dyrektorów 
i2 zastępców dyrektorów wybieranych przez 
ogólne zgromadzenie z pośród ezłonków Sto- 
warzyszenia na lat 6. 

Wybrani zostali dyrektorami: Markus 
Zuckerberg dzierzawea dóbr w ŹZnałynie, Lei- 
sor Ungar dzierżawca dóbr w Łukowicy ui- 
żnej i Ohaim Locker kupiee w Bołotwinie, 
zastęptami dyrektorów: Rubin Taubmann 
kupiec w Sołotwinie i Jakób Locker kan- 
dydat praw wa Lwowie. 

Podpis firmy: (F. Z.) uskuteeznia się 
w ten sposób, iż pedpisujący do firmy Sto. 
warzyszenia swe podpisy dełączają. Do wa- 
¿ności zobowiązania 1 wszelkich oświadzzeń 
prawnych wober osób trzecich potrzeba pod- 
pisów dwóch dýrektorów lub zastęneów. 

Ogłoszenia: uskuteezninue będą w wy- 
chodtącym we Lwowie dzieaniku „Kuryer 
Lwowski*. 

Udział członka wynosi 100 kor. 

Odpawiedziziność: ograniczona do wy- 
soreści dalszej kwoty równającej się dekla- 
rowanego podwójnego udziału. 

Data wpisn: 28 października 1911, 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV. 
Lwów, dnia 24 października 1911. 


L. cz. Firm. 1564 Rg. A. I. 184 
Wykreślenie rmy. 

Z rijestru firm spółkowych wykre- 
ślono. 

Siedziba firmy: Lwów. 

Brzmienie firmy: Warstaty ślusarskie 
art. budowlane oraz Zakład instałscyjny dla 
urządzeń wodociągów i gazociągów T. Wy- 
guanież i Ska we Lwowie“. 

Przedmiot przedsiębiorstwa stanowią 
wyroby ślusarskie, celem dalszej odsprzedaży 
i zakupywamia w tym celu potrzebnych ma- 
teryałów, ich przerobienie i dalsza ich od- 
sprzedaż po guzerobieniu, tudzież urządzenie 
wvdociągów i oświetlenia gazowego. 

Skutkiem wystąpienia spólnika jawnego 
Teodora Wygnańca została rozwiązaną. 

Dz eń wpisu 6 listopada 1911. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV. 
Lwów, duia 30 października 1911. 


(1047) 


L. ez. Firm. 1877 Stow. IV. 342 (1048) 
Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczego. 

Wpisano do rejestru stowarzyszeń Za- 
icbkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Lubaczów. 

Brzmienie firmy: Spółka pożyczkowa 
w Lubaczowie, stowarzyszenie zarejestrowane 
z niegraniczorą poiętą, 

Daia statutu: 14 listopada 1911. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: dostarcze- 
nie członkom swoim ne umiarkowany pro- 
cout gotówki potrzebnej im do obrotu w han- 
dlu, przemyśle, gospodarstwie lub rzemiośle 
za pomocą wspólnego kredytu wszystkich 
członków. 

Oras trwania: nieograniczony. 

Dzrekcya: składa się z dyrektora, ka- 
syera 1 kontrolora, których wybiera Rada 
nadzorcza z pośród członków stowarzyszenia 
absolutną większością głosów ma 6 lat. Wy- 
brani zostali: Natan Rosenbach dyrektorem, 
Markus Sehiekler kasyerem, Aron Brunner 
kontrolorem, wszyscy kupcy w Lubaczowie 
zamieszkali. 

Podpis firmy: Pod firmą podpisy dwóch 
ezłonków dyrekcji. 

Ogłoszenia: przez plakaty w Lubaczowie. 

Udział ezłonka: 10 kor. 

Odpowiedzialność : niesgraniezona. 

Data wpisu: 14 grudnia 1911. 

0. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV. 
Lwów, dnia 12 grudnia 1911. 


Kuratele. 


L. ez. P. IV. 175/11 (2) (363) 
Bdykt. 
1. Lazara Blocha, 
2. Annę Buehtiak, 
3. Katarzynę Pietrowską właściwie Pi- 
Sarowską, 


4. Mikołaja Bedarczuka, 


(1046) | 


. Aleksandra Gembarskiego, 

. Jana Łuciowa, 

. Gabryela Romana, 

. Abrsbama Grubera, 

9. Naścię N, 

. Mendla Józefa Kurzera, false Agida, 

. Ryfkę N, 

. Leona Maksymiliana Koeko, 
Aleksandra Kanera, 

. Józefa Sawkę, 

. Franciszka Sandeck:ego, 

) Moritza Seidmanna, 

. Ferdynanda Morawa, 


5 
6 
7 
8 
9 
10 
11 
12 
13 
14 
15 
16 
17 
18. Katarzynę Moroz 


użnano umysłowo chorymi, a kuratorami 
ustanowiono : 
ad 1. Barucha Blocha, 


2. Stanisława Piwowara, 

3. Ludwika Kuczyńskiego, 

4. Jana Bednarczuka, 

5. Piotra Janiekiego, 

6. Maryana Sknbaczkowskiego, 

4. Kazimierza Wieńiawy Chmielew- 

skiego, 

8. Izraela Breitmanna, 

9. Juliana Kisza, 

10. Izaka Kurza, 

11. Herseha Leibę Struma, 

12. Maryana Kocko, 

13. Władysława Wąsowicza, 

14. Michała Sawkę, 

15. Jana Jaremskiego, 

16. Chaskla Menscha, 

17. Karola Morawa, 

18. Stanisława Andraszka. 

Č. k. Sąd powiatowy, S. I, Oddz. XXVII. 
Lwów, dnia 31 grudnia 1911. 


L. ez. P. 199/11 (6) 
Nastunia Tymczyszyn z 
uznana umysłowo niedołężną. 
Kuratorem ustanowiony Piotr Seniuk 
z Targowicy. 
U. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Ottynia, dnia 5 grudnia 1911. 


(915 1—3) 
Targowicy 


L. cz. L. 13 i 20/11 
Edykt. 
Za umysłowo niedołężne uznano Anielę 
Kowal z Przedmieścia czudackiego i Kata- 
rzynę Chochoł ze Żarnowy, 
Euratorami ustanowiono: Michała Ko- 
wala w Przedm. czudec. i Andrzeja Sliwiń- 
skiego ze Zarnewy. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Strzyżów, dnia 23 stycznia 1912. 


(921) 


L. cz. L. VII. 18/11 (3) 
Edykt. 

Za umysłowo niedołężnego uznano Woj- 
ciecha Radzika w Nowym Sączu. 

Kuratorem jego ustanowiono Pawła Ra- 
conia w Nowym Sączu. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział VII. 

Nowy Sącz, dnia 7 grudnia 1911. 


(987) 


L. ez. P. 182/11 (7) 
Edykt. 
Za głupkowstą uznano Maryanne Ry- 
skalównę w Jezi:rzanach. 
Kuratorem jej ustanowiono Franciszka 
Tabisia w Jezierzanzch. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Liszki, dnia 22 grudnia 1911. 


(913) 


L. cz. P. 212/11 (1) 
Edykt. 
Za marnotrawnego uznano Iwana Ha- 
wrysza w Horodence. 
Kuratorem jego ustanowiono Nykołę 
Wisznowskiego Iwana w Horodence. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Horodenka, dnia 15 grudnia 1911. 


(1017) 


L. cz. P. 1/12 (7) (912) 
Edykt. 
Za marnotrawną uznano Maryannę 


Marchewczykową w Budzyniu. 
Kurstorem jej ustsnowiono Józefa Pa- 
lucha w Budzyniu. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Liszki, dnia 11 stycznia 1912. 


(891) 


t 
Ue 


u. ez. P. IX. 230/11 (3) 
Edyk 
Za marnotrawnego uznano Franciszka 
Zielińskiego z Zarzecza. 
Kuratorem jego ustanowiono Szymona 
Burza w Zarzeczu. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IX. 


Rzeszów, dnia 28 grudnia 1911. 


L. ez. P. VI. 2/12 (6) (929 1—3) 
Edykt. 

Władza ojecowska nad niel. Adolfem 

Leszkiem Józafem Maryanem 4 im. Osie- 

cimskim, dnia 8 marca 1888 urodzonym sy- 


nem Stanisława Osiecimskiego, została na 
czas risograniczony przedłużoną. 
C. k. Sąd powiatowy, S. I. Oddział VI 
Lwów, dnia 4 stycznia 1912. 


Z. L. I. 8/11 (6) (646) 
Edikt 

Vom k. k. Bezirksgerichte in Bisła 
wird über Heinrich Panl Kübn in Biała we- 
gen gnehbtlieb erhobenen Dehwachsian:, 
die Kaurstel verbaugt und Herr Alfred 
hübn in Bieła zum Kurator bestellt, 

K. k. Bezirks-Gercht, Abteilung 1. 

Bista, den 17 Jänner 1912. 


L cz. A. 141/11 i8), P. 312 
Edykt 
Za umysłowo chorą uznano Paraske 
Wańko w Żmigrodzie. 
Kuratorem jej ustznow ono Michała Pi 
wińskiego w Żmigrodzie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Żmigród, dnia 29 grudnia 191]. 


(925; 


L. ez. P. V. 109;11 (761) 
Za głupkowatą uznano Eudokię Ruśniak 
żona Iwana w Krasnojli. 
Kurztorem jej ustanowiono Wasyla Ki- 
enaka w Krasnoili. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Kuty, dria 1 listopada 1911. 


L. ez. P. V, 465/11 (4) 
Edykt. 
C. k. Sąd powiatowy w Kołomyi za 
wiesił nad umysłowo chorą Jentą Lachs 
recte Löwenthal kuratelę, ustanawiająs dla 
niej kuratorem Markusa Lachsa krawca * 
Kołemyi. 
©. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Kołomyja, dnia 9 grudnia 1911. 


(641) 


L. cz. L. 2/11, P, 129/11 
Edykt. 
Za umysłowo chorego 
Zwarianczyna w Hołowesku. 
Kuratorem jego ustanowicno Seńka 
Ha!ewicza w Wieżowie. 
C. k. Sąd powiatowy Oddzisł I. 
Stary Sambor, 29 sierpnia 1911. 


(1110) 


uznano Fedia 


L. ez. L. 5/11 (5) 
Kdyki. 
Za umysłowo chorego uznano Ludwika 
Cabana w Lat szynie 
Kuratorem ego ustanowiono Grzegorza 
Cabana w Latoszynie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział J. 
Dębica, dnia 17 stycznia 1912. 


(945) 


L. cz. P. VII. 20/9 
Edykt. 
Umysłowo chorą uznano Rozalię Bru- 
niec pozos'ającą pod opieką Eufemii Bruniec 
w Ławrykowie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VH. 
Rawa, dnia 14 marca 1911. 


L. cz. P. VII. 248/00 (16) 
Edykt. 
Za umysłowo chorą uznano Elżbietę 
Maryannę 2 im. Laskosz w Nowym Sączu. 
Kuratorem jej ustanowiono Stanisława 
Laskosza w Nowym Sączu. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIT. 
Nowy Sącz, dnia 21 listopada 1911. 


(1108) 


(1005) 


L. cz. P. V. 887/11 (6) (809) 
EBdykt. 
Za umysłowo chorą uznano Emilię Ki- 
szakiewicz w Sygniówee. 
Kuratorem jej ustanowiono Tadeusza 
Kiszakiewicza we Lwowie. 
C. k. Sąd powiatowy, S. IL, Oddział V. 
Lwów, dnia 23 listopada 1911. 


Doniesienia prywatne, 


PRECZ Z K 


-< N 


i Wieczne pióro | 


nowość, eleganckie, trwałe, zawsze w pogo- 


towiu, pisze jednem napełnieniem 500 wy- 
razów, każdemu niezbędne. 

Do nabycia w biurze dzienników Plohna, 

Lwów, ul. Karola Ludwika 1. 5, po 80 hal., 

z przesyłką poleconą 1 kor, 25 hal., za za- 
liczką e 20 


hal. więcej, 
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Ruch pociągów kolejowych obowiazujący z dniem í maja 1911 r. według czasu średnio-europ. 
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BDO LWOWA 


Na dworzec główny: 


lekan (Jass, Bukaresztu, Konstantynopola), Podwysokiego, 


Kórósmezó, Kałusza, Zaleszozyk, Nowosiełicy, Berhometlu, E 


Czudina, Serethu i Suczawy. 


Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karls- B 
hadu, Pragi, Opawy, Szezucina, Orłowa, Zakopanego, N. Sa- B 
cza (p. Tarnów), Mielea, Jasła, Chabówki, Zakopanego (p. $ 


Rzeszów). Rozwadawa, 
Stanisławowa, Kałusza, Husiatyna, Kołomyi. 


Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karls- $ 


badu, Pragi, Opawy), Oświęcimia, Wieliczki, Orłowa, N. Sa- 
cza (p. Tarnów), Mielea, Zakopanego, Jasła, Krosna, lwoni- 
cza, Rymanowa, Sanoka, Chyrowa (p. Przemyśl). 


, Podwołoczysk (Qdassy i Kijowa), Brodów. 


Ławocznego (Pesztu), Drohobycza, Borysławia, Kałusza. 
Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karłs- 
badu, Pragi, Opawy, Wieliezki, Orłowa, Ń. Sącza (p. Tarnów). 
Rawy ruskiej, Sokala. 

Sambora, Chytowa, Sanoka, 8 

lckan, Dorny Watry, Brodiny, Radowiee, Zydaczowa, 

Jaworowa. 

Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi 
Opawy), Lubaczowa, Sanoka, Ohyrowa 

Sianek, Sambora. 


ze Stojanowa. 


Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karls- 
badu, Pragi, Opawy), Zakopanego (p. Podgórze-Płaszów), 
Sanoka, Ohyrowa (p. Przemyśl). 


ze Stanisławowa, Zydaczowa, Potutor, Kórósiezó, 


Podhajec. 

Ławocznego, Kałusza, Stryja, Drohobycza, Borysławia, Ko- 
chawiny. 

Podwołoczysk, Kopyczyniee, Ozorikowa, Husiatyna, Potutor, 
Zbaraża. 

Tarnowa, N. Sącza, Zakopanego, Chabówki (p. Jasło), Dynowa. 
Sokala, Rawy ruskiej, Lubaczowa. 

Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), 
Chyrowa, Zakopanego, N, Sącza, Tarnobrzegu, Ryranowa, 
Iwonieza, Sanoka, Chyrowa (p. Przemyśl). 

Sambora, Sianek, Zakopanego, N. Sącza, Jasła, Krosna, Iwo- 
nicza, Rymanowa, Sanoka, Uhyrowa. 

Krakowa (od 1 czerwca do 15 września włącznie codziennie). 

Ickan, Czortkowa, Kałusza, Zaleszezyk, Wyżnicy, Kocmania, 
Nowosielicy Serethu, Radowiec, Berhomethu, Suczawy. 

Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Grzymałowa, Potu- 
tor, Enusiatyna, Czortkowa. 

Tuchli, Skolego, Drohobycza, Borysławia. 

Jaworowa. 

Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Zbaraża, Potutor, 
Zaleszczyk, Husiatyna, Iwania pustego, Skały, Kopyczyniec, 
Grzymałowa. 

Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi, 
Opawy), Oświęcimia, Suchy, Kocemyrzowa, Wieliczki, Saczu- 
cina, Orłowa (p. Tarnów), Mielca (p. Dębieę), Chyrowa (p. 
Przemyśl. 

lekam, Zydaczowa, Kałusza, Zaleszeżyk, Nowosielicy, Berethu, 
Berhomethu, Czudina, Radowiec, Brodiny, Putny. 


Czerniowiec, Iekan, Buczawy, Dorny Watry, Radowiee, Nowo- 
sielicy. 


ze Stojanowa. 


5] ze Stryja. 
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Winnik, tylko w sobotę i niedzielę. 


SRDA od 15 czerwca do 30 września włącznie codziennie. 

okala. 

Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlisbadu, Pragi, 
Opawy), Koemyrzowa, N. Sącza (p. Tarnów), Szczneina, Ja- 
sła, Dynowa, Lubaczowa, Sanoka, Rymanowa, I[wonieza, Ohy- 
rowa (p. Przemyśl). 

Sambora, Orłowa, N. Sącza, Jasła, Krosna, Iwonicza, Ryma- 
nowa, Sanoka, Chyriwa, Sianek, Csap. 

lekan (Bukaresztu, Jass, Botuszan, Galacu), Potutor, Żyda- 


czowa, Czortkowa, Kórósmesó, Nowosielicy, Radowiee, Dorny p 


Watry, Suczawy. 
Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Warszawy), Oświę- 


cima, Wieliczki, Tarnobrzegu, Dynowa, Lubaczowa, Jasła, B 


Jwonicza, Rymanowa, Sanoka, Chyrowa (p. Przemyśl). 
Krasnego. 


ze Stryja (od 18 czerwca do 10 września włącznie tylko w nic- 


dziele i rz. kat. święta). 
Podhajec. 

Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniec, Zale- 
szezyk, Skały, [wania pustego, Husiatyna, Zbaraża, Grzy- 
małowa. 

Ławocznego (Pesztu), Kałusza, Borysławia, Drohobycza, Ko- 
chawiny. 


Na dworzec „„Lwów-Podzamcze: 


Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów. 
Winnik. 


ze Btojanowa. 


Podhajee. 

Podwołoczysk, Kopyczyniee, Husiatyna, Czertkowa, Potutor, 
Zbaraża. 

Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Grzymałowa, Husia- 
tyna, Potutor, Kopyczyniece, Czortkowa. 

Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniec, Czort- 
kowa, Zaleszczyk, Skały, Iwania pustego, Husiatyna, Grzy- 
małowa, Zbaraża. 


ze Stojanowa. 


Winnik. 

Krasnego. 

Podhejec. 

Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniee, Czort- 
kowa, Zaleszczyk, [wania pustego, Skały, Husiatyna, Zba- 
raża, Grzymałowa. 

Winnik, tylko w sobotę i niedzielę. 


Na dworzee „Łwów-Łyczaków: 
Winnik. 

Podhajee. 

Winnik. 

Podhajeg. 


Pociągi lokalne. 


Na dworzec główny: 


z Brzuchowie: codziennie : 47:00 rano; codziennie od 1 czerwca do 31 sier- 
pnia 6:32 rano, 11:05 przed południem, 5*18 po południu; od 1 czerwca 
do 15 września 935 wieczór; od 1 czerwca do 30 września 348 po 


odudniu ; 


od 10 maja do 30 września 745 wieczór; w niedziele i 


swięta rzymsko-katolickie od 1 czerwca do 31 sierpnia 1:46 po połu- 
dniu; od 7 maja do 31 maja 348 po południu. 

z Janowa: codziennie: od 1 maja do 30 września 111 po południu, 9:25 
wieczór; w niedziele i święta rzymsko-katolickie od 7 maja do 10 wrze- 
śnia 1000 wieczór. 

z Lubienia: w niedziele i święta rzymsko-katoliekie od 14 maja do 10 wrze- 
śnia 1245 w nocy. 


z Winnik: tylko w sobotę i niedzielę 12:16 w nocy. 


UWAGA: Pora nocna oznaczona jest ramkami. — Wszelkiego rodzaju bilsty, taryfy, ilustrowane przewodniki, rozkłady jazdy it. a 
asału Hausmane |. 9. Informacy zaś w sprawach przewozu towarów i taryfowych udziela biuro informa- 


w biurze mìastowem c. k. kolei państwowych w 
- § drswi ar. 87, w daje powszednie od godziny £ rano do 8 po poładniu, w ziedziele i święta sań od 


oyjma ©, k. kolei państwowych, ul. Krasiękich 


podzimy 3 ramo do 13 w połudzie, 


Fociąg j 
posp. | osi 


osob. | 
odch. o g. | 
- wa | R. 


do 


— 1600 s do 
— 6:10 | do 
— 6'15 , do 
828 | do 
— 8'45 | do 
— 905 | do 
9:15 do 


do 
do 
do 


=f 
a 
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| do 
Ñ do 


do 
do 


do 
do 


do 
do 


1H do Podbajee, 
H do Winnik, tylko w sobotę i niedzielę. 


do Brzuchowić: 


nia 7:22 rano, 10:08 przed południem, 6'31 wieczór; od 1 czerwea do 
15 września 880 wieczór, od 1 czerwca do 30 września 2:50 po połu- 


dniu; od 


święta rzyrmsko-katolickie: od 1 czerwca do 31 sierpnia 12:30 po połu- 
dniu; od 7 maja do 31 maja 2:50 po południu. 

do Janowa: eodziennie od 1 maja do 30 września 10:25 przed południem, 
3-05 po południu; w niedziele i święta rzymsko-katoliekie od 7 maja 
do 10 września 1'35 po południu, 

do Lubienia: w niedziele i swięta rzymsko-katolickie od 14 maja do 10 
września 2'15 po południu, 


ZE LWOWA 
Z dworca głównego: 


Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy, Pragi, 
Karlsbadu), Kocmyrzowa, Rozwadowa, Dynowa, Jasła, Cha- 
bówki, Zakopanego, Orłowa, N. Sącza (p. Tarnów). Szezu- 
cina. 

Iekan (Jass, Buwaresztu, Konstantynopola), Kórismezó, Ka- 
łusza, Zaleszezyk, Serethu, Kerthomathu. Czudina, Nowoaie- 
licy, Brodiny, Putny, Suczawy, Dorny Watry. 

Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu, 
Upawy), Chyrowa, Sanoka, Mezelahorceza, Pesztu, Rymanowa, 
lwonieza, Ohabówki, Jasła, Mielca (p. Dębieę), Ortewa, Wie- 
liczki, Oświęcima, Koemytzowa. 

Podhajee. 


Stryja, Drohobycza, Borysławia. h 

Ickan (Jass, Bukaresztu, Botuszan), Żydaczowa, Potutor, 
Kałusza, Kórósmez6, Czortkowa, Brodiny, Putny, Suczawy, 
Dorna Watry. 


b Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniee, Hu- 


siatyne, Czortkowa, Grzymałowa. 

Sambora, Sianek, Osap. 

Ławocznego (Pesztu), Kałusza, Drohobycza, Borysławia. 
Rawy ruskiej, Sokala, Lubaezowa. 

Stojanowa. 

Jaworowa. 

Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu), 
Chyrowa, Jasła (p. Przemyśl), Rozwadowa, Nadbrzezia, Dy- 
nowa, Orłowa (p. Tarnów), Zakopanego. 

Krakowa (Wiednia, Warszawy, Pragi, Karlsbadu), Sanoka, 
Rymanowa, Iwonicza (p. Przemyśl), Tarnobrzegu. N. Sącza, 
Orłowa, Szczueina, Wieliczki, Oświęcimia. 

Sambora, Sianek, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonieza, 
Jasła, N. Sącza. 

Czerniowiec, Kałusza, Iekan, Brodiny, Putny, Suczawy. 
Iekan, Delatyna (p. Kołomyję), Serethu, Berhomethu, Czudina, 
Radowiec, Suczawy. 

Stryja od 18 czerwca do 10 września włącznie tylko w niedziele 
i rzym. kat. święta, 

Podwołoczysk, Brodów, Kopyczyniec, Potutor, Grzymałowa, 
Zbaraża. 

Ławocznego, Drohobycza, Borysławia, Kałnsza. 
Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniee, 
Czortkowa, Zaleszczyk, Husiatyna, Skały, Iwania pustego, 
Grzymałowa, 

Czerniowiec, Żydaczowa, Podwysokiego, Kórósmez6, Kałusza, 
Czertkowa, Zaleszczyk, Wyżniey, Kocmania, 

Sokala. 

Krakowa od 1 czerwca do 15 września włącznie codziennie, 
Krasnego. 

Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Warszawy, Berlina, Pragi, 
Kawisbadu), Chyrowa, Sanoka (p. Przemyśl), Lubaczowa, Ro- 
zwadowa, Dynowa, Jasła, Chabówki, Zakopanego (p. Rze- 
szów), N. Sącza, Chabówki, Zakopanego (p. Podgórze PŁ), 
Oświęcimia. 

Stanisławowa, Potutor, Żydaczowa. 

Sambora, Sianek, Chyrowa, Sanoka. 

Rzeszowa, Chyrowa, Sanoka (p. Przemyśl). 

Stojanewa. 

Mszany. 


Jaworowa. 
Krakowa. 
Podhajee. 
Rofomyi, Żydaczowa, Kałusza. 
Ławocznego (Pesztu), Drohobycza, Borysławia, Kałusza. 
Krakowa (Wiednia, Warszawy, Pragi, Karlsbadu, Berlina), 
Orłowa, Koszye (p. Tarnów). 
nrakowa (Wiednia, Warszawy, Pragi. Kartsbudu), Uhyrowa 
(p. Przerayśl). 

awy ruskiej, Sokala. 
Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów. 
Sambora, Ohyrowa, Sanoka, Rymanowa, 
Nowego Sącza, Orłowa, Zakopanego, 
Iekan, Czortkowa, Kórósmez0, Kałusza, Zaleszezyk, Wyżnicy, 
Nowosielicy, Berkiomethu, Czudyna, Seretliu, Brodiny, Putny, 
Dorny Watry, Suczawy. 
Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Warszawy), Dynowa, Tarno- 
brzegu, Szczucina, Orłowa, Wieliczki Chabówki, Zakopanego. 
Podwołoczysk, Potutor, Kopyczyniec, Skały, [wania pustego, 
Husiatyna, Zaleszczyk, Grzymalowa. 
Stryja, Drohobycza, Borysławia, Kochawiny. 
Rawy ruskiej (tylko w niedziele), 


Iwonicza, Jasła, 


Z dworca „„Lwów-Podzameze* : 


Podhajec. 
Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniec, Hu- 
siatyna, Czortkowa, Grzymałowa. 

Stojanowa. 

Podwołoczysk, Brodów, Potutor, Grzymmałowa, Zbaraża. 
Winnik. 

Podwoloczysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Potutor, Kopyczy- 
niec, Żaleszczyk, Husiatyna, Skały, Iwania pustego, Gzymie- 
lowa, Czortkową. 

Krasnego. 

Stojanowa, 

Podhajec. 

Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów. 

Winnik, tylko w sobotę i niedzielę. 

Podwołoezysk, Kopyczyniec, Skały, Iwania pustego, Potutor, 
Hasiatyna, Zaleszczyk, Grzymałowa, Zbaraża. 


Z dworca „Lwów-Łyczaków: 


Podhajec. 
Winnik. 


Z dworea głównego: 
codziennie; 6:06 rano; codziennie od 1 czerwca do 31 sier- 


10 maja do 80 września 4*18 po południu; w niedziele i 


. nabywać można 


d 


państwowych we Lwowie, stowarz. zarej. z ogran. porękąj 
odbędzie się dnia 9 lutego 1912 w sali Koła miejscowego | 


Zapowszemie, 


— zw 


Prezes Rady nadzorczej Towarzystwa kredytowego dla kandlu i] 


przemysłu w Tarnowie zaprasza piniejszetn 
rzeczonego Towarzystwa na 


XXXMI. Zwyczajne Walne Zgrom: Gzenie | 


godzinie 7 wieczorem w biurze r rzecGŁoDEgO | 
Sok przy ulicy Zdrojawej 1. 8 odbyć się mające. 
Porządek dzienny: 

1. Sprawozdanie powszechnego Związku stowarzyszeń zzrobko- 
wych i gospodarczych we Lwowie zZ odbytej w dniu 14 lutego 1911 | 
rewizyi Towarzystwa | 

2 Sprawozdanie Zarządu i Rady nadzorczej z obrotu interesów | 
Towarzystwa w roku 1814 | 

o. Bilazs za rok :gi ik | 

4, Udzielenie Zarządowi i Radzie nadzorczej Towarzystwa abso- | 


lutoryum na rok 191}. | 


szanownych członków | 


5. Wnui+seg o rozdział czystego zysku z roku 19L1. | 

6. Wybor boso członków Rady nadzorczej w miejsce wyloso-| 
wanych. 

Tarrów, 28 stycznia 1912. | 


Dr. Goldhammer. 


MEDEA LLANMA E a EEE 


- Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie |, 


Towarzystwa budowy mieszkań dla funkcyonaryuszów kolei 


urzędników kolejowych w domu katolickim przy ul. Gro- 
deckiej 1. 2 o godzinie 6 wieczorem. | 

Porządek dzienny: 

1. Wybór 15 członków Rady nadzorczej. 


2. Zmiana statutu. 
3. Wnioski. 


— ZE" 


A RY DA M LA PIET 


KIV. ROK WYDAWŃŚYTWA y 


Zaproszenie do przedpłaty na Rok 1912. 


„Nowości Muzyczne 


Miesięcznik iiteracko-nutowy na fortepian. 


Nowości Muzyczne poświęcone są rozwojowi twórczości polskich talentów mu- 
zycznych. 

Nowości Muzyczne drukują utwory klasyczne, salonowe, wyjątki z oper, opere- 
tek, melodye ludowe i tańce. | 

Nowości Muzyczne zaznajamiają z celniejszą współczesną literaturą fortepianową | ___ 
swojskich i obcych twórców. 


Nowości Muzyczne przyczyniają się do umuzykalnienia osób, uprawiających e 


fortepianową. 

Nowości Muzyczne zachęcają do czytania utworów nowych, wyrabiając zarazem 
upodobanie do lepszej muzyki. 

Nowości Muzyczne ze wzgiędu na bogatą, a nader urozmaiconą treść są poży- 
teczne w każdej muzykalnej rodzinie, a także nadają się do studyów | 
popularno-pedagogicznych. | 

Nowości Muzyczne w dodatku literackim zamieszczają: artykuły fachowe, spra | 
wozdania ze sceny i estrady, oraz liczne wiadomości ze świata: 
muzycznego 

Nowości uzyczne są jedynem najtańszern wydawnictwem nułowem. 

Nowości Muzyczne w ciągu roku dają nut wartości, według obecnych cen księ- 
garskich około %0 kor. 


f 
Prenumerata we Lwowie i na prowincyi: i 
Rocznie 46 koron. — Półrocznie $ koron. — Kwartalnie 4 korony | 
Premia dla rocznych abonentów: 

a) bezpłatnie: trzy poprzednia zeszyty lub portret Chopina i ©) za pół ceny t i za 3 K. | 


90 hal. „A. B. ©.“ najnowszą szkołę na fortepian praf. A. Różyckiego. — R ka, 
pramium 80 hal. 


I Krechowieckiego „Szary Wilke; 


1 ea KODNOŚKIANCH KĄCAFARWA PON re 3 ZACINA W INTE PYT MEWIT ZĘ: 
DERES TEYTTAZULETEWY LICZY 


mn ZD 


nu 


najstarsza i najpoczytniejsza iiustracya polska. 


Przeszig tysiąc stronie tekstu | przeszło dwa tysiace ilustracyj rocznie. 
„TYGODNIK ILLUSTROWANY* w r. 1912 zamieści najnowszą powieść Wł, St. Reymonta p. t.: 


„Rok 19 D4** (czasy Kościuszkowskie). 
Bałastawa Piusa: „PRZEMIANY. kroniki tygodniowe, 


Premia Paz € „TYGODNIKA ILLUSTROWANEGO* 


„sybie, Wizye Frzeszłości' — 1912. 
(SERWA EE.) 


Album IKartonów KONSTANTEGO GÓRSKIEGO 
na tle życia wygnańców syberyjskich, 


1912, 


|2 tomów ilustrowanych poświęconych najwybitniejszym powieściom i romansom 
Gi gk GWO nówieści | zotseim i obeym, w ciągu roku zupednie ie. Każdy tom suto ilustrowany. 
i Komolety z fat 1910 i 1911 dla prenumeratorów ; „Tygod. lilustr.“ tyiko kor. 10'—, w oprawie kor. 16—. 
W r. 1912 Ciekawe powieści drukować beda: Elizy Orzeszkowej „I pieśń niech zapłacze”; Al. 
Dumasa (ojca) „Sprzysiężeni* : W. Karczewskiego „W Wielgiem*"; Wincentego Rapackiego „Hanza“; Adama 
Wołodego Skiby „Siedinioletnia wojna“; Karola Dickensa „Magazyn sta- 
rożytności*; Erckmana Chatriana „Daniel Rock“; Z. Kaczkowskiego „Żydowscy”. 


WARUNKI PRENUTWERAŃRE z 


WE LWOWIE: W GALICYI z przesyłką pocztową : 


kwartalnie 6:80 kor, z oprawą książek 8-30 kor. kwartalnie 7:20 kor, z oprawą książek 8 i kor. 
półrocznie 15.60 kor. m . 16:60 kor. półrocznie 14-40 kor., 5 r 1:40 kor. 
rocznie 21:20 A p m 38:20 kor. rocznie 28:80 kor., 34: 80 kor. 


m n 


Numera okazowe i prospekty bezpłatnie, 
Administracyz „„Kygoduika EHlustrowanego* we Lwowie, 
Pasaż Mausmamna 1. 9, oraz wszystkie księgarnie i kantory pism. 

MASE OO BAB i Wolf. — Redaktor PRO Dr. Józef Wolf. 


Prenumeratę przyjmują: 


u PIERWSZORZEŃ KRKA 
TA T MINEMATA GRAF 
Aw” JAGIELLOŃSKA 20122: 


CODZIENNIE PRZEDSTAWIENIA OD 5% POPOŁ 


DO "WIECZOREM 
NAZDEGO TYGODNIA ZUPEŁNA 


sA Aidi aatia 


/ POCZEKALNIE. 
WYKWINTNY BUFET, $ 
3 MUZYKA ń 
WOJSKOWA g% 
BLIZSZE Æ 
KR, SZCZEGÓŁY CZ 
PRZYNOSZĄ *G7 
i AFISZE a. 


meeer 
s TATE TT ZI LIKE a aaa a a a aaa E e CA Ee aaa A) 07 


REPERTUARU JULA“ 


He enre a a STE 
PIOSENKI KABARETOWE 
z tekstem muzycznym, Cena 2 korony. 
„WALE NOCY“ 


ukiad muzyczny i tekst Henryka Zbierzchowskiego ` 


Wydanie iV. Cena 1'50 kor. 
= |] 


Karol Jay, Ksiegarnia, Lwów, Kopernika 3. | 


DTE 


Konkurs. 


Kasa oszczędności raiasia Przemyśla rozpisuje niniejszem konkurs 
posadę praktykanta przy Kasie oszezędności. 
Oprócz ogólcych warunków uzyskania posady wymaga się od 


kandydata : ukończenia z dobrym postępem szkoły średniej 1 wyższej 
Agencya i ekspedycya dla Galieyi: we Lwowie, (szkoły hkandłowej lub kursu buchaiteryj w wyższych publicznych za- 


Biuro dzienników St. Sokołowskiego, Pasaż Hausmanna 7. 


Redaktor i wydawca: Leon Chojecki w Warszawie |kładach. 
SR i R? LOG B Szawie. 
F R 2 WERE | Z posadą tą połączone adjutum 80-106 kor. do 1:6 kor. 66 hał. 
Misza J + SĘ ść i z ; F 
„Meister der Farbe niesięcznie 


Podania udokumentowane należy wnieść najdalej do końca lutego 
1912 do Dyrekcyl Kasy oszczędności miasta Przemyśla, 

Bliższe informacye udzieli sekretaryat Kasy oszczędności miasta 
| Przemyśla. 


oryginalne repiodukcyg międzynarodowych malarzy 
kosipletwe rogeniki 1303, 1GOB, 190 
polEDA 
po wyjątkowo niskich cenach 


SOKOLOWSKI Lwów, pasaż Hausmana. 


Dyrekcya Kasy oszczędności m. Przemyśla, 


KAR 


14 


lei mioł. nh 


WROBNE OGŁOSZENIA 
od wyrazu petitem 3 haierzy, tiustym 
połitem + halcrzy. 


Rozsyłka wód z c. k. Zakiadu zdrojowego w Krynicy. 


poza A 
ossyjskiego udzielam gruntownie. Lwów. 
Restante: LLELE. 


= Krajowe wody mineralne 
m Í przetwory zdrojowe 


ze zdrojów: 


~ Urzędownie dozwolona | | 
WIELKA WYSPRZEDAŹ 
z powodu zmiany lokalu w magazynie złotniezo- 
ke zegarmistrzowsko-jubilerskim 
JULIANA DĄBROWSKIEGO 
LWÓW. UL. HETMAŃSKA L. 4. 


THENWIK WEEWK* 


Burkutu Krynicy Rymanowa (O 15 stycznia ulica Akademicka 1 3) | 
i Iwonicza Niorszyna Szczawnicy 1. 426192 a 1966 3—3) 
Ka E mi a = __ Na dniu 26 października 1910 znalazł Jakób 
Krościenka . Rabki Wysowej owa ros Et oai | air Daj al 
y Ż e e i e s5 $ 6 W a do przechowani i, gdzie poszko ht we ia 
n ja w i Can a o a 
Aa zastępują wszystkie wody obce. Dobromil, dnia 23 styczniu ER 
ja = = z [l z a r . ezyński. 
S Do nabycia po cenach najtańszych w każdej ilości TEAR 
N : r . . ryś . . Ostatnie nowości. 
> w Składnicy wód Kraj. Związku Zdrojowisk i Uzdrowisk BAR 
„ wa Z z świeży transport 
we Lwowie, ul. Czarnieckiego I. 6 jn 26h 
RE lornetek r 
EB : : e, 
w dużym wyborze i najnowszych , j: 


„| wzorach. Ceny najniższe (z per- 
łowej masy od 16 kor.) 


Główne zastępstwo sprzedaży wód Szczawnicy. ; 


optycy i mechanicy $$ 
WIEC: 


Lwów, pl. Halicki L 

Dwutygodnik, wychodzi każdego 5 i 20 W miesiącu. naturalne czyste niezaprawiane alkoholami, we- 
Lwów — Kraków — Warszawa 

pismo illustrowane, poświęcone turystyce i sportowi w kraju i zagranicą. Edmunda Riedla, Swów. 


sypeńskie w najlepszej jakości po cenach naj- 


| IOOGIASATASASOEROOOGOATAPAFROOIASRIGIAO) Koper nicki i Syn A 
| 4 tańszych poleca handel herbaty, kawy i wina 


kierskie, amstrygckie, francuskie, reśskje, hi- 
p. 
Bachunkowość. 


Hao Redaguje Komitet. 
Już wyszedł z druku l i 2 zeszyt pod- 


| Redaktor naczelny: Ge" KŁOŚNIK JANUSZOWSKI, Lwów, ul. św. Zofii l. 40. A ONE, PCA 
] Fedaktor aziatumw -*oznego: KUMAN KORDYS, Lwów, ul! Lindegó"t 16% © s t "A „kie: ZA. 44 
s i r 4 kj s List FOT" t a nej i państwowej. Tak te, jak i dalsze 
4 Wydawca: K zeszyty nabywać można u wydawcy 
* St. SOKOŁOWSKI, wiaściciel biura podróży i kolejowego we Lwowie, Pasaż Hausmana Y. É Aleksandra Ściborskiego, Lwów, ulica 
6 ZEG: pod pd Dod pd pod Chorążczyzny 1l. 16. Cena pojedyncze- 
Adres Wydawnietwa: Lwów, Pasaż Hausmana 9, Telefon 452. go zeszytu 60 hal. Za nadesłaniem 
s. 4 „AR prenumeraty z góry na 20 zeszytów, 
Prenumeratę i ogłoszenia przyjmują: ADMINISTRACYA „WĘDROWCA, Lwów, Pasaż cena pojedynczego zeszytu 55 hal. zaś 
CG Hausmana l. 9 oraz wszystkie księgarnie i Biura dzienników w kraju i zagranicą. 4 za nadesłaniem prenumeraty z góry 
4 Na Królestwo i Cesavstwo skład główny: Księgarnia Gebethnera i Wolffa w Warszawie. i po nad 25 do 40 zeszytów, cena po- 
zaw: w: =: =: =: e: ć jedynczego zeszytu 50 hal. Zeszyty 
£ Warunki prenumeraty: $) wychodzić będą bez rrzerwy aż do 
S W Galieyi i Austr. Węgr. W Król. i Cesarstwie. W Niemczech. We Francji. W Ameryce. ukończenia całego podręcznika. 
z przesyśką: y ` a O A 
8 Rocznie . . . . . Kor. 24 — Rb. 12:-— Marek 24'— Frk. 24:— Dol. 12 w OKE POZ OWE ZO A TEY 
Półrocznie . . . « w„ iż = = = A | za 
N Eo a x A T : a 25, 3 d Poszukuje się kupna 


Zeszyt pojedynczy i p t20 A 0:60 kop. a 1:20 4 1.20 5 i 4 star ch MERLI maloniow ch 
WADROZOKOZEOZOA TRUGYATATENASASGOAOASGŚG) i j 


a" ale w dobrym stanie, 


Marya Białecka zgłoszenia pod „MESLE“ Biure ogłoszeń 
pasaż Hausmana 9, Lwów. 


kurs rysunku i malarstwa, Osobny kurs dzie- 
cinny, KALEĘCZA 6. l. p. 


Zaproszesie na Walne Zgromadzenie. 


MERET o Z 0 


8 AAE o, 


„Lwowskie Towarzystwo fotograficzne „Kopernik*, stow. zarejestr. 
z ograniczoną poręką, zwołuje niniejszem na 


iuro 


we Lwowie, Pasaż Hausmanma I. 9 Walne Zgromadzenie 
wysyła swych członków, które odbędzie się dnia 10 lutego 1912 r. o godz. 
= wyborowych broszur „Nasiażnicyć 4 po południu w lokalu Towarzystwa. 
po wyjątkowo zniżonej cenie Porządek dzienny: 
K. 6-—, opłatnie K. 6-56 Rozwiązanie stowarzyszenia. 


W razie braku kompletu statutem przewidzianego odbędzie się 


Tytuły broszur „Książnicy“ ; a. ; 
na M ulija tego samego dnia o godzinie 7 ponowne Walne Zgromadzenie bez 


1. M. Gawalewicz „Dwie basnie“. 12. Mistorya Rewolucyi polskiej Tom II. i A 

2. Pisarze rossyjscy „Godziny więzienia”, 18. W. Winawer „Notatnik Szymona de Geldern" względu na ilość członków. 

8. J. Lemański PADNEGNA 14. Z. Sawienkowowa „Lata krzywdy”. DyreXkcya. 

4. W. Gomulicki „Zakazana“. 15. E. T. A. Hoffmann „Złoty garnek“, EZM. SAd ee ka R: 
5. A. N. Nowaczyński „Staroście ukarany”. 16. A. Langie „Zbrodnia“. e . : g_e 

6. W. Grubiński „Uczta Baltazara”. f%0W. RNAG (3). Hdsioroskie. Na wszystkie bez wyjątku PISMA codzienne 

: y m nN e zda M pe b P nie etyczne". miejscowe, zamiejscowe, wledeńskie, zagraniczne, TYGODNIKI, PISMA HUMORYSTYCZNE, 
-P „Opowi: i yjskie“. e A. Uryasz „Fragmenty“. ; imui 

9. A. Niemojewski „Epoka eunuchów". 20. E. Słoński „Przebudzenie“. ILLUSTRACYE ARTYSTYCZNE, MODY, ŻURNALE, przyjmuje prenumeratę z dostawś, 

U a al e: R podhalu*, 21. Z. Róoycki „Serdeczna skarga”. w miejscu luh wysyłką na prowincyę po cenach redakcyjnych | 
„ Historpa Rewolucyi polskiej Tom I. 22, Juliusz Słowacki „Kordyan*. ; p A i 

Oo TREES REECE R E EEEE Mencya dzienników | ogłoszeń St. Sokołowskiego Lwów, Pasaż Hausmana 9. 

oz ks RAKS SEA R Ogłoszenia do wszystkich pism najcaziaj. 


EE I WERE ZB 
Z drukarni Wł. Łozińskiego (pod zarz ydem J. Niedopada), ul. Czarnieckiego 1. 13 — Telefon 527. 


